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nin Lwowski e. k. wyższy sąd krajowy za- 
wał kancelistami sądowymi dyetaryu- 
Sądowych: Edwarda Janczałka w 
u dla Halicza, Karola Bojakowskie- 
$ rap czortkowie dla Zaleszczyk, Franciszka 
są R kę w Mielnicy dla Zabłotowa, Juliu- 
" p rda we Lwowie dla Bozózówalii 
Wyda, emmerlinga w Bełzie dla Prze- 
d Ludwika Podgórskiego w Bro- 
Ka l dla Łopatyna, Henryka Jędrzeja 2 im. 
ta tyr £ w Szczercu dla Komarna, Łuka- 
bu E ie w Uhnowie dla 
b Karola Bagnowskiego we 
A wie dla Chodorowa, Stanisława C hro- 
ia wekiego w Winnikach dla Bursztyna, 
> Wierzbickiego w Brzeżanach 
Na 0żowej, Jana Kozłowskiego w 
m. dla Bełza, Saturnina Limbacha w 
borze dla Sambora, Stanisława L psa- 
skiego w Żnrawnie dla Żurawna, 
włelogo Schustera w Samborze dla 
NE „ Teodora Tute w Przemyślu dla 
wi mich Lis kow a c kiego w 
stę”: łu dla Delatyna Władysława K ra n- 
$ A Niemirowie dla M o Ernesta 
tiy Worma dyetaryusza e. k. Namiestni- 
| We Lwowie dla eN Jerzego 
hn Pri, dyetarynsza c. k. Dyrekeyi skar- 
lopa Lwowie dla Tarnopola, Franciszka 
toi ka a dyetaryusza adwokackiego w Tar- 
| Ę <ustiewaniólkke www a Rymanowa i Michała P roko po- 
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HENRYKA SIENKIEWICZA. 


(Ciąg dalszy). 


T 
akh, Tu 
kkby się *rojrzał na zagranicznego rycerza, 


t 

w wiej, kuj ke przekonać, jak też wygląda 
dą LY mus 1Y wstydu w oczach nie ma, ale 
ay reh Usiął jednak przyznać, iż Fulko 
bie didrog 8 8 Wyglądał wcale na zwykłego 
tw Patrzy; Owszem, z pod nchylonej przył- 
też tło, 7 oczy łagodne. i wychylała się 
byłą byszko 8 pełna jakiegoś smutku. Ujrzał 
kiem otacza, zdziwieniem. że szyja rycerza 
l koy który trzykrotnie włosianym postron- 
takte Il „ Wodził wzdłuż zbroi aż do kostki 

e Dna 
1 a niej trzykrotnym również 
NE: 


On za powróż nosi? — zapytał 


4 nocy na gołem ciele. 
Ni 0 usł % = zawołał nagle Zbyszko. 
emie “ug — odpowiedział, zbliżająć 
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wieza kancelistę rady powiatowej w Tłu- 
maczu dla Rawy. 


Dnia 13 listopada 1897 wydano i roze- 
słano z e. k. nadwernej i państwowej drukarni 
w Wiedniu, CI zeszyt Dziennika ustaw państwa 
w wydaniu niemieekiem. 

Zeszyt ten zawiera : 

Nr. 258. Patent cesarski z dnia 9 listopada b. r. 

o zwołaniu do!no-austryackiego Sejmu. 


p 
ZEŚĆ NIEURZEDOWA 
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Lwów, 17 listopada. 


Mowa posła Dzieduszyckiego, 


wygłoszona w dyskusyi nad wnioskiem lawi- 

cy o postawienie PP. Ministrów w stan oskar- 

żenia za wydanie rozporządzeń językowych, 
opiewa: 


(Dokończenie). 


Pojmuję bardzo dobrze. że lud niemie- 
cki czuje się pokrzywdzonym i cbrażonym 
rzeczami, do kiórych inne ludy austryackie 
przywykły nieraz więcej niż do rzeczy natu- 
rainych. Pozazdroszczenia godna jest potęga, 
pozazdroszczenia godne jest stani „wisko naro- 
dh niemieckiego w świecie; a gdy słyszę 
głośne skargi o rzeczy, które Niemcy czesey 
uważają za niedogodne, a przypomnę sobie 
dzieja własnego narodn lub i innych naro- 
dów, tem więcej zazdroszczę Niemcom. Ucho- 
waj Boże Niemeów od większych doświad- 
czeń! Każdy z mas w najwyższym stopniu 
pragnie. żeby wszystkie ludy w Austryi, a 
więc i Niamey, pozostawały z sobą w spo- 
kojnem i zgodnem pożyciu. Ale, panowie, u- 
(AAA 


— Zapytaj się tego rycerza, jaka jest | 
pajenotliwsza i najcudniej-za dziewka na 
świecie. 

— Jaka jest najeudniejsza i najenotliw- 
sza dziewka na świecie? — zapytał San- 
derus. 

— Ulryka de Elner! — odpowiedział 
Fulko de Lorche. 

I podniósłszy oczy w górę. począł raz 
po razu wzdychać, Zbyszkowi zaś, gdy usły- 
szał takie bluźnierstwo, oburzenie zaparło 
dech w piersi, a gniew chwycił go tak wielki, 
że zdarł na miejscu ogiera; zanim jednak 
zdołał przemówić, Jędrek z Kropiwnicy prze- 

dzielił go koniem od cudzoziemca i rzekł: 

— Nie będziecie się tu wadzić. 

Lecz Zbyszko zwrócił się znów do prze- 
knpnia relikwii. 


— Powiedz mu odemnie, że sowę mi- 


łuje. 

-- Pan mój mówi, szlachetny rycerzu, 
że miłujecie sowę! — powtózył, jak echo 
Sanderus. 


Na to Jan de Loree puścił cugle i 
prawą ręką pe czął odpinać, a następnie ścią- 
gać żelazną rękawicę, poczem rzucił ją w śnieg 
przed Zbyszkiem, ów zaś skmął na swego 
Czecha, aby ją podjął ostrzem kopii. 

Wtem Jędrek z Kropiwnicy zwrócił się 
do Zbyszka z twarzą już groźną i rzekł: 

— Nie spotkacie się, powiadam, póki 
się moja stróżowanie nie skończy. Nie po- 
"kk ni jemu, ni wam. 

— Przecie nie ja go pozwałem, jeno 
on mnie. 

— Ale za A 
„ | ryby się przeciwił. .. 
pas okręcić. 

— Nie chcę się z wami bić. 

— A rmusielibyście za mną, bo ja tam- 
tego poprzysiągł bronić. 

To jakże będzie? — spytał uparty 


„Dość mi tego, a któ- 
wiem i ja, jako 


Zbyszko. 
— Ciechanów niedaleko. 


| 
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czyńcież krok jakiś ku temu, żeby porozumie- 
nie na tać mogło, a nie welezcie tak, żeby 
porozumienie było niepodobieństwem ! 
Wielce szanowny pan poseł Russ w 
mowie wygłoszonej | przed kilkoma tygodnia- 
mi przytoczył z mojej broszury 0 programie 
stronnictwa autonomistycznego ustęp, którego 
potem w broszurze mojej nie znalazłem, a 
w którym miałem powiedzieć, że właśnie 
Polak nie może mieć sądu 0 sprawach Czech. 
Ustęp, który w broszurze mojej odnalazłem, 
mówi tylko, że dzieci jednego kraju powinny 
co do kwestyj takich porozumieć się między 
sobą i w samym kraju wydać o nich orze- 
czenie. (Tak jest! z prawicy). A. potrzeba 
tego, moi panowie — wpoję to i Niemeom 
w painięć — leim więcej, że i my Polacy, 
gdybyśmy odwzajemnić się chcieli za grze- 
czności tamtych panów z lewicy, gdybyśmy 
mięszać się chcieli do spraw innych krajów, 
może niejeden moglibyśmy podnieść zarzut 
co do tego, co dzieje się w pewnych krajach 
koronnych. Nie czynimy tego, nie mieszamy 
się do spraw Styryi lub Karyntyi, bo nie 
chcemy zaostrzać walki jeszcze bardziej. 
W Radzie państwa trzeba mieć się na ostro- 
żności, jeżeli się nie chce we wszystkich kra- 
jach koronnych rozniecić płomienia, który 
obecnie płonie tylko w jednym kraju. Do te- 
go wypada mi dodać jeszeza — aby odpo- 
wiedzieć na pewne uprzejme uwagi równie 
vos. Mengera, jak pos. Vaszatego, o sprawaca 
galicyjskich — że my Polacy wogóle nie 
myślimy przyswajać sobie poglądów pewnych 
stronnictw tutejszych pad względem praw i 
spraw językowych; albowiem na Sejmie na- 
szym jednomyślnie uchwaliłiśmy rezolucyę, 
że we wszystkich gimnazyach wszyscy neznio- 
wie powinni z obowiązku składać egzamin z 
obu języków krajowych. Nie może nam też 
w głowie się pomieścić, skąd powstaje na- 
miętna walka, gdy w mieście, w którem je- 
dna narodowość ma przewagę, zakłada się 
szkołę dla drugiej narodowości. Na Sejmie 


— Ale eo Niemiec pomyśli ? 

— Niech mu wasz człowiek powie, że 
tu spotkania być nie może i że pierwej musi 
być BR pozwoleństwo dla was, a komtu- 
rowe dla niego. 

— Ba! a jeżeli pozwoleństwa nie da- 
dzą ? 

— To się przecie znajdziecie. Dość ga- 
dania. 

Zbyszko, widząc, że nie ma rady, i ro- 
zumiejąc, że Jędrek z Kropiwnicy nie może 
istotnie na bitkę pozwolić, zawołał znów San- 
derusa, aby wytłómaczył lotaryńskiemu ryce- 
rzowi, że bić się będą dopiero, jak staną na 
miejsen. De TLorche, wysłuchawszy słów 
Niemca, skinął głową na znak, że rozumie, 
a następnie wyciągnąwszy ku Zbyszkowi 
rękę, potrzymał przez chwilę jego dłoń i ści- 
snął ją mocno, potrzykroć, co wedle zwy- 
czajów rycerskich oznaczało, że bić się ze 
sobą gdziekolwiek i kiedykolwiek muszą. Po- 
czem w pozornej zgodzie, ruszyli ku Ciecha- 
nowskiemu zamkowi, którego tępe wieża wi- 
dać już było na tle zarumienionego nieba. 

W jechali jeszcze za widna, lecz nim opo- 
wiedzieli się przy bramach zamkowych i i nien | 
spnszczono most, nastała głęboka noc. py | 
jął ich i ugościł znajomy Zbyszkowy, Mikolaj 
Z Dtugolasu, któren przywodził załodze, złożo- 
pej z garści rycerstwa i trzystu niechybnych 
łuczn ków kurpieskieb. Zaraz na wstępie, do- 
wiedział się ku wielkiemu swemu strapieniu 
Zbyszko, że dworu nie było. Książę, chcąc 
uezcić koimlurów ze Szczytna i z Jansborka, 
wyprawił wielkie łowy w puszczy kurpieskiej. 
na które udała się, dla przydania okazałości 
widowisku, i księżna, wraz z dworskiemi pan- 
nami. Ze znajomych niewiast znalazł Zbyszko 
iylko Ofkę, wdowę po Krzychu z Jarząbkowa, 
która była klucznieą w zamku. Ta, rada mu 
była bardzo, albowiem od czasu powrotu 
z Krakowa, opowiadała każdemu, kto chciał 
i nie chciał, o jego miłości do Danusi i przy- 
godzie z liehtensteinem. Jednały jej te opo- 
wiadania wielki mir wśród młodszych dwo- 


Jednorazewe inseraty obliczają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza 
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naszym często uchwałamy założenie ruskich 
szkół ludowych i średnich w miastach pol- 
skich; wydaje się nam to rzeczą zupełnie na- 
turalną. Szczególnie pana kolegę Vaszatego 
poproszę, żeby się uspokoił, żeby załatwienie 
naszych spraw wewnętrznych, naszych sto- 
sunków z bratnim ludem ruskim nam samym 
pozostawił. Pozostaje mi tylko jeszcze wynu- 
rzyć mu mój podziw, że w całem poczuciu 
sił własnych odpycha wszelką pomoc stron- 
nictw zaprzyjaźnionych. 

Jeden z ludów austryackich prowadzi 
teraz walkę bronią taką, która zagraża unie- 
ruehomieniem samego parlamentu, a Szano- 
wny preopinant p. Russ wymownemi słowy 
zaleca nam taką drogę wyjścia z tej walki: 
niech się stanie wola mniejszości, a zapanuje 
spokój. Proszę, panowie, zachowajmy tylko na 
chwilke spokój i zdrowy rozum, aby odpo- 
wiedzieć sobie na zapytanie: a cóż stanie się 
z parlamentaryzmem, gdy wejdzie w użycie 
reguła, że woli mniejszości musi stać się za- 
dość wbrew orzeczeniu, wbrew kilkakrotnamu 
orzeczeniu większości dla tego, że mniejszość 
chwyta się najrozmaitszych sposobów ? Jest 
t> przykład, który musiałby zaraźliwie oddzia- 
lać. Z wyjątkiem Koła polskiego, które, lubo 
pragnie, żeby konstytucya była więcej auto- 
nomistyczna, zasadniczo jednak jest stanowczo 
konstytucyonalistycznie usposobione; z wyją- 
kiem Koła polskiego, które z pewnością ni- 
gdy nie uiegnie pokusie, żaby jako mniejszość 
narzucać swoją wolę większości; z wyjątkiem 
może niektórych innych jeszcze kół tej Izby 
przykład ten będzie dla każdej innej mniej- 
szości zachętą, żeby nietylko w sprawach na- 
rodowych, lecz i w innych, w których cho- 
dzić będzie o całą budowę społeczną — pro- 
3zę pamiętać o tem — uniemożliwić parla- 
mentaryzm i burzliwymi wybrykami, obstru- 
keya, gwałtami w Izbie przeszkadzać wszela- 
siej uchwale, jakiejbądź większości, wszelkie 
życie parlamentarne doprowadzić do upadku. 
(Brawo, brawo z 0) a € WP KARĄ Nie wiem, czyście 


rzan i panien — była więc wdzięczna Zby- 
szkowi — i teraz starała się pocieszyć mło- 
dzianka w smutku, jakim przejęła go nie- 
obecność Danuśki. 

— Nie poznasz jej — mówiła. — Dzie- 
wczynie roki idą, i w szatkach już jej szwy 
poczynają pod szyją trzaskać, bo wszystko w 
niej pęcznieje. Nie skrzat to już taki, jaki 
był, i inaczej cię miłuje, niż dawniej. Teraz, 
niech jej kto jeno krzyknie do ucha: „Zby- 
szko!“ — to jakby ją kto szydłem żgnął. 
laka już nas wszystkich niewiast dola, prze- 
ciw czemu niema rady, gdyż to z rozkazania 

Boskiego... A „stryjko twój, powiadasz, zdro- 
wi? Czemu zaś nie przyjechali ?... Jużci że ta- 
ka dola.... Cni się, cni samej niewieście na 
świecie... Łaska Boska, że dziewczyna nóg 
nie połamała, bo codzień na wieżę wyłazi, a 
na drogę spogląda... Każda z nas potrzebuje 
przyjacielstwa.... 


— Popasę jeno konie i pojadę ku 
niej, — choćby i nocą pojadę — odpowiedział 
Zbyszko. 

— Uezyń to, jeno przewodnika z zamku 
weż, bo w puszczy zabłądzisz. 

Jakoż na wieczerzy. którą Mikołaj z 
Dlugolasu dla gości wyprawił, oświadczył 
Zbyszko, że zaraz za księciem pojedzie i o 
przewodnika prosi. Zdrożeni bracia zakonni 
poprzysuwali się po uczcie do olbrzymich ko- 
tninów, na których płonęły całe pnie sosno- 
we, i postanowili jechać dopiero nazajutrz, po 
wypoczynku. Lecz de Lorche, wypytawszy się 
o co chodzi, oznajmił chęć jechania razem ze 
Zbyszkiem, mówiąc, że inaczej mogliby się 
spóźnić na łowy, które chciał widzieć konie- 
cznie. 

Poczem zbliżył się do Zbyszka, i wycią- 
gnąwszy doń rękę, znów trzykrotnie ścisnął 
jego palce. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


panowie zastanowili się nad tem, ale powin- 
nibyście już zważyć, że w ten sposób zaata- 
kowany jest nerw żywotny, byt parlamenta- 
ryzmu. 

Wielce szanowny dr. Menger w tak 
znamienitej mowie wczorajszej powiedział, 
ża obstrukcya dawniejsza (Młodoczeska) ró- 
żni się od obstrukcyi teraźniejszej tem, iż da- 
wniejsza była skierowana przeciwko ustawie 
pożytecznej (reformie podatkowej), podczas 
gdy teraźniejsza zwraca się przeciwko rozpo- 
rządzeniom językowym. Zdaje mi się, że gdy 
znowu spokojnie przypatrzymy się rzeczom, 
przekonamy się, iż — co przyznał dziś też 
pos. Russ — obstrukcya terażniejsza zwraca 
się nie przeciw rozporządzeniom językowym, 
lecz przeciwko odnowieniu traktatów z Wę- 
grami, a więc zwraca się obstrukcya prze- 
ciwko godności i powadze parlamentu. (Hu- 
czne brawa z prawicy). Obstrukcya ta jest 
tego rodzaju, że zwraca się prawie przeciw 
austryackości (słuchajcie, słuchajcie! z pra- 
wicy), a tylko namiętność i rozgoryczenie 
walki, sprawia, że tak znamieniei i światli 
panowie nie widzą iego i czynią nam jeszcze 
zarzut, że my dławimy teraz życie konstytu- 
cyjne, oni zaś go bronią. 

Cóż z tej obstrukcyi może wyniknąć? 
Nie żądamy nie innego, jak tylko tego, 
żebyśmy w Izbie doszli do uchwały. Nie o to 
nam chodzi, czy uchwala będzie tak czy nie, 
lecz o to, że uchwała Izby w sprawie prowi- 
zorycznego uregulowania stosunków z Wę- 
grami musi przyjść do skutku, jeżeli chcemy 
jako tako jasnego konstytucyjnego stanu rze- 
czy; a tego chcemy. W najlepszym razie, 
gdybyśmy do uchwały nie doszli, gdyby na- 
ruszenie konstytucyi pozostało na najniższym 
stopniu, nastałby stan rzeczy taki, że naj- 
ważniejszym ekonomicznym i społecznym po- 
trzebom Państwa zagrażałoby niebezpieczeń- 
stwo, albo, że co najmniej zaszłaby prze- 
szkoda w ich dopilnowaniu. Rozumiałbym, 
gdyby większość Izby, dokładnie sprawę roz- 
ważywszy, oświadczyłaby: chcemy granicy 
celnej między Austryą a Węgrami, chcemy 
podziału Banku austro- węgierskiego. Byłby 
to wynik dojrzałej rozwagi większości. Ale 
zważcie, panowie z mniejszości, jaką obarczy- 
libyście się odpowiedzialnością, gdybyście to 
sprowadzili bez uchwały lzby, gdyby Izba 
wskutek waszego postępowania poprostu ni- 
czego uchwalić nie mogła. (Brawo, brawo 
z prawicy). 

Nie myślę zatrzymywać się dłużej przy 
tej ewentualności; lepiej nie mówić o rze- 
czach, których żadną miarą nie chciałbym 
przypuścić. Mówię atoli ze stronnictwem — 
nie wątpię — tak patryotycznem, politycznie 
tak dojrzałem, jakiem jest szanowna opozycya, 
że sądzę, iż wolno mi powiedzieć jej też, ja- 
kie odzywają się podejrzenia, w które nie 
wierzę, a które zwracają się przeciw temu 
wielce szanownemu stronnietwu. Słyszałem 
już i zdaje mi się, żem nawet czytał w pe- 
wnej gazecie, tak jest, na pewno czytałem, i 
to w gazecie mającej kierunek opozycyjny, że 
Niemcey-obstrukcyonisci chcą zaprowadzić bez- 
konstytucyjny stan rzeczy, że chcą zburzyć 
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NAŚLADOWANIE Z FRANCUSKIEGO. 
(Ciąg dalszy). 


VII. 

Jan d'Erquy i jego córka wrócili do Pa- 
ryża w tym czasie, kiedy Paryżanie trzymają 
się zdala od miasta, pełnego słońca i kurzu ; 
jego to jednak mało obchodziło. Lubił tę pust- 
kę wśród wielkiego miasta, która czyniła, że 
mu nikt w drogę nie wchodził i nie prze- 
szkadzał w pa. Rozpoczął własnie sztukę, 
którą obiecał na zimę do Theńtre-Frangais. 
nie mógł jednak nie przyznać, że obecność 
córki nadto go rozrywała ; nie należał już do 
siebie. Powtarzała wprawdzie nieraz: 

— Muszę się przyzwyczaić do tego, że 
jestem towarzyszką człowieka pracy ; nie bę- 
de robić więcej hałasu, niż myszka; postę- 
puj sobie tak, jak gdyby mnie nie było... 

Ale on ciągle się troszczył, że ją za- 
niedbuje, i to paraliżowało jego czynności. 
Nie mógł już, tak jak dawniej, zamknąć się, 
z planem aktu, który po tej walce bez 
przerwy przybierał kształty skończonego dzie- 
ła, a potem, niezależny i nie trzymający się 
godzin, które wszystkie do niego należały, 
snuć się bez celu po bulwarach, ciągnąć w 
myśli wątek sceny do napisania; nie mógł 
już chodzić na improwizowane obiady w re- 
Stauracyi z dawnymi towarzyszami, których 
werwa go podniecała, ale z których niejeden 
nadto był cyganem, aby można go zapro- 
sić do domu. Podobnych znajomych miał tu- 
zinami, którzy znali go jako człowieka nieżo- 
natego i niezależnego. Jeden z nich zbliżył 
się dnia pewnego wieczorem, po powrocie 
d'Erquy, do niego, z dwuznacznym uśmiechem. 


| życie konstytucyjne, bo doszli do przekonania, 
że w parlamentaryzmie jednostronne panowa- 
nie waszego stronnictwa jest niepodobieństwem 
i że moglibyście dojść do niego jedynie przy 
bezparlamentarnym stanie rzeczy. Takie, pa- 
nowie, są mowy i szepty. Nie wierzę. Często 
słyszałem was, panowie, występujących na 
rzecz instytucyj wolności; nie mogę przeto 
wątpić, że na równi z nami bronić zechcecie 
warunków wszelkich swobód i parlamentary- 
zmu. Ale podejrzenie jest. Mówią, że jedno- 
stronne panowanie jednego narodu, choćby 
najwięcej oświeconego i najbogatszego, jedno- 
stronne panowanie jednego stronnietwa w Au- 
stryi wtedy tylko nastać może, gdy nie bę- 
dzie całkowitego, żywotnego parlamentu i gdy 
się wtedy nad swobodatni innych narodów i 
stronnictw przejdzie do porządku dziennego. 
Panowie, nie przenieście na sobie tego na- 
wet podejrzenia, bo za takiem podejrzeniem 
idzie drugie. Widzimy dwa obozy obstrukcyj- 
ne w szyku bojowym: jeden większy, który 
prowadzi regularną, ale brzemienną w na- 
stępstwa walkę obstrukcyjną, drugi mniejszy, 
który prowadzi gerylasówkę, walczy razem z 
tamtym, a wywołuje w Izbie zgiełki. W tym 
drugim obozie widzimy także reprezentantów 
stronnictwa, które nie w tym, co my wszyscy 
duchu, pojmuje kwestyę soeyalną, t.j. nie w 
tym dhabi, że rozwiązanie rozlicznych, zawi- 
łych i trudnych zadań teraźniejszości w ży- 
ciu społecznem powinno dziać się stopniowo, 
że może nawet cała bndowa społeczeństwa 
powinna uledz głębokiej reformie, ale bez 
wstrząśnień, bez niebezpieczeństwa dla cywi- 
lizacyi i dla państwa, bez pominięcia pod- 
staw wszelkiej społeczności, — stronnictwa, 
które owszem postulaty soeyalistyczne szyb- 
kim i nierozważnym pochodem chce wymódz 
wśród powszechnego zamętu. To stronnietwo 
sprzymierzyło się z obstrukeyą spokojną, bo 
spodziewa się zdobyczy na gruzach parlamen- 
tarnego porządku rzeczy. 

Panowie ze stronnietw Niemców-postę- 
powców i Niemców-narodoweów, i wy jeste- 
ście reprezentantami interesów spokojn, inte- 
resów konserwatywnych w najrozleglejszem 
tego wyrazu znaczeniu. Przypomnijcie sobie, 
że wstrząsając podstawami parlamentaryzmu, 
wywołujecie największe niebezpieczeństwa, że 
jeśli sprowadzicie wielkie przesilenie, nikt 
wiedzieć nie może, co z tego przesilenia wy- 
niknie, nikt przewidzieć nie może, jaki bę- 
dzie koniec, czy po naszej, czy po waszej 
myśli, czy też w duchu innym jeszcze, któ- 
rego nie pragniecie. Panowie! Często oświad- 
czaliście, że jesteście prawymi patryciami. 
Pomyślcie, jak straszne bywały dotychczas 
uastępstwa takich przesileń politycznych dla 
Monarchii. Nie doprowadzajcież walki aż do 
tej granicy, u której wyobrazić sobie trzeba, 
że i trupy będą leżały, nie dziesiątki, nie 
setki, lecz tysiące trupów, u której najgro- 
Źmiejsze dla Państwa zaczynają się niebez- 
pieczeństwa. Panowie pomyślcie o tem, a za- 
wrócicie. Spodziewam się na pewno i ocze- 
kuję, że panowie z opozycyi zastanowią się, 
jakie są nieodzowne warunki wolnomyślnego 


rozwoju władzy Państwa i podtrzymania po- | czyciela 2-klasowej szkoły ludowej w Lacku, | tycznych, iż nie wezmą oni udzia 


— Tam do kata! jakąż to piękną dzie- 


wczynę woziliśmy wczoraj do lasku w otwar- 
tym powozie ? 

D'Erquy odrzekł z humorem: 
Ta piękna dziewczyna jest moją 


córką. 

— Proszę! a więc podałeś się teraz na 
ojca rodziny, od rana do nocy.... cały czas.... 
aż do skutku? 

Cały czas! było to jakby dotknięcie bo- 
lącej rany... Laura nie była już dzieckiem, 
które można zostawić opiece bony w domu; 
trzeba jej było kobiecego wpływu, kobict dy- 
styngowanych i bez zarzutu; gdzie je zna- 
leżć ? Czy będzie zmuszony prowadzić córkę 
w świat, jak pierwszy lepszy i szukać jej 
przyjaciółek ? Dawniej, gdy Lanra z pensyi 
przybywała do domu na wakacye, były to 
dni uroczyste dla obojga; ale obecnie, przy- 
jemność zmieniała się w obowiązek, a rekrea- 
cya w pracę. Trzeba było czuwać nad tą słu- 
szną panną. być punktualnym w godzinach 
posiłku, słuchać jej skarg, że wszystkiego w 
domu brakowało, w domu, który pomimo 
wielu bardzo eennych przedmiotów nie mógł 
się nazywać ogniskiem domowem ; trzeba 
było wypowiadać swoje zdanie co do wy- 
boru włóczek do roboty kanwowej, znieść, 
by ścierano kurze z książek i robiono 
porządek na biurku... Przepadła jego wol- 
ność, tak niezhędnie dla autora potrzebna. 
Jan d'Erquy, odzwyczajony od wszelkiego 
przymusu, odkąd opuścił la Ville-Revault — 
mówił sobie z rozpaczą : 

— Co się stanie z moją pięcioaktową 
sztuką w podobnym stanie rzeczy ? 

Ile razy zabierał się do pisania, chcąe 
pochwycić rozproszene myśli, córka wsuwała 
się do niego jak promień słońca. 

Co za śliczna pogoda, papo!... Mu- 
sisz być zmęczony pisaniem... Mam wielką 
ochotę przejść się trochę... A ty? 

— Ja mam ochotę pisać. 

— Jeszcze ? 


wagi; albowiem bez powagi nie ma wolno- |do e. k. Rady szkolnej okręgowej W 


ści, jak bez wolności nie ma powagi, lecz 
jest tylko głupi despotyzm. Czegożto wyma- 
gają potrzeby życia cywilizacyjnego po was, 
jak i po nas? Wymagają, żebyśmy rozpra- 
wili się z sobą, żebyśmy podtrzymali prawi- 
dłowy tok obrad. Spodziewam się, że nie bę- 
dziecie już nakładać na nas obowiązku starać 
się wszelkimi sposobami o to, by w Izbie 
mogły zapadać uchwały. Ten obowiązek za- 
wsze spełniać będziemy, bo nie chcemy cze- 
goś wręcz przeciwnego, nie chcemy całego nie- 
szczęścia, któreby spłynęło z poniżenia parla- 
mentaryzinu. 

Spodziewam się, że panowie uchwycicie 
sposobność, by w Izbie obradami, poza Izbą 
wzajemnem porozumieniein się sprowadzić ów 
pokój i spokój, owo uśmierzenie rozgoryczo- 
nych stosunków, które dla wszystkich ludów 
Austryi jest koniecznością! Tego oczekują po 
was, panowie, a wy po nas nie możecie Spo- 
dziewać się, żebyśmy głosowali za oskarże- 
niem Ministrów, które służy tylko za uarzę- 
dzie walki, zwłaszcza nie po nas Poiakach, 
którzy przez rozporządzenia językowe, otrzy- 
mane — przyznaję — od przodków dzisiej- 
szych stronnictw opozycyjnych, odzyskaliśmy 
prawa, dla nas najświętsze. Dla tego wyra- 
Źnie powiedzieć muszę: za tem oskarżeniem 
it. p. głosować nie będziemy; ale spodzie- 
wamy się i dołożymy wszelkich starań, żeby 
nastało pokojowe ułagodzenie napręzonych 
dziś stosunków. Do tego atoli potrzeba dobrej 
woli, do tego potrzeba, żeby wszystkie czyn- 
niki z całą rozwagą i z całam zaparciom się 
samych siebie stanęły po stronie pospolitego 
dobra całej Monarchii; do tego potrzeba, żeby 
namiętność stronnicza i upór nie przekraczały 
pewnych granie. (Przeciągłe rzęsiste oklaski 
ż brawa z prawicy. — Mowca otrzymuje li- 
czne gratulacye). 


C. k. Rada szkolna krajowa uchwaliła 
na posiedzeniu z dnia 15 listopada b. r.: 

1. Wyrazić uznanie stałemu nauczycie- 
lowi i tymczasowemu kierownikowi 5-klaso- 
wej szkoły ludowej w Leżajsku Józefowi Ku- 
blinowi, za długoletnią gorliwą i skuteczną 
służbę nanczycielską. 

2. Zatwierdzić wybór dr. Antoniego Se- 
rafińskiego i ks. Andrzeja Sękowskiego na de- 
legatów Rady powiatowej do c. k. Rady szkol- 
nej okręgowej w Bochni; wybór Aleksan- 
dra Piecha i Grzegorza Milara na delegatów 
Rady powiatowej do e. k. Rady szkolnej o- 
kręgowej w Sanoku. 

8. Zatwierdzić wybory na reprezentan- 
tów zawodu nauczycielskiego do e. k. Rad 
szkolnych okręgowych: Karola Wilezkiewicza, 
nauczyciela 4-klasowej szkoły ludowej w Za- 
bnie, do e. k. Rady szkolnej okręgowej w Dą- 
browie; Antoniego Kadyka, kierującego nau- 


— (zemn nie idziesz z panną Blondet? 

— Z panną Blondet? powtarzała Laura 
z grymasem. Nie! pogoda nadto piękna! 
szkoda by było... przyćmiła by błękit nieba... 
Z nią wszystko szaro wygląda. Jest to mi- 
mowolny jej wpływ.... biedaczka! Chowam ją 
sobie na zimę; w dniach słotnych stanie się 
użyteczną. Marzymy obie o kursach Sorbony, 
o posiedzeniach w Instytucie... i różnych po- 
dobnych rezrywkach. Widzę siebie, w palto- 
ciku z bobrowym kołnierzem, z panną Blon- 
det, piszącą notatki. Wtedy nie będę ci za- 
wadzać.... Ale dzisiaj, mój papusiu !... Pomyśl 
sobie, że gdybym wracała na pensyę, byłyby 
to jeszcze moje wakacye... Chwała Bogu! 
wstajesz... przekonałam ciebie! Jestem pe- 
wna, że w drodze coś wymyślisz do twojej 
sztuki. Pozwolę ei myśleć; będę jakby niema. 
Chcę tylko przejść przez Champs - Elysées 
oparta na twojem ramieniu... Czy to za 
wielka ambieya z mojej strony?... Chcesz ?... 
Papusiu, kocham ciebie! -— Biegnę włożyć 
kapelusz. 

I krocząc przez Champs - Elysćes, dumnie 

oparta na ramieniu ojca, który z niezadowo- 
leniem zauważył. że nadto się jej przyglą- 
dają, Laura gawędziła bez końca. 
Czy nic uważasz, że jesteś już za 
słuszna, aby nosić włosy spuszezone na plecy, 
tak jak to robisz? — zapytał pan d'Erquy, 
przerywając jej. 

— Wszystkie Amerykanki tak się cze- 
szą. A nie słyszałes? Dwóch panów, którzy 
właśnie przechodzili, powiedzieli, że to bardzo 
ładnie. 

— Ten powód nie wydaje mi się wy- 
starczająeym. A przytem, masz suknię nadto 
obcisłą, nadto widoczną. trochę ekscentryczną, 
przyznaj sama. 

— Och, papo! jakiż z ciebie purytanin 
się robi! Widać zresztą, że korespondujesz z 
panną de Kerlan. 

— A propos panny de Kerlan — rzekł 
jej innym razem pan dErquy — czy nie 
przychodzi ci na myśl, że wybornym środ- 


milu; Józefa Diwiny, kierującego naucz 
2-klasowej szkoły ludowej w Liczgowć8 
c. k. Rady szkolnej okręgowej w Hus 
Włodzimierza Korzeniewicza, stałego B 
ciela i tymezasowego kierownika szkoły 
wej na przedmieściu nadworniańssiem * 
łomyi, do e. k. Rady szkolnej okręgow 
Kołomyi; Emila Kazijewicza, kierującego 
czyciela 8-klasowej szkoły ludowej ko 
kach do e. k. Rady szkolnej okręgowe) .., 
sowie; Paulina Stańkowskiego, kieruje 


E (i 
nauczyciela 2-klasowej szkoły ludowej i 0* 
tynie na Bałkach, do e. k. Rady szkOMÓGe 
kręgowej w Śniatynie; Józefa Jachimow ol 


go, kierującego nauczyciela 2-klasoweJ p 

ludowej w Chmielowie, do e. k. Rady 

nej okręgowej w Tarnobrzegu. god 
za, 


4. Wyznaczyć na reprezentanta 
nauczycielskiego do e. k. Rady szkolne r 
wej w Drohobyczu dr. Franciszka 
wicza, dyrektora gimnazyum w D 

5 Zamianować nauczycielami W 
łach ludowych: Julię Spirydowiczówzć: 
ezycielką starszą 4-klasowej szkoły 1) 
w Maryampolu; Kazimierza Reitera piej 
cielem kierującym 5-klasowej szkoły ag o 
w Zaleszczykach ; Ludwika Jankc wskieg? uj; 
czycielem szkoły 1-klasowej w Swisteli, nę 
Marye Swiątkiewieczową i Emilie Dè Nogi 
starszemi nauczycielkami i Kazimierę akoy 
cką młodszą nauczycielką 4-klasowe) Spar 
żeńskiej n [II. w Stanisławowie; « A 
wańskiego nauczycielem kierującym 
2-klasowej w Szechyniach; Franciszkb 
ka nauczycielem szkoły 1-klasowej W 
Dymitra Tomezaka nauczycielem szkoł) 
sowej w Horbkowie. gatęp A 

6. Zamianować Józefa Kantora “ra 
nauczyciela w gimnazyum św. Jacka 
kowie. 

7. Przekształcić 4-klasową szko 
wą w Tyśmienicy na 5-klasową od w5 
śnia 1898 i 1-klasową szkołę ludowĄ gg, ' 
rzycach na 2-klasową od 1 lutego ! Ps 

8. Przyjąć do wiadomości spraw”, J0 
c. k. inspektora szkolnego krajoweg” 
stracyi szkół ludowych w Jarosławiu: 
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Delegacye 


PANNO 


Wiedeń, 16 listopad 

- 

(I. posiedzenie Delegacyt austryoi w 
Dzisiaj w południe zebrali się NEC 


wie Dełegacyi austryaekiej na pierwsćł „p w 
dzenie. P. Minister spraw zagranicze. osi M, 
Gołuchowski, otworzy wszy sesyę, ZP! 


gto, 5 
starszego wiekiem delegata, bar. Helle gg 


zajęcia krzesła prezydyalnego i przepi rð 
nia formalnego wyboru Z! 


w 


przystąpieniem do tego aktu, del. B| 
Wellenhof (z niemieckiej party! „s 
oświadcza imieniem swoich pray w 


kiem na przyjemne spędzenie reszty j 
łoby.... gô 
j — Byłoby przyjąć owo sla wD? ia. Ę 
szenie! — przerwała młoda dziew 
piecze ciebie, abyś mógł się uwolni 
niedobry ojcze! „Si 
— Pomówmy raz poważnie: 
— Jestem bardzo poważna: 
tem myślałam. Ale przedtem jedmo 
Ta zgoda z moją babką, 4 której 
że mogę się przyczynić... czy 
wielkę A w1 
Życzę jej sobie po nad gam) 
moja droga, a najprzód dla ciebie i do ję 
widzisz, nigdy jeszcze nie czuże” w 
stopnia, jak w ubiegłym miesiącu | gas? 
wszystkiem w Aix 1 nawet od 67% oje 
powrotu, niestosowności i braków $ F p 
chowania. Aby być doskonałą, Up gi?” 
szcze wiele naaczyć rzeczy, któr. 


zr0 


zna wskazać ci nie potrafi. » gie 88 
— Dekoj Ni podobam ** 5 r 
jaką jestem ? x oust P 
— Czy mi się podobasz *. po 
dobasz mi się, co byś nie zrobiła: ; pi? 
— A więe! Niczego W! „let 
trzeba... „, qosk09 4 
— Nie! powinnaś stać SIĘ piem w 
przestać być roztrzepanem Hoe piety: pio 
tego potrzebaby ci wskazówe ko 008 4 0 


— Och! co do wskazówe „io. Je jg 
det zawsze mi ich udzielać PE cję róż i 
nadto przepełniona wiedzą! 6% nowa? 
uczyła? aż strach bierze. Egza% ;gszCZ$ 
uczycielka, z bacalaureatem! 
Nie możesz sobie wyobrazić, JA 
Można by myśleć, że mózg Je 
nadto ciężkiem brzemieniem. = alg) 
tę głowę zawsze na bok pO zereżodł gł 
raz przygnębioną, to znowu Pay, nikis 
skutek dyplomów. Bądż spokoj zego” 
bedzie w stanie na mnie 
nie zna panna Blondet I... 
i (Ciąg dalszy nastąpi): 


bo 
sila i prezydenta, gdyż większość nie zapro- | świadczenia z nową bronia, wyówiczeniem 
miotem do wstępnych obrad nad tym przed- | rezerwistów i t. d. 


„, Z nadzwyczajnego zapotrzebowania bu- 
dżetn wojskowego należy podnieść żądanie 
400 «00 zł. na poprawienie dział polowych z 
roku 1875, ponieważ próby konstrukcyi no- 
wego systemn dział jeszcze nie są ukończone; 
dalej 1,000.000 zł. jako ostalnią ratę na do- 
starczeniea da dział oblężniczych pocisków 
gwałtownie eksplodujących ; dalej 250 000 zł. 
jako ostatnią ratę na wprowadzenie prochu 
bezdymnego dla piechoty i artyleryi polnej, 
drugą ratę na proch hezdymny dla dział for- 
tecznych i oblężniczych i na inne potrzeby 
dla uzupełnienia parków wojennych; dalej żą- 
dania na urządzenie placów do ćwiczeń; oraz 
2.200 000 zł. na budowy fortyfikacyjne. 
900.000 zł jako wyższe zapotrzebowanie na 


owe rozprawach Delegacyi partya 
Wewn; ze względu na polityczne położenie 
85 lane, a w szczególności ze względu 
eżmi 7) NIony stan rokowań z Węgrami, 
Naj © Udział z zastrzeżeniem, iż z tego nie 
stanowi y JAZAĆ żadnego wniosku co do jej 
Ska w sprawie odpowiedniego rozdzia- 
oraz w ogóle w sprawie zała- 
na podstawie konstytucyjnej. 
ię w ; powyższego oświadczenia przyłączył 
Scheje imieniu frakcyi chrześciańsko-socyalnej 
ooh a w imieniu stronnictwa niemie- 
Postępowego Gross. 
35 astępnie wybrane na 36 głosujących 
5 sami Prezydentem hr. Franciszka Th u- 
' byłego Namiestnika Czech. 


- tu. tiężarów, 
i Mienia ugody 


dyal ir. Thun. zająwszy krzeslo prezy- | utrzymanie wojsk jako straży pogranicznej w 
iż Day: podziękował za wybór i oświadczył, Dalmacji południowej przez czas trwania nad- 
niem legacya przejęta patryotycznem życze- | zwyczajnych stosunków, a wreszcie kredyt 


utrzymania silnie i bez uszezerbku mo- 
Wowego stanowiska Monarchii i zadoku- 
Paja anias uroczyście godności i powagi 
żę a Habsburgów na wewnątrz, jak i na 
są Boten przyzwoli ofiarnie na te środki, które 
cou (be dla osiągnięcia tego wysokiego 
opa elaski), przyczem żądania dla całości 
mi packi będzie się starała pogodzić z siła- 
aleryalnemi ludności. 

“owca wspomina o dzielnej armii, któ- 

i duma i ochroną Państwa, wskazuje 


winja o? eywilizacyjną w Bośnii i Hereego- 


nadzwyczajny na przeprowadzenie zmian i or- 
ganizacyi. 

Kredyt dodatkowy administracyi wojsko- 
wej do budżetu z roku 1897, w wysokości 
7" miliona, umotywowan: jest nabyciem 
broni i materyałów wojennych, oraz pracami 
fortyfikacyjnemi w skutek ogólnego położenia 
politycznego, a zwłaszcza w skutek sytuacyi 
na półwyspie Bałkańskim w końcu roku 1896 
i na początku 1897 przyczem zastrzegł sobie 
Rząd dalsze ustne objaśnienia w taj sprawie 
podczas dyskusyi w Delegacyach. 

Oprócz tego domaga się marynarka wo- 


Carst 


Ware WYTaŻa radość z powodu pokoju, Za- |. i 
misd eÀ dzięki anodino n jenna kredytu dodatkowego Ww sumie 123.600 
temi 7 woma państwami wojnę prowadzą- zł na pokrycie nadzwyczajnych wydatków. 


wywołanych epidemią tyfusową w Poli, oraz 
kredytu dodatkowego 85.000 2}. wskutek wyż- 
szych wydatków przez wysłanie statku „Kai- 
ser Franz Josef“ na instalacyę nowego am- 
basadora w Chinach. Dalej żąda marynarka 
kredytu nadzwyczajnego na budowę nowego 
statku dla obrony wybrzeży, mającego zastą- 
pić dawniejszy statek „Prinz Eugen.“ 

Kredyt dodatkowy, którego zażądało Mi- 
nisterstwo spraw zagranicznych, przeznaczo- 
ny jest na budowę gmachów ambasad w Pe- 
kinie, Tokio i Cetynii. oraz na dodatek dro- 
żyźniany dla urzędników konsulatu general- 
nego w Bombaju. 

Następuje wybór sekretarzy i komisyj : 
Sekretarzami wybrani pp: Barwiński, 
Kottulinsky, Parish i Walterskirchen. 

Do komsyi weryfikacyjnej: Go- 
rayski, Hayden, dr. Rutowski, Stah- 


Mają. WITAŻA Ż je, aby przywrócono po- 
tdak na r dB y przy p 
A dalej tak przemówił : 
ielką zasługą kierujących mężów sta- 
ów jest. że powiodło się wykazać 
Moca Jednomyślność wszystkich wielkich 
wyp "W przy ocenianiu kwestyj, jakie się 
świad J na Wschodzie Daje to świetne 
Babina c "O miłości pokoju, jaką przejęte są 
bie sty. Za wielką zasługę, jaką zdobył so- 
Sg urząd spraw zagranicznych. wyraża- 
dzieja ", zasłużoną wdzięczność i żywimy na- 
Wierne że urząd ten trzymając się podstawy 
kięrnki, sojuszu, działać będzie dalej w tym 
u, aby nasze stosunki względem wszy- 
"N najprzyjaźniej się ukształto- 
aski). 


Uu į 
zup 


stkich 


toda częśliwie doprowadzona do skutku 
„, 188Zego i rossyjskiego rządu w trakto- 


mią a kwestyj oryentalnych, jest nową rękoj- | remberg i Kienman. 

Pokoju, którą radośnie witamy. Do komisyi budżetowej: hr. At- 
ženi Prezydent, kończy przemowę swą wyra- | tems, Barwiński, bar. Chlumecky, bar. 
Moges szczególnej wdzieczności Jego Ces. | Czedik. hr. Deym. Dipauli, Dumba, hr. 
Gi 0. w którym wszyscy uwielbiamy Księ- Dzięduszyeki, Gross, Jaworski, Kai 
0: ukoju, który już przez pół wieku blisko | Ser, Kramarz, Lupul, Pacak, Popowski, 


Stransky, Scheicher, br. Vetter, Walterskir- 
chen, Zaleski, hr. Zedwitz. 

Do komisyi petycyjnej: Axman, 
Kieman, De Fin, Fuchs, Gomperz. Jędrze- 
jowiez, Korcian, Sustersie, Zacek. 

Po zamknięciu posiedzenia ukonstytuo- 


teh up % życzliwością kieruje losami Swo- 
tęgi <= Mowca zakończył okrzykiem na 

ajj. Pana, powtórzonym trzykrotnie z 
zmem. 


rzą raz zarządza Prezydent wybór Wice- 
ka Jdenta. Na 45 głosujących oddano 44 


kopał na p. Jaworskiego. który podzię- wały się komisye bndżetowa i petycyjna. 
My z, krótkich słowach za wyświadczony Komisya budżetowa wybrała prze- 
Tą ak „jt i oświadczył, że będzie się sta- wodniczącym p. Jaworskiego, jego za- 
W pip ajgodniej odpowiedzieć położonemu | tepe% Dum bę. Rozdzielono także referaty 
fufaniu. w nas pbujący APR aa sprawy za- 
G „ Ministe erii graniczne, Walterskirchen ordinarium 
go pe ho >. klej SA RAE ka a wojskowe; Popowski ertraordinarium: 
ządu. OE DTP Stransky marynarka; Czedik zamknię- 


cia rachunkowe: Barwińskai kredyty kra- 
jów okupowanych; Lupul wspólne Mini- 
sterstwo skarbu i cła; hr. Dzieduszycki 
najwyższa Izba obrachunkowa. 

Komisya petycyjna wybrała prze- 
wodniczącym del. Zaczka, jego zastępcą 
del. De Fin. i 

. Następne posiedzenie komisyi bndżeto- 
wej odbędzie się w dniu 23 b. m. przedpo- 
łudniem; na porządku dziennym budżet Mi- 
nisterstwa spraw zagranicznych. 


Główna cyfry budżetu zwyczajnego i 


sienią 7 CZajnego znane są nam już z donie- 
elegraficznego, p 

Tą bug; motywów, dołączonych do prelimina- 
nalezy tetu Ministerstwa spraw zagranicznych, 
biegł Podnieść, że zaproponowane w roku 

Zen. *rzemienienie rzeczywistego konsu- 
Senera eralnego w Liwerpolu na konsulat 
tę honorowy, zostało zaniechane, a 
Ostaja em tamtejszy konsulat generalny po- 
M nadal rzeczywistym. W Antwerpii 
Yee) konsulat będzie przemieniony na 
pieton]. urząd konsularny Rzeczywiste 
Ono laty w Prizrenie i Durazzo oraz 
Szym 13 wicekonsulat w Aviona ulegną dal- 
opi, zekształceniom. Dalej zaproponowano 
em "e wicekonsulatu w Rostowie nad 
Rona ~ "owe konsulaty honorowe będą utwo- 
wa ŻA Aalborg (Dania). w Auckland (No- 
‘o (Br andya), w Taebris (Persya) i Sao Pau- 
W dalia), dalej Lonorowe wicekonsulaty 


(Bej Remo (Włocby) i Reggio di Calabria 


(I posiedzenie Delegacyi węgierskiej). 


Delegacya węgierska, która zebrała się 
o godzinie 12 w południe wybrała swym Pre- 
zydentem hr. Juliusza Szapary'ego, wice- 
prezydentem Kolomana Szella. W inaugu- 
racyjnem przemówieniu Prezydent podniósł 
wypowiedziane w ostatnich czasach słowa 
kilku monarchów, dowodzące, ża monarcho- 
wie życzą sobie pokoju tak samo, jak ludy; 
wspomniał o trójprz mierzu, którego podstawę 
stanowi również utrzymanie pokojn, dalej za- 
znaczył potrzebę jedności obu połów Monar- 
chii — jako główny warunek mocarstwowego 
stanowiska Monarchii a przypomniawszy zbli- 
żający się rok jubileuszowy, wniósł okrzyk na 
cześć Najj. Pana, na eo odpowiedziano grom- 
kiem: Eljen |... 

Po dokonania wyborów do komisyi, po- 


ularn © Wreszcie honorowa agencya kon- 
= M (aste!lamare del Golfo (Włochy). 
Jzsze zapotrzebowanie ordinarium woj- 
umotywowane jest szeregiem pod- 
Oeznik i. etacie wojskowym o 5 generał- 
èn ów i pewną liczbę oficerów sztabu 
Śgo i linii, powiększeniem liczby le- 
Wojskowych i urzędników prowianto- 
Ni, py OPnIOWem powiększaniem liczby ko- 


90 i i 
| bitang Przydzieleniem koni służbowych ka- ię 
Nią artyleryi po nad liczbę systemizo- 
ow Normalnym etacie pokojowym, sy- 
stopni węglem trzech inspektorów pionierów, | Jątarg Austro-Węgier z Turcyą. 
aayah êm przydzieleniem koni służbowych pe 
Wiekaz Im kapitanom pionierów, żądaniem Ce na > 
taka sum na uzupełnienie niektórych Jutro upływa termin, wyznaczony Tur- 
eh pną, "ojskowych i wyćwiczenie niektó- |cyi do dania Austro-Węgrom zadość uczynie- 
A dwie, JOW broni, wyższemi potrzebami | nia za znieważenie flagi austro-węgierskiej i 
czenia w strzelaniu, kosztami na do-traktatami poręczonej ochrony konsularnej w 


aGłAzeta Lwowska“ z dnia 18 listopada 1897. 
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znanej sprawie agenta Lloydu austryackiego ; 
w Mersinie, Brazzafoli'ego. Dotychczas żąda- 


ne zadośćuczynienie nie jest jeszeze dane. 
Sprawa ta, pisze 
Lloyd, może wziąć obrót poważny, 


wnika torpedowego „Leopard* 


świadomości, iż musi dać satysfakcyę. Widać, 
że będą musiały być użyte środki silniejsze, 
a prawdopodobnie nie zabraknie ich“. Pester 
Lloyd przypomina następnie, że w ciągu mi- 
nionego lata austro-węgierski Urząd spraw 
zagranicznych zmusił rząd bułgarski do da- 
nia żądanego zadośćuczynienia i pisza dalej: 
„To samo, co wówczas poskutkowało w obec 
Bułgaryi, mogłoby także w ostatecznym ra- 
zie być powtórzone względem Tureyi. Na 
punkcie odwetu za wybryki i lekceważenie 
zobowiązań traktatowych, niepodobna czynić 
różnicy między państwami małemi a wiel- 
kiemi i Porta może sobie, jak chce rozkoszo- 
wać się chwilowo uczuciem swej potęgi, to 
jednak nie uniknie konieczności dania zupeł- 
nej satysfakcyi tak samo, jak zeszłego lata 
Bułgarya. kJ 

Dodać jeszcze należy, że cała histo- 
rya stąd poszła, iż agenta Lloydu obwi- 
niono, jakoby zapuszezał się w polityczne 
knowania na korzyść Armeńczyków. Brazza- 
foli twierdzi, że to oskarżenie jest zmyślone. 
W obee podejrzliwości i manii prześladowczej 
władz tureckich we wszystkich sprawach od- 
unoszących się do Armenii, bardzo łatwo stać 
się może, iż uczciwe współczucie chrześciani 
na dla pognębionych Armeńczyków zadenun- 
cyowane i ukarane będzie ni ztąd ni zowąd 
jako agitacya polityczna. „Władze mersyrńskie 
zapewne się nie zastanowiły, że Anstro-Wę- 
gry nie puszczą płazem takiego postępowania 
ze swoim poddanym. Początkowo wyrządzoną 
krzywdę one jeszcze spotęgowały, gdy powra- 
cającego za glejtem agenta Lloyda przy wy- 
lądowaniu czynnie znieważyły. W obec tego 
powtórzonego i spotęgowanego bezprawia 
rzecz słuszna, że ambasador w Konstantyno- 
polu obstaje przy zupełnem a wyraźnem za- 
dośćuczynieniu i nie ustąpi, dopóki faktycznie, 
dokładnie i jawnie spełnione nie będzie. 

Fremdenblatt wczorajszy powtarza do- 
niesienia Köln. Ztg., iż br. Calice stanowezo 
opuści we czwartek stolicę Turcyi, jeśli do 
tego czasu Porta nie da satysfakcyi, a nadto, 
że wysłano dwa wielkie okręty wojenne „Kai- 
ser Franz Joseph“ i „Wien“ do Mersyny, 
gdzie one we czwartek w razie potrzeby roz- 
począć mają bombardowanie miasta, jeśli Tur- 
cya trwałaby dalej w uporze. , : 

O wręczeniu Porcie not w tej sprawie 
donoszą z Konstantynopola: {Ambasador au- 
stryaeko-wępierski br. Calice, doręczył w n:e- 
dzielę ministrowi spraw zagranieznych Tewiik 
baszy osobiście notę, w której domaga Się, 
aby rząd turecki dał w sprawie Brazzafollie- 
ge żądaną satysfakcyę do czwartku w poła- 
dnie i dodał ustnie, iż w przeciwnym razie 
odjedzie jeszcze tego dnia y 

Równocześnie otrzymał rząd turecki 
drugą notę w sprawie rozmaitych kwestyj 
austryaekich kolei wschodnich, częścią już ro- 
związanych w zasadzie, częścią zaś jeszcze 
nierozstrzygniętych. W tym drugim wypadku 
zastrzeżone jest traktatem załatwienie kwe- 
styi spornych przez sąd polnbowny. Nota żą- 
da również do czwartku uregulowania tych 
spraw w formie zobowiązującego ze strony 
Porty oświadczenia, ponieważ kilkakrotne do- 
tychezasowe kroki napotykaly na wyrmijające 
i niestanowcze odpowiedzi Porty. Baron Ca- 
lice zakomunikował innym ambasadorom tresé 
obu not. W Yildiz-kiosku odbyło się poste- 
dzenie rady ministrów, na którem omawiano 
obie noty. 

Dzisiaj zaś telegrafują do dzienników 
porannych, że wiedeński zawsze dobrze poin- 
formowany korespondent Kölnische Zeitung 
donosi do swego dziennika, że zapowiedziane 
bomba:dowanie Mersiny wcale nie jest pró- 
żuą pogróżką. Jeżeli do południa we czwartek 
Tureya nie da Austrgi zupełnej satysfakcyj, 
to bombardowanie bezwarunkowo się odbędzie. 
Nie należy jednak tego uważać za wypowie- 
dzenie wojny Tureyi przez Austryę. Przy pusz- 
czają także, iż Turcyi odebranym zostanie pro- 
tektorat nad Mersiną dla tego, że ona nie u- 
imie w dostateczny sposób utrzymać tam swej 
powagi. Agent Lloyda Brazzafoli, który auta- 
tyzowany przez Portę powrócił do Mersyny, 
mimo tego został wrazzswym bratem pobity, 
przeciw innym austryackim poddanym zaś 
podnoszono rozmaite groźby. Następnie ludność 
Mersyny, wcale nie zważając na zakaz suita- 
na znieważyła flagę austryacką. Dlatego też 
gołosłownych przyrzeczeń Porty, iż spokój za- 
prowadzi i winnych ukarze nie uważa austrya- 
ckie Ministerstwo spraw zagranicznych za do- 
stateczną satysfakcyę. Turcya zatem, jeżeli 
chce umknąć bombardowania, musi faktami 
udowodnić, że powagę swą w Mersynie Je- 
szcze zachować potrafi i że rozkaz jej będzie 
tam usłuchany i wykonany. 

W tej samej sprawie Pester Lloyd do- 
nosi co następuje: „Chociaż wcale nie jeste- 


wczorajszy Pester 
jeżeli 
Porta rychło nie zdecyduje się spełnić słusznego 
żądania, jakie ambasada austro-węgierska w 
Konstantynopalu postawiła. Wysłanie krążo- 
do Mersiny 
widocznie jeszeze nie wystarczyło, aby wła- 
dze miejscowe w Mersinie doprowadzić do po- 
znania popełnionego bezprawia, a Portę do 


śmy skłonni w tragiczny jakiś sposób zapa * 
trywać się na różnice, jakie wybuchły mię- 
dzy naszą ambasadą a Portą w Konstantyno- 
połu, to jednak musimy dać wyraz oburzeniu 
z powodu dziwnego postępowania i zaślepie- 
nia rządu tureckiego, który widocznie nie roz- 
różnia przyjaciela od wroga i nie chce z wła- 
snej woli wypełnić tych obowiązków, od któ- 
rych wypełnienia nie odciągałoby się żadno 
mocarstwo, które nie chciałoby się wyłączyć 
z koncertu państw europejskich. Każde pań- 
stwo europejskie przecież, któreby przekonano, 

iż popełniło niesprawiedliwość. nie będzie cze- 

kało z daniem satysfakcyi do chwili, w której 

do dania jej będzie zmuszonem, lecz udzieli 

jej samo dobrowolnie. Turcya zachowuja się 

inaczej. Dania satysfakcyi trzeba dopiero na 

niej wymuszać. Takie postępowanie jest pra- 

wdziwie barbarzyńskiem i w żaden sposób 

nie da się pogodzić z pojęciami o międzyna- 

rodowych stosunkach.“ 

Można być pewnym, że Turcya albo 
jeszcze wczas pójdzie do głowy po rozum, 
albo z całej tej afery wyjdzie z rezultatom, 
który jej wcale nie przysporzy sławy. Lecz 
jakiź sąd można wydać wogóle o intencyach 
Porty, jeżeli ona w sprawie udzielenia spra- 
wiedliwej satysfakcyi nie ntrzymuje się na 
stanowisku mocarstwa europejskiego, lecz sta- 
wia się na równi z jakiemś egzotycznem pań- 
stewkiem negrów ? (Jestto aluzya do zatargu 
jaki wybuchł między Niemeami a Haiti, gdzie 
Niemcy również przemocą tylko wymusili na 
rządzie rzeczypospolitej satysfakcyę za krzy. 
wdy wyrządzone niemieckiemu poddanemu. 
P. R) To postępowanie Tureyi nie może po- 
zostać bez wpływu na ogólny sad o niej i 
im engrgiczniej i poważniej kierownictwo na- 
szego Ministerstwa spraw zagranieznych po- 
stępować będzie, tem lepiej to będzie dla Tur- 
cyi samej, gdyż może to wyleczy ją z obłędu 
wielkości, w jaki popadła po ostatniej wojnie 
z Grecyą, a który wielce dla niej może być 
niebezpiecznym. 


Sprawa Dreyfusa. 

W Paryżu sprawa Dreyfusa weszła w 
nowy a bardzo sensacyjny okres, do żywego 
poruszając wszystkie umysły we Franeyi. Se- 
nator Scheurer wystosował list ogłoszony w 
Temps, w którym dowodzi na podstawie do- 
kumentów, że Dreyfus niewinnie został ska- 
zany. Oto co pisze: 

„W dniu 30 października pokazałem 
ministrowi wojny wszystkie, jakie miałem w 
swych rękach, dowody, stwierdzające, że ów 
inkryminowany świstek (bordereau), na któ- 
rym opierali się sędziowie, nie był pisany 
ręką Dreyfusa. Prosiłem ministra o wdroże- 
nie śledztwa odnośnie do prawdziwego wino- 
wajcy. Minister nie żądał, abym mu pozosta- 
wił materyal dowodowy, ale przyrzekł mi 
wytoczyć śledztwo. które miało jednakże do- 
tyczyć tylko faktów, które wyszły na jaw 
po skazaniu Dreyfusa. Minister prosił mnie, 
żebym 14 dni nie publikował nie z naszej 
rozmowy i obiecał zawiadomić ranie w tym 
czasie o wyniku dochodzeń. Od owej chwili 
daremnie czekałem, a tymczasem 14 dni u- 
płynęło. Nie żądałem nigdy pokazania mi 
aktów procesu, i nie proponowano mi tego 
wcale. Gdyby mnie przekonano o winie Drey- 
fusa, chętnie byłbym przyznał się, że się po- 
myliłem i uważałbym sobie za obowiązek ho- 
noru zaniechać dalszych kroków. Powtarzam 
zaś, nie obawiając się zaprzeczenia, że już 
przed dwoma tygodniami wręczyłem rządowi 
dowody, iż nie Dreyfus był winnym zarzu- 
conej mu zdrady. Zgodne z przepisami śledz- 
two, które wdrożyć i przeprowadzić należy 
do ministra wojny, łatwo wykaże winę in- 
nego*. 

Jak już wiadomo dziennik Łabertćwska- 
zał na oficera Rougemonta jako prawdziwego 
winowajcę. Otóż senator Scheurer- Kestner wy- 
stosował do szefa szwadronu w rezerwie Rou- 
zementa list, w którym wyraził swoje ubo- 
lewanie, że szanowna imię Rougeinonta złą- 
czono ze sprawą Dreyfusa, 8 zarazem zape- 
wnił go o swoim wysokim dla jego osoby 
szacunku. 

Sprawa więc Rougemonta, oskarżonego 
niewinnie została zamknięta, natomiast wystę- 
puje inne nazwisko, które obetnie przechodzi 
z ust do ust w Paryżu. i 

W liście bowiem wystosowanym do mi- 
nistra wojny Billota. oświadcza brat Dreyfu- 
sa, że były komendant hr. Esterhazy, jest 
autorem listu, który zawierał twierdzenie, iż 
poufne wojskowe dokumenta zostały wydane 
agentom obcych mocarstw i był podstawą 
skargi przeciwko Dreyfusowi; ów list jest 
słynnym dokumentem bordereau, wymienia- 
nym tyle razy w procesie Dreyfusa. 

Figaro dodaje, że Esterhazy w piśmie 
do Billota zastrzegł się przeciw tym oskarże- 
niom i zażądał, aby mu dano sposobność 
usprawiedliwienia się przed sądem wojennym 

Zkądinąd donoszą. że hrabia Walsin- 
Esterhazy powrócił z Londynu, zkąd przy- 
wiózł dokument, dowodzący najkompletniej 
winy Dreyfusa. Podobno Esterhazy poprosił 
ministra wojny o pozwolenie wytoczenia pro- 
cesu Scheurer-Kestnerowi o kalumnię. 


Ważnym bardzo jest artykuł w Indć- 
pendance Belge w sprawie Dreyfusa, rzuca- 
jący wiele światła na jej przebieg, a jak się 
zdaje inspirowany przez rząd. Artykuł ten 
jest przedmiotem powszechnej uwagi. Otwiera 
on furtkę nadziei na rewizyę procesu i opo- 
wiada, że prezydeni sądu wojennego chciał 
był Dreyfusa uwolnić, gdy oto pojawił się w 
sali obrad minister wojny i pokazał sędziom 
kartkę, rzekomo przez ałachós wojskowych, 
niemieckiego i włoskiego pisaną, a wspomi- 
nającą o Dreyfusie, poczem Dreyfusa zasą- 
dzono. 

Najważniejszym dotąd momentem w tej 
drastycznej sprawie jest odpowiedź, którą dał 
na interpelacyę minister wojny Billot. Jeden 
z posłów w kilku słowach zapytał ministra, 


skich pod budowę gimnazyum, 
strukcyi gmachu ratuszowego. 


posady: jedna posada sługi urzędowego ewen- 
tualnie posada 
ctwie we Lwowie; kilka posad sług urzędowych 
w c. k. 
laryjnego w _ Dyrekcyi 
Krakowie. 


innych posad poza granicami kraju. 


partament IV. B. Magistratu, 
właściwe c. k. Starostwo. 


— Posady. Magistrat m. Lwowa ogła- 
sza, źe dla wysłużonych podoficerów wakują 


pomocnika w e. k. Namiestni- 


zarządach salinarnych w Galicyi i 
na Bukowinie; jedna posada urzędnika kance- 
kolei państwowej w 


Oprócz powyższych wakuje jeszcze wiele 
Bliższych 
informacyj udzieli kompetentom miejscowym De- 
zamiejscowym 


czy gotów jest z powodu listów Scheurer- 
Kestnera dać stanowcze wyjaśnienia co do 
sprawy, której rozwiązania oczekuje kraj cały 
z taką niecierpliwością. Na to odpowiedział 
minister Billot: Miałem poufną rozmowę z 
Scheurer-Kestnerem, który zwierzył mi się, 
że zamierza pracować nad tem, by dokonano 


rewizyi procesu Dreyfusa. Pokazał on mi 
przy tej sposobności akta, których nie zosta- 
wił mi i których zresztą brać mi nia wypa- 
dało. Scheurer-Kestner zażądał wytoczenia 
śledztwa. Na to oświadczyłem, że rząd w 
myśl znanej uchwały Izby nie zaniechał do- 
tąd śledztwa w tej sprawie, lecz ciągle je 
prowadzi. Rezultat dochodzeń nie jest w stanie 
podać słuszności wyroku w powątpiewanie. 
Ministerstwo zaprosiło Scheurer-Kestnera, by 
położył koniec niedyskrecyom, a zwrócił się 
natomiast oficyalnie do władz sprawiedliwo- 
ści. Ale on zdaje się nie chce obrać tej drogi. 
Familia Dreyfusa zwróciła się do ministra w 
ponownym liście i oskarża pewnego oficera 
armii czynnej, jako rzeczywistego winowajcę. 
Rząd ma tedy w ręku formalną denuncyacyę 
i rzeczą jego będzie zażądać od oskarżycieli, 
by wystąpili z EN Minister wojny nie 
zaniedba niczego, co mu uczynić wypada, 
jako stojącemu na straży czci i bezpieczeń- 
stwa armii. 

Po tem oświadczeniu przyjętem w mil- 
czeniu [Izba przystąpiła do dalszej debaty 
nad budżetem. 


KRONIKA 


Lwów, 17 listopada. 


— Prezenta. Opróżnione gr. kat. probo- 
atwo regiae coll. w Stopczatowie, nadało e. k, 
Namiestnictwo ks. Teodorowi Traczowi, dotych- 
ezasowemu gr. kat. plebanowi przy domie kar- 
nym więźniów w Stanisławowie. 


— (. k. Dyrekcya poczt i telegra- 
fów podaje do wiadomości, że e. k. urząd po- 
cztowy na dworcu kolejowym w Zielonej (pow. 
rawski), zostanie z dniem 20 b. m. zwinięty. 
Z tego powodu przydzielono miejscowość Zieloną, 
jako też obszary dworskie w Kornin i Rzyczkach 
do okręgu doręczeń pocztowych urzędu poczto- 
wego w Rawie ruskiej, obszar dworski zaś w 
Zaborzu do okręgu doręczeń c.k. urzędu poczto- 
wego w Hujczu. 


— Z Uniwersytetu. P. Władysław 
Oktawin Wróblewski, rodem z Krakowa, otrzy- 
mał na Uniwersytecie Jagiellońskim stopień do- 
ktora praw. 


— Raut dziennikarski, zapowiedziany 
na dzień czwarty grudnia w wielkiej sali ratu- 
szowej oraz w jedenastu przyległych salonach, 
obudził wielkie zainteresowanie w szerokich ko- 
łach naszego miasta. Zdaje się, że dogodzimy 
ciekawości ogółu, donosząc o niektórych zarzą- 
dzeniach komitetu urządzającego, który dokłada 
wszelkich starań, by raut prasy wyróżniał się 
pod każdym względem od przeciętnego szablonu. 
Wielka sala ratuszowa, oświetlona  rzęsiście 
otrzyma tak zwaną dekoracyę cesarską. Pod głó- 
wną jej ścianą, ubraną w zieleń i w fantasty- 
czne festony stanie estrada, na której zostanie 
wykonany program przez uproszone w tym celu 
pierwszorzędne siły artystyczne, Kierownictwo 
tych produkcyi spocznie w doświadczonej dłoni 
p. Stanisława Niewiadomskiego. Jedną galeryę 
zajmie muzyka 30 p. p. pod przewodnictwem 
p. Rolla, druga podzielona na loże oddaną zo- 
stanie do użytku publiczności. W bocznych sa- 
lonach, prócz wielu rozmaitych niespodzianek, 
urządzone zostaną dwa bufety, ze wstępem wol- 
nym. Za herbatę z przekąską płacić się będzie 
koronę, za jadło dwie korony. Oddzielnie znów 
odbywać się będzie sprzedaż wina szampańskiego 
na kieliszki, którą zajmą się zaproszone przez 
komitet panie. Pomyślano też o wygodnem urzą- 
dzeniu garderób. Garderoba damska mieścić się 
będzie w przedpokoju prywatnego mieszkania 
Pana prezydenta, męzka w przedsionku sali ra- 
duej. Słowem, nie zapomniano o niczem, cc 


przyczynić się może do zabawy i wygody uczest- 
ników rautu. j 


— Posiedzenie Rady miejskiej od 
będzie się jutro, we czwartek o godzinie 6 wie- 
czorem w sali ratuszowej. Na porządku dzien- 
nym między innemi: dalszy ciąg dyskusyi w 
sprawie nabycia przez Rząd części placu Sol- 


we Lwowie. 


bibliotekarz Agenor Adamowski, 
czysław Postępski, jako członkowie rady: Sta- 
nisław Batycki, Michał Bojarski (sekretarz), Ta- 
deusz Ceypek, Ryszard Mollinek, jako zastępcy : 
Jan Łukasiewicz, Michał Meixuer. 


— Obywatelstwo honorowe nadala 
rada miejska w Mieleu, staroście p. Sewerynowi 
Ohrząszczewskiemu, w uznaniu położonych dla 
miasta i powiatu zasług. 


— Że spraw miejskich. Pp. wicepre- 
zydent magistratu Ignacy Romanowski i radca 
magistratu Edimund Lukas, podjęli — jak wia- 
domo — w roku zeszłym w listopadzie cztero- 
tygodniową podróż w celu zbadania urządzeń 
miejskich i organizacyi magistratów miast Wie- 
dnia, Pragi, Berna i Gracu. Obecnie okazało się 
w druku obszerne sprawozdanie pp. Romanow- 
skiego i Lukasa z poczynionych spotrzeżeń Spra- 
wozdanie to, zakończone szeregiem wniosków w 
kierunku reorganizacyi magistratu lwowskiego, 


ma być przedmiotem rozpraw na jutrzejszem po-. 


siedzeniu Rady miejskiej. Wnioski te dotyczą 
przeważnie wewnętrznej manipulacyi urzędowej. 
Ogólniejszego interesu jest wniosek zalecający : 
wydawnictwo „Dziennika rozporządzeń i ogło- 
szeń Magistratu“, w którym też miałyby być 
drukowane szczegółowe sprawozdania z posiedzeń 
Rady miejskiej. 

— Posiedzenie Towarzystwa filologiczne- 
go, odbędzie się we Lwowie dnia 18 b. m. o 
godzinie 6 w sali V na Wszechnicy. Na porządku 
dziennym odczyt ks. dr. Bilczewskiego „O na- 
grobku Aberkeosa w Hieropolis*, oraz komuni- 
katy naukowe. 


— Sezon wieczorów muzykalno-dekla- 
macyjnych, niebawem się rozpocznie. Wiele wie- 
czorów zarówno w stolicy, jak i na prowineyi, 
poświęconych będzie niezawodnie, jak zwykle, 
obchodom pamiątek narodowych. Z tego powodu 
nie od rzeczy będzie przypomnieć o nadających 
się do wykonania kompozycyach p. M. Signio 
„Koncert nad koncertami“ i „Spartanka* (de- 
klamacye z towarzyszeniem fortepianu). Kompo- 
zycye są do nabycia w księgarni Gubrynowicza 
i Schmidta. 


— Związek katolickich Towarzystw i za- 
kładów dobroczynnych, poleca gorąco miłosier- 
dziu publicznemu rodzinę S., składającą się z 
ojca (wdowca) i sześciorga dzieci; córka najstarsza 
16 lat, najmłodsza 8 lata. Nędza okropna a do 
tego dwoje dzieci chorych. Łaskawe datki upra- 
szamy nadsyłać do skarbnika Związku, ks. Łu- 
kasza Bobrowicza, ul. Pijarów 3 a) we Lwowie. 


— Bazar krajowy. Właściciel „Bazaru 
krajowego“ p. Stefan Kossuth, ofiarował na cele 
dobroczynne przy sposobności wczorajszej uroczy- 
stości poświęcenia nowego lokalu przy ul. Trze- 
ciego Maja, 10 procent z dochodu brutto, jaki 
wpłynie przez pierwszych 5 dni od dnia otwar- 
cia tego nowego lokalu. Sprzedaż na cele dobro- 
czynne odbywać się będzie od 5—10 b. m., a 
panie zajmujące się lwowskiemi towarzystwami 
dobroczynnemi, uproszone będą przez właściciela, 
aby w owych dniach były obecne w lokalu ba- 
Zaru. 


— Gremium aptekarzy galie. zwołało 
walne zgromadzenie na 27 b. m. o IQ przed 
południem we Lwowie. 


— Wieczorek z tańcami urządza Sto- 
warzyszenie „Gwiazda* w sobotę, dnia 20 b. m. 
Przygrywać będzie kapela 80 p. p. Toaleta wie- 
czorkowa. Zaproszenia otrzymać można w biurze 
Stowarzyszenia ul. Franciszkańska 7. 


A Nowy dojazd do cmentarza Ły- 
czakowskiego, zamierza wytworzyć magistrat 
lwowski przez przedłużenie ulicy Piekarskiej w 
prostym kierunku ku ulicy św. Piotra. Rokowa- 
nia o wykupno potrzebnych na ten cel gruntów, 
są już w pełnym toku i wroku przyszłym pro- 
jekt ten prawdopodobnie wejdzie w wykonanie. 
W związku z założeniem tego dojazdu, projekto- 
wane jest także zbudowanie na osi tego dojazdu 
drugiej bramy wjazdowej do cmentarza Łycza- 
kowskiego. 


A Obesłaniem austryackiej wystawy 
jubileuszowej, mającej się odbyć w Wiedniu w 
lecie roku 1898 — przez miasto Lwów, zajinuje 
się osobna komisya miejska, która rozdzieliła jnż 
między kierowników administraeyi miejskiej prace, 
mające na celu wykazać szczegółowo rozwój po- 


— Z Biblioteki słuchaczów prawa 
Na ostatniem zwyczajnem wal- 
nem Zgromadzeniu Towarzystwa wybrano radę 
zawiadowczą na rok 1897,98 w skład której 
weszli: jako przewodniczący Zygmunt Gargas, 
zastępca przewodniczącego Włodzimierz Kraus, 
skarbnik Mie- 


4 


sprawa rekon- 


niem tegoż na wystawie. 


szłorocznego budżetu gmiunego. 


tynowiczowa za sumę 400.000 koron. 


chników. 


zdowi b. słuchaczów lwowskiej Politechniki z r. 
1894. Księga zawiera obszerną historyę Stow. 
Bratniej pomocy, a zarazem życia koleżeńskiego 
na Technice, od założenia Techniki aż do naj- 
nowszych czasów. Znajdują się w niej daty sta- 
tystyczne rozwoju Towarzystwa, spisy wydziałów, 
kuratorów, członków honorowych i wspierającyh, 
opis domu techników i sprawozdanie ze Zjazdu 
b. słuchaczów Techniki z r. 1894, wreszcie ży- 
ciorysy wszystkich b. słuchaczów Akademii te- 
chnicznej, następnie Szkoły politechnicznej, aż do 
najnowszych czasów (8041 życiorysów). 

Cena księgi o 285 stronach w dużej okta- 


wie wynosi 1 zł. 20 ct., na welinowym papierze 
o 20 ct. drożej. Oprawiona w czarne płótno an- 


gielskie z wyciskami czarnymi lub złotymi na 


zwykłym papierze kosztuje 1 zł. 40 ct., na we- 
linowym zaś l zł. 60 et. Jednocześnie sprzedaje 
Bratnia pomoce także historyę Politechniki lwow- 
skiej pióra prof. dr. W, Zajączkowskiego z fo- 
tografiami i planami techniki po cenie 50 ct. 
Abonenci. którzy przedtem preuumeratę na „Ksią- 
żkę pamiątkową" przesłali, dopłacą markami 20 
ct. i na koszt przesyłki pod opaską krajową 15 
ct. — Zgłaszać się należy o księgę do Bratniej 
Pomocy (Politechnika) lub do księgarni Alten- 
berga (Plac Maryacki. Lwów). 


Księga zawiera tyle interesujących szcze- 
gółów odnośnie do życia młodzieży politechni- 
cznej, że niewątpliwie i nie techników zaintere- 
suje. Cały czysty dechód z rozsprzedaży księgi, 
jakoteż historyi Politechniki przeznaczono na 
rzecz mieszkań stypendyalnych dla niezamożnych 
słuchaczów Politechniki w domu techników. 


= Nieszczęśliwy wypadek. Mojżesz 
Schurz, rodem z Żółkwi i tam zamieszkały, 38 lat 
liczący, żonaty, cieśla, zajęty we Lwowie przy 
budowie kamienicy Irego Sonntaga pod l. 44 
przy ulicy Żółkiewskiej, przybijał dziś rano o 
godzinie kwadrans na 10 klamrami żelaznemi 
belki dachowe do poprzecznych belków strycho- 
wych, trzyruając się przytem krokwi dachowej 
rękami. W skutek przeciążenia złamała się kro- 
kiew, a Schurz upadł na schody prowizoryczne 
pierwszego piętra, złamał prawą nogę, oraz od- 
niósł ciężkie skaleczenie głowy przez zała- 
manie czaszki. Po opatrzeniu Scburza przez po- 
gotowie stącyi ratunkowej odstawiono go do głó- 
wnego szpitala i wdrożono postępowanie karne 
za zaniedbanie środków ostrożności, przeciw kie- 
rownietwu budowy. które prowadzi cywilny in- 
żynier Michał Hołyko. 


== Samobójstwo. Antoni Łuczajko, ro- 
dem z Rudna, lat 16 liczący, zarobnik, zamie- 
szkały u matki Maryi pod l. 23 przy ulicy Tea- 
tyńskiej, obwiesił się dnia dzisiejszego około go- 
dziny 6 rano na drzewie w ogrodzie do tej real- 
ności należącym. Po skonstatowaniu śmierci 
przez lekarza miejskiego odstawiono zwłoki do 
kostnicy miejskiej. Łuczajko był głupkowaty i 
targnął się na życie z powodu kary od matki 
otrzymanej. 


— Pneumatyczny nauczyciel. Bardzo 
interesującą i rzeczywiście wielce pożyteczną za- 
bawkę dla dzieci w zakresie t. zw. „gier peda- 
gogicznych*, sprowadziła znana tutejsza firma 
pp. Kanczyńskiego i Oberskiego. Jest to nowy 
wynalazek, stanowiący dla rodziców wielką po- 
moc w udzielaniu dzieciom pierwszych początków 
nauki. Zapomocą nader zmyślnego mechanizmu 
pneumatycznego, aparat ten, za pociśnięciem wła- 
ściwego balonika, daje odpowiedzi na rozmaite 
pytania, a to: z rachunków, z geografii, bistoryi, 
z dziedziny wynalazków i t. p. Dziecko otrzy- 
mawszy pytanie (z tych, na które są w aparacie 
odpowiedzi) paciska z kolei balonik dopóty, do- 
póki nie natrafi na sztyfcik dzwoniący, a to 
dzwonienie wskazuje, że dziecko natrafiło na od- 
powiedź. Ta odpowiedź wyskakująca niejako 
z aparatu, już wraża się dziecku w pamięć na 
zawsze, czyni bowiem na umysł dziecinny wra- 
żenie daleko silniejsze aniżeli wszelkie ustne o- 
powiadania i tłómuczenia. „Pneumatyczny nau- 
czyciel*, który i dla starszych dzieci jest wesołą 
zabawką, znajdzie niewątpliwie szersze rozpow- 
sztchnienie, zwłaszcza, że cena nie jest stosun- 
kowo wcale wysoką. 

f Zmarli w ostatnich dniach: W War- 
szawie, Jakób Kazimierz Gieysztor, były wła- 
ściciel dóbr, uczony bibliograf, właściciel znanej 
antykwarni. 


szczególnych instytucyj i urządzeń dla dobra pu- 
blicznego we Lwowie, w ciągu panowania Najj. 
Pana, a to w pisemnych sprawozdaniach a we- 
dle możności także zapomocą graficznych operatów. 

Komitet wykonawczy złożony z pp.: Hob- 
garskiego, Cetwińskiego i Uruskiego, radców ma- 
gistratu, Hcchbergera, dyrektora miejskiego urzę- 
du budowniczego, dr. Pawlikowskiego, fizyka 
miejskiego i dr. Ostaszewskiego-Barańskiego, re- 
ferenta biura statystyczuego, zajmie się uporząd- 
kowaniem opracowanego materyału i umieszcze- 


Na pokrycie kosztów tego obesłauia wy- 
stawy — wstawiono kwotę 5000 zł. do przy- 


— Zmiana własności. Dobra Porudno 


i Porudenko, w obwodzie przemyskim, dawniej 
dr. Al. Maryańskiego, nabyła p. Eleonora Mar- 


— Księga pamiątkowa Zjazdu te- 
Staraniem wydziału Towarzystwa 
Bratniej pomocy słuchaczów Politechniki, wyszła 
z druku „Księga pamiątkowa”, poświęcona Zja- 


We Lwowie, Kazimierz Kwiatkowski, łot- 
nierz wojsk polskich z r. 1831, w 93 roku życia: 

Antoni Wiehler, em. oficyał dyrekcyi P% 
licyi, w 84 roku życia; 

Fr. M. Łazowski, b. urzędnik magistratu» 
w 63 roku życia. 

W Monachium, dr. Riehl, znany historyk 
i nowelista, profesor Uniwersytetu. 


— Zmaczniejsze pożary, zajmujź * 
kronice prowineyonalnej z ostatnich dni dość SPO7* 
rubrykę. W Żełdeu (pow. żółkiewski), spłon? 
doszczętnie gorzelnia i młyn parowy, a t0 -Ha 
wodu wadliwej konstrukcyi rury, prowadzące = 
pieca przez magazyn napełniony materya 
drzewnym. Szkoda około 41.000 zł. ubezpiecz 
była w Towarzystwie krakowskiem na 6. 
uł. — W Firlejowie, w pow. rohatyńskim, pęk? 
rzało 5 zagród włościańskich — z powodu P 
palenia; szkoda 5000 zł.; domniemanego spra” 
uwięziono. — W kolonii niemieckiej Reichshei" 
(pow. mielecki), spłonęły cztery dobrze zagospo. 
darowane obejścia; szkoda 6000 zł. w częś 
ubezpieczona; przyczyną było nieostrożne POs 
cenie ogarka cygarowego podczas zabawy * ol- 
cami w domu jednego z pogorzelców. — Na f s 
warku Bażanówea (pow. sanocki), spłonęła nej 
z wielkimi zapasami zboża i narzędziami go8P 
darczemi; szkoda do 10.000] zł. Ogień by? pod 
łożony. 

— Bójki w Uniwersytecie wiede 
skim ponowiły się wczoraj, mimo ostrzeżem”" 
ogłoszonego przez rektora. Ogłoszenie t0 EA 
bite na „Czarnej tablicy“ stwierdza, że ©. 
kilkakrotnych napomnień, zaszły w sobotę > ai 
ne, ubolewania godne zajścia. Winni pociąg e 
będą najsurowiej do odpowiedzialności. ę ię 
przestrzega studentów przed powtórzeniem. 3 
tych zajść, niezgodnych z powagą, godności. 
charakterem almae matris, jako szkoły, bai 
cej zdala od wszelkich politycznych agita? To 
W przeciwnym razie rektor zmuszony by by A 
stąpić z całą surowością  Utrzymany też a 
w mocy zakaz gromadzenia się w hali i 1% 
rytarzaeh uniwersytetu. 


Mimo tego ostrzeżenia przyszło 
ponownie do bójki studentów. t 

Telegramy donoszą: Wczoraj, we WZ 
po sehodach, wiodących do biblioteki, szło 
ku studentów czeskich i rozmawiało po 9% z3” 
Kilku studentów niemieckich szło za nimi * je” 
czepiło ich, wołając: „To uniwersytet nies 
cki, tu trzeba mówić po niemiecku*. Powie- 
sprzeczka, a następnie przyszło do bójki. - w 
miecki student dał czeskiemu studentów" . 
twarz, poczem czescy studenci uderzyli 4 głów 
mieckich i zrzucili jednego z nich ze sobot? a; 
Studenci udali się następnie do rektora * 
wiadomili go o całem zajściu. 


wozoraj 


o 
— Przemytniey. Dnia 2 b. m. 060% 
godziny 9 wieczorem na granicy rossyjski: io 
miejscu, gdzie Raba do Wisły wpada, Jan Sy- 
lenda przewoził 6 chłopów i 8 żydów pržene 
tników z Królestwa Polskiego, którzy Po 7 
towary, między innemi po wódkę, zapałki. 
że do Galieyi udać się chcieli. W chwili, 
Molenda odbił od rossyjskiego brzegu» g? 
rossyjski żołnierz graniczny w kierunku 
a następnie gdy łódź była w połowić a 
strzelił jeszcze dwa razy. Od tych strzałów p Ję 
Józef Dolan na miejscu, drugi zaś ch Mo” 
drzej Gliński, odniósł ciężką ranę w noB? pya- 
lenda po przybiciu do brzegu po stronie aus zy 
ckiej pozostawił zwłoki zabitego Dolana > są 
słupie granicznym, a rannego Glińskiego GliŃ- 
w domu Dawida Wanderera w Niedarać”" s, go 
skiego zabrał ojciec jego później napow* 
Rossyi. 


ita- 
— Pożar lasów. Pod Huszt w Koach 
cie Marmaros na Węgrzech, palą się 0 race 
dni lasy. Ogień podłożyć mieli kłusownie)* wielkt 
nad zlokalizowaniem ognia prowadzą się % 
energią. 


ho wano 


naj” 
— Teleseriptor! Tak się nazy* „ży. 
nowszy przyrząd, wynałazku austryackie8 je dO 
niera Hoffmana, który wkrótce należe którego 
najbardziej popularnych ludzi; teleseript0T: apo” 
próby robiono w Paryżu, jest to telefo „ję i 
mocą którego nie tylko jak dotąd mów: © Pa- 
pisać można. Próby udały się wybornie | _ 
ryżu wszędzie już zaprowadzają teleseri A 
— Zapasy żywności Andréeg any: 
dróe zajmuje obecnie cały świat cy*'" ro 
nie od rzeczy więc będzie dowiedzieć 81% pył. | 
wiancie, w jaki śmiały podróżnik się 39 ży W | 
Dr. Beauvais, dyrektor fabryki kon* (o gks- 
Kopenhadze, który dla wszystkich od) do- | 
pedycyj (Nordenskjólda, Nansena, Andr gzeLe” I 
starczał prowiantu, opowiada następ? u- 
| 


góły: Konserwy wszystkie przeć 
szkach miedziauych, a nie z żelaza, © 
wywiera wpływ na magnetyczne dośw "gą 
Przechowano w nich wszystkie To zaje owoców” 
ikiełbas, szynek, ryb, ptactwa, rolka e wy” 
Menu więc jest nader bogate i gdyby uje głodu 
ratował prowiant, z pewnością nie «= ożliwoŚ? 
tem więcej, że nie jest wykluczona 
połowania na wszelkiego rodzaju 5 340 
ryby. Po raz pierwszy w taką podró” M p goku 
się Andrée również w pastylki Z r 
cytrynowego, które chronią od szkorbu > 
do prowiantów należą i ciasta czeko e 
szane z proszkowanym „pemmikan któ 
mięso na indyjski sposób wysuszone, 


| 
| 
| 


| 


l 
| 


jako niegotowane; jest to | 


a Bpożywać nawet 
enie nadzwyczaj pożywne. 
uł „Pemmikanu”* ma Andrée 50 funtów, które 
tożon 


e w płaskich pudłach, obwinięte są naj- 
W pargamin, następnie w staniole, wre- 
W blaszane puszki, gęsto napeinione po- 


Pierw 
Szeje 
wie > 
x Takie czterokrotne zamknięcie ma 0- 
lac to mięso od wilgoci. Poprzednik An- 


dré 
p. go, Nansen, miał z sobą także „pemmikan“. 
n 


chra 


e 

i 

a ' Beauvais Jest zdania, że prowiant wystarczy 

miesięcy, 

peją, „ NA dworcu kolejowym w Berlinie 

towyć osobowy wjechał wczeraj na pociąg towa- 

ciężko „o nista zginął na miejscu, palacz jest 

rany, ranny, a kilku podróżnych odniosło lżejsze 

stętysy,  PTZYtułki dla obłąkanych. Dene 

a ne wykaznją, że w Królestwie Polskiem 

tobami się około 10.000 osób, dotkniętych cho- 

Spital Umysłowemi, podczas gdy jedyny w kraju 
ści 

wł ié 


dla obłąkanych w Tworkach, może po- 

h zaledwie 1000 chorych. Z tego powodu 

tej pamja się projektem założenia w ka- 

lecza ernii przytułku dla obłąkanych nien- 

a" Zakład w Tworkach ma być prze- 
Y wyłącznie do leczenia chorych. 


Notatki iteracko-artystyozie. 


więzy Peretka, Wczorajszy debiut p. Ludkie- 
n itonch; uczenicy prof. Wysockiego, w roli 
Cznąści. p ' był miłą niespodzianka dla publi- 
Moab dyby afisz nie był zapowiedział debiutu, 
atką „7 było sądzić, iż mamy przed sobą arty- 
aktorski 13 obytą, która już zna arkana sztuki 


' tak była swobodną w ruchach, tak 
temper 


sag W grze, dobrze obmyślanej, pełnej 
b U, a przytem dyskretnej. 

zny 2 Niewątpliwie p. Ludkiewiczówna mą 
ùi e talentu 
a mu pokonała 
m 

Prag 
brze 


scenicznego i intuicyi, 
od razu trudności roli, 
Wymagającej jak „Nitouche“. Posia- 
em dźwięczny i przyjemny głos, któ- 
48 tylko rejestra wymagają jeszcze wiele 
Widocznie muzykalnie wykształcona, 
8 się p. Ludkiewiczówna już dzisiaj 
Tetka w całem tego słowa znaczeniu do- 
ziła we wczorajszym jej występie je- 


dętą, 
8 
sa 
Jnię A 
tą ra ję czysta intonacya, o której jednak trudno 
tema -© rozstrzygnąć, czy była spowodowana 
A. też wadą słuchu. 

Man (mo udatnej całości dopełniali pp. Feld- 
Izy Oridor) i Myszkowski (pułkownik), któ- 
tbai; tnym humorem publiczność szczerze 
à br. 


kę teatru, W piatek dana będzie wielce 
AC gg Premiera p. t.: „Nieuczciwi* przy- 
topora a Scenie przez Jana Kasprowicza 
thi 0, wy Rh słynnego artysty włoskiego Zacoo- 
Na Bir reo to sztuce wielki ten artysta 
Wi z R w całej Europie. Rolę grywaną 
ti, Który geo grać będzie u nas p. Zelazow- 
at g SAA niedawno temu w Wiedniu 
Al studyować go w tej roli. 
akanudey Górski tenor opery włoskiej w 
r Jadąc obecnie z Włosh na sezon 


BWygh “tersburga zatrzymał się na kilka 


Uprosił 
7 będzię 


ren 
do 


rewnych we Lwowie. Dyrekcya 
a p. Górskiego na j-den występ 
SIĘ w sobotę w „Pajacach* Le- 
-'Jstęp tego niezwykłego spiewaka 
niew SR nadzwyczaj głosie teno- 
Publiczność zainteresuje naszą muzy- 


«Zabnęj-« r 
iong 12 sztuka Gabryeli Zapolskiej przed - 
U wą Ewę Pierwszy raz w przyszłym ty- 

dẹ, A we czwartek po raz pierw- 


Wesołą ć 
n Umoszki z Windsoru“ Nicolaja. 


Re 
Ra dr. poar teatru hr. Skarbka pod dy- 
a 
kopi Dziś wę ș 
bięty "R Środę po raz trzeci „Światowe 
orpo edya w 3 aktach Piotra Wolffa. 
akcję p, cznie „Zemsta bogini*, komedya w 
i a Terrier, 
"Ai po raz piaty „Córka pułku“, 
na Donizettiego. 


„Primabalerina*”, 
luma i Toche. 


i 
w geek Po raz pierwszy „Nieuezciwi*, 


iusza Bandrowskiego i Ludwika 


komedya 


NŚ ah Hieronima Rovetty ; przekład 

to sg 4, (Z repertuaru słynnego arty- 

tobo Zacroniego), 

W azko t Popołudniu o godz. 3 dla mło- 
Gzefą B ntan Damazy* komedya w 3 

stkj , lizińskiego. Występ Juli Spol- 

eatru im. Al. hr. Fredry w Sta- 


tę wieczorem o pół do ósmej „Pa- 
Ww ż aktach Leoncavaila; występ 


ra RAB 
lego, tenora; opery włoskiej w 


je ele popołudniu o pół do czwartej 
akong , Spera kom. w 2 aktach Jake- 
„Jaś i Małgosia“ opera Hum- 
Władysławy Jezierskioj uczen- 
go Wysockiego. 
ele wieczorem o pół do ósmej 
nMałka Szwarzenkopf”. 


De iut 
; „Valere 


J 


Glosy publiczna. 


Otrzymujemy następujące pismo : 
Szauowia Redakcyo! 

Proszę uprzejmie o gościnność w dzienniku 
Gazety Lwowskiej dla następującego wyjaśnienia: 

Powróciwszy z kilkudniowej podróży, w 
interesach kancelaryjnych przedsięwziętej, do do- 
mu, dowiedziałem się, że w niektórych dzienni- 
kach z powodu malwersacyi w Towarzystwie 
wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie, przez b. 
prokurzystę działu życiowego tego Towarzystwa, 
Czesława Kieszkowskiego popełnionych, zamie- 
SZczono insynuacye i uwagi, odnoszące się do 
mojej osoby, niezgodne z istotnym stanem rzeczy, 

Na te insynuacye i uwagi oświadczam ni- 
niejszem, co następuje: 

1. Co do rzekomej odpowiedziałności mojej, 
jako zastępcy dyrektora, powołanego do zastęp- 
stwa tylko na dni kilka, lub kilkanaście z przer- 
wami i to rzadko, do załatwiania spraw bieżą- 
cych, a nie do systematycznego kierowania ca- 
łego interesu, orzeknie rada nadzorcza, jako kom- 
petentna, do tego przełożona władza, a orzecze- 
nia jej ze spokojem oczekiwać będę. 

2. O mandat zastępcy dyrektora nigdy, ani 
ustnie ani pisemnie się nie ubiegałem, a mimo 
to, mandat ten powierzyła mi rada nadzorcza 
dwukrotnie; przyjąłem go nie dla korzyści, bo 
takowy żadnych korzyści nie przynosi, lecz dla 
tego, by służyć wedle sił instytucyi. Mandat ten, 
jak to dotyczącym osobistościom wiadomo, cheia- 
łem kilkakrotnie złożyć, lecz zawsze mnie od 
tego powstrzymywano, obecnie zaś cddałem rze- 
czony mandat do dyspozycyi rady nadzorczej, 
chcąc w tej mierze zostawić jej wolność decyzyi. 

3. Z Czesławem Kieszkowskim nie łączyły 
mnie ani stosunki przyjaźni, ani towarzyskie, 
ani finansowe; — w przedsiębiorstwach jego nie 
brałem żadnego zgoła udziałn. a widywałem się 
z nim tyle, ile wymagała potrzeba urzędowania. 

4 Udzielanie pożyczek hipotecznych zawi- 
słem jest od dyrekcji, a nie odemnie, a odbywa 
się ono na podstawie uchwalonego przez radę 
nadzorczą regulaminu, a więc nie dowolnie; tem 
samem więc wszelkie rzekome protekcye są wprost 
wykluczone; nadto w sprawach, w których jako 
syndyk występowałem, prawa głosu nie miałem 
i mieć nie mogłem. 

5. O ustanowienie mnie tymczasowym za- 
rządcą masy konkursowej Czesława Kieszkow- 
skiego, nie starałem się, gdyż wówczas nawet 
w domu nie byłem, a dowiedziawszy się o tem 
ustanowieniu, wniosłem natychmiast do sądu 
krajowego w Krakowie podanie o uwolnienie 
mnie od tego urzędu. 

Z wysokiem poważaniem 
Dr. Lisowski. 
Kraków, dnia 12 listopada 1897. 
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Komisya krajowa dla spraw prze- 
mysłowych odbyła się w poniedziałek, dnia 
j4b m posiedzenie pod przewodnictwem JE. 
Marszałka krajowego hr. St. Badeniego. Po 
przyjęciu do wiadomości sprawozdania z czyn- 
ności stałej sekeyi adm'ni-ira-yjnej za czas 
od 24 lipca do 14 listopada b. r. P. A. Na- 
wratil przedstawił imieniem sekcyi admini- 
stracyjnej Sprawę urządzenia kursu majster- 
skiego Szewskiego w Krakowie, mającego 
trwać ośm tygodni w ciagu stycznia i lutego 
1898 r., a Opierającego się na takim samym 
planie nanki, jak kursa majsterskie. urządzo- 
ne we Lwowie. Koszt urządzenia krakowskie- 
go kursu będzie pokrytym częscią z fundu- 
szu krajowego. częścią z funduszu m Krako- 
wa, które na ten cel 600 zł. przeznacza. 

Pp. W. Biechonński i dr. F. Weigel po- 
dali do wiadomości komisyi, że na urządze- 
nie dalszego kursu majsterskiego szewskiego 
przeznaczyła także Izba handlowa i przemy- 
słowa w Krakowie 500 zł. Komisya uchwa- 
liła urządzenie rzeczonego kursu i zatwierdzi- 
ła dotyczący słatut. 

P. A. Nawratil roferował następnie o 
wnioskach sekcyi administracyjnej, tyczących 
się podniesienia przemysłu kapeluszniczego w 
Myślenicach. Na podszawie wywodów referenta, 
opartych na szczegółowem zbadaniu dzisicj- 
szego stanu rzeczonego przemysłu. uchwaliła 
komisya: podjąć sprawę podnissienia przemy- 
słu kapeluszniczego w Myślenicach przez do- 
starczenie mu należycie uzdolnionego instru- 
ktora, niezbędnych maszyn pomoeniczych i 
zorganizowania spółki kapelusźników, w celu 
wspólnego, a najkorzystniejszego nabywauia 
surowych materyałów i zbytu gotowego wy- 
robu. Wykonanie uchwały, przy pociągnięciu 
gminy Myślenie i powiatu do prestacyi na ten 
cel, poruezono sekcyi administracyjnej. 

Na wniosek sekcyi administracyjnej u- 
chwalono zwinąć szkołę koronkarską w Sta- 
rym Sączu, gdzie wskutek rezygnacji kiero- 
wniczki i małego zainteresowania się szkołą 
nie ma dla niej podstaw do dalszego bytu. 

P. J. Starkel referował o sprawie obniżenia 
kwoty zasiłków ze Skarbu państwa na prze- 
mysłowe szkoły zawodowe. Komisya. układa- 


„ 


o 


kraju, wniosła do c. k. Ministerstwa wyznań 
ı oświaty, jak corocznie, żądanie zasiłków na 
rok 1898, które w porównaniu z żądaniami 
na rok 1897 okazały się o 7566 zł. wyższe i 
wynosiły razem 47.650 zł. Ministerstwo wszak- 
że, obciąwszy z tych żądań 14400 zł. wsta- 
wiło o tyle niższą kwotę do projektu prelimi- 
narza państwowego na rok 1898. Sekeya 
admtnistracyjna przedstawiła zatem Komisyi 
pełnej wmosek udania się do Sejmu, aby u- 
chwalił rezolucyę domagającą się od Rządu 
iżby podobnie jak i kraj podnosił kwoty za- 
siłków ze Skarbu państwa na utrzymanie 
krajowych szkół przemysłowych. Rezolucyę 
tę do Sejmu uchwalono, a zarazem postano- 
wiono zwrócić się do Koła polskiego w Wie- 
dniu, ażeby się upomniało o wyższy wymiar 
zasiłków ze Skarbu państwa na cele szkół 
przemysłowych w Galicyi. 

Na wniosek sekcyi administracyjnej a- 
chwalono ośmiu ukończonym uczniom szkoły 
przemyslu drzewnego w Zakopanem, a mia- 
nowisie 2 tokarzom, 1 rzeźbiarzowi i 5 sto- 
larzom przyznać zasiłki na zakupno narzędi 
i warstatów do samodzielnego wykonywania 
rzemiosła i przeznaczono na ten cel 230 zł. 
Wreszcie sprawozdanie z czynności Komisyi 
krajowej dla spraw przemysłowych za czas 
od 1 grudnia 1896 do 15 listopada 1897 r., 
przedstawiane przez sekretarza J. Starkla przy- 
jęto do wiadomości i uchwalono je przedło- 
żyć Wydziałowi krajowemu i Sejmowi.3 


Giełda zbożowa: Cukier surowy loco 


Aussig 12— do 1206, loco Otomuniee 
1125 do 1135, ioco Berno - Wiedeń 
1140 do 1150, na grudzień loco Aussik 
1205 do 1210, cukier w kostkach pri- 


ma 37:50 do 37:75, seeunda 31:25 do 37:50. 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 19-50 
do 1980. Nafia kaukazka transito Tryest 
350 do 3°75, galicyjska przeźroczysta 16-75 
Bla Gly e 


O 


Lwów, 17 listopada, pszenica 1050 do 
11:50 zł, żyto 7 — do 775, jęczmień bro- 


warny —— do ——, jęczmień pastewny — 
do —*— , owies 6'80 do 725, rzepak 12-75 
io 13 —, groch 6-— do 850, wyka —:— do 
——, nasienie Inisne ——: do — —, nasie- 
uie konopne —— do ——, bób —— do 

"—, bobik — — do — —, hreczka —— do 
do —'—, koniczyna czerwona galic. —— 
ło ——, szwedzka —— do —'—, biała 
—— do ——, tymotka —— do ——., 
anyż —— do —--, kukurudza stara —— 
do —'—, nowa — — do ——, chmiel stary 
—— do ——, chmiel nowy na termina 
—'- do ——, spirytus gotowy —— do 


——, Ma termin —— 


—R= Gh <= 


do ——, Waranty 


Ilsposobienie spokojne. 


Wiedeń, 17 listopada. (Telegram Gazety 
Lwowskiej z urzędowego sprawozdania magi- 
stratu wiedeńskiego). 

Na poniedziałkowy targ zwieziono bydła 
rogatego na rzeź ogółem 6110 sztuk; w tej su- 
mie było z Galicyi 411, z Bukowiny, 504 
sztuk. 

Przebieg targu był słaby. 

„Ceny spadły w porównaniu z zeszłoty- 
godniowemi o 1 do 2 zł. 

Z całego spędu pozostało niesprzedanych 
799 sztuk. 

Wołów z (ialicyi i Bukowiny sprze- 
dano: 197 sztuk po 35 do 39 zł, 210 sztuk 
po 80 do 34 zł., 119 sztuk po 24 do 29 zł., 
36 sztuk po 40 do 43 zł. za centnar me- 
tryczny żywej wagi. Buhaje podtuczone 
bez różnicy pochodzenia kupowano po 24 do 
32 zł., krowy podtuczone po 23 do 81 zł.: 
bydło chude dla masarzy po 14 do 28 zł 
także za centnar metryczny żywej wagi. 


OSTATNIA POCZTA 


Najj. Pan przyjął w niedzielę na o0- 
sobnem posłuchaniu oprócz P. Ministra spraw 
zagranicznych hr. Goluchowskiego i P. Mini- 
stra oświaty br. Grautscha, także P. Mimstra 
Kallaya i ambasadora austro-węgierskiego w 
Peiersburgn księcia Franciszka Liechten- 
steina. 

W poniedziałek przyjął Najj. Pan oprócz 
P. Prezydenta Ministrów hr. Badeniego, 0 
czem już donosiliśmy, także węgierskiego mi- 
nistra handlu Daranyi'ego. 


Dzisiaj uroczyste otwarcie sesyi Dele- 
gacjj wspólnych przez Najj. Pana, a nastę- 
pnie posiedzenie Izby posłów. | 

Na posiedzeniu dzisiejszem odbędzie się 
wybór pierwszego Wieeprezydenta Izby; wy- 
brany będzie niezawodnie dr. Kramarz, obe- 


ąc budżet wydatków na cele przemysłowe w 'enie drugi wiceprezydent. 


F'remdenblait donosi, że wiadomość o 
obsadzeniu stanowiska drugiego wiceprezy- 
denta Izby poselskiej Kandydatem z łona 
wiernokonstytucyjnej wielkiej własności lub 
ze stronnietw bliżej tego stronnictwa stoją- 
cych, jest zupełnie nieprawdziwą. Jak „Frem- 
denblattowi* z wymienionych kół zapewniają, 
nikt z tych stronnietw w dzisiejszej sytuacyi 
tej godności nie przyjmie. 

W sprawie ostatniej mowy P. Prezy- 
denta Ministrów hr. Badeniego, otrzymuje 
Nordd. Allg. Ztg. z Wiednia komentarz, w 
którym podniesiono, że stanowisko Niemców 
w Austryi spoczywa nie na jakiemś rozporzą- 
dzeniu ministeryalnem lub jakiejkolwiek mo- 
wie, lecz na gruncie kilkuwiekowej historycz- 
nej tradycyi i rozwoju cywilizacyjnego, których 
nikt wstecz cofnąć nie może, a sam hr. Ba- 
deni z naciskiem podnosił, że to stano- 
wisko wyrasta z pnia starej, świetnej kul- 
tury, która łączy się nierozerwalnie z dyna- 
stycznymi, monarchicznymi i zagranicznymi 
stosunkami Monarchii austro - węgierskiej. 
Każdy, kto zna Austryę wie, że obecni Mi- 
nistrowie jako wykonawcy woli Korony ni- 
gdy o tem myśleć nawet nie mogą, aby mie- 
li rządzić bez, lub przeciw Niemcom. Mini- 
strowie mając przed oczyma konieczność wy- 
miaru równego prawa dla wszystkich naro- 
dowości, działają poprostu tylko w duchu 
konstytucyi, która z pewnością nie przyszła 
do skutku ani bez, ani przeciw Niemcom w 
Austryi a która dostarcza Niemcom trwałej i 
szerokiej podstawy do ich narodowego roz- 
woju. Czy mowa hr. Badeniego odniesie sku- 
tek praktyczny — to przyszłość okaże. Je- 
szcze raz, może w chwili krytycznego, punktu 
zwrotnego, jasno, niedwuznacznie wskazano 
niezwruszony program nie tylko obecnego 
gabinetu i podniesiono, że bardzo dobrze mo- 
żna pogodzić dobre prawo Niemców z trwa- 
łemi i najżywotniejszemi sprawami państwa. 
Takie oświadczenie ma zakrój historyczny i 
doniosłością swoją wybiega poza sytuacyę bie- 
żącej chwili. W tem też tkwi w każdym ra- 
zie doniosłość i znaczenie ostatniej mowy hr. 
Badeniego. 


W poniedziałek odbyły się w całym po- 
łudniowym Tyrolu wybory uzupełniające do 
Sejmu krajowego. Posłowie włoscy, którzy, o- 
świadczywszy, że usuwają się od pracy w 
Sejmie, utracili wskutek tego mandaty, wy- 
brani zostali ponownie we wszystkich okrę- 
gach, 


Ponieważ władze prowincyonalne w Pru- 
siech wschodnich, Saksonyi i Brandenburgii 
zezwoliły, aby robotnicy polscy z Galicyi i z 
Rossyi, zajęci w me rolniczych, pozo- 
stać mogli w Prusiech jeszcze i po dzień 15 
b. m., przedstawiciele przemysłu żądają na 
zasadzie równouprawnienia zawodów, aby i 
robotnicy zagraniczni, pracujący w rozmaitych 
gałęziach przemysłu, mogli pozostać w gra- 
nicach państwa pruskiego po terminie pier- 
wotnie oznaczonym. 

Za przykładem Mazurów pruskich po- 
czynają ruszać się także Litwini pruscy. Na od- 
bytem niedawno w Łęcku zebraniu litewsko - 
konserwatywnego Towarzystwa wyborczego 
zdecydowano się w przyszłych wyborach parla- 
mentarnych i sejmowych postawić samodziel- 
nych litewskich kandydatów, ponieważ żadne 
inne stronnictwo nie chce występować w 
obronie języka litewskiego w kościele i szkole. 
Litwini pewni są zwycięstwa w kilku powia- 
tach, w tych zaś, okręgach wyborczych, w 
których nie mają widoków przeprowadzenia 
swoich kandydatów, zdecydowano się popierać 
kandydatów tych stronnictw niemieckich, 
ztóre „najgoręcej bronią praw ludu i wol- 
ności*. Widocznie Litwini w niepewnych dla 
siebie okręgach chcą popierać kandydatów 
stronnictwa wolnomyślnego i postanowili ze- 
rwać na dobre z konserwatystami, którym do- 
tąd głosy swoje oddawali. 


Wedle Hamb. Corr. cesarz Wilhelm 
ze względu na przedłożenie o powiększeniu 
wojennej marynarki zamierza osobiście zagaić 
parlament zwołany na 30 b. m. 

Przy zaprzysiężeniu rekrutów w Potsda- 
mie napominał ich cesarz, aby byli chrześci- 
jańskimi żołnierzami. „Macie zaszezyt — po- 
wiedział — należeć do gwardyi, powinniście 
więc najświętszy spełnić obowiązek: bronić 
əjezyzny i chronić jej na wewnątrz, oraz stać 
w kraju na straży porządku i dobrych oby- 
czajów *. 

Rząd saski w myśl znanego przyrze- 
czenia kanclerskiego, złożonego w parla- 
mencie niemieckim, znosi na własną rękę 
w prawie o stowarzyszeniach paragraf, który 
zabraniał Towarzystwom politycznym weho- 
dzić z obą w związki. „Odnośny projekt rzą- 
du saskiego powołuje się wyraznie na znane 
przyrzeczenie kanclerza Rzeszy i byłego se- 
kretarza stanu Rzeszy Bóttichera. 

Pisma narodowo-libaralne w Prusach za- 
lecają rządowi pruskiemu, aby poszedł za przy- 
kładem saskiego, jednak pod warunkiem, że 
ustanowiony będzie osobny paragraf, nakazu- 
jący polskim Towarzystwom politycznym o0- 
bradować w języku niemieckim. 


Szowiniści niemiecey bardzo są niezado- 
woleni z wiadomości, że rząd rossyjski posta- 
nowił utworzyć w stolicy Badenii osobne po- 
selstwo. Berliner Neueste Nachr. nie rozn- 
mieją, jakie stosunki dyplomatyczne może 
mieć Badenia z Rossyą i obawiają się, że z 
takiego wyodrębniania się małych niemieckich 
państw związkowych wielkie może wyniknąć 
niebezpieczeństwo dla jedności Niemiec. Tyl- 
ko partykularyzm może wyciągnąć ztąd dla 
siebie korzyść na szkodę zjednoczonych Nie- 
miec. 


Rozwiązanie skupczyny serbskiej i roz- 
pisanie nowych wyborów nastąpi prawdopo- 
dobnie w końcu bieżącego miesiąca. Nowa 
skupczyna zbierze się w końcu grudnia sta- 
rego stylu. 

Rząd postanowił podnieść płace wszyst- 
kich urzędników cywilnych. Wielu urzędni- 
ków, dawniej pensyonowanych, reaktywowano. 

Były prezydent ministrów, Nowakowicz 
So zostać posłem serbskim w Konstantyno- 
olu. 

s Przewódca partyi radykalnej Mikołaj 
Pasic zrezygnował z godności burmistrza w 
Belgradzie. 


W ostatuich czasach obiegały pogłoski 
o zamąceniu bułgarsko-tureckich stosunków a 
to głownie z powodu, że sułtan zwleka z wy- 
daniem beratów dla pięciu biskupów bułgar- 
skich w ziemiach pod panowaniem tureckiem. 
Depesze z Sofii nazywają te pogłoski zupełnie 
nieuzasadnionemi, dodając, iż rząd bułgarski 
niewątpi, że sułtan wypełni swoje przyrzecze- 
nie. Dziennik Mir oświadcza. że obecność puł- 
kownika rossyjskiego Peszkowa w Sofii nie 
doprowadziła do żadnego rezultatu w sprawie 
bułgarskich oficerów emigrantów. 


Izba grecka wybrała prezydentem, wi- 
ceprezydentem i sekretarzami stronników by- 
łego prezesa gabinetu Delyannisa. Kandy daci 
grup kompromisowych otrzymali o 20 głosów 
mniej. 


Parlament włoski zwołany na dzień 80 
listopada. 

Rzymski korespondent medyolańskiego 
pisma Perseveranza donosi ze żródła rzekomo 
dobrze poinformowanego, że podczas audyen- 
cyi niemieckiego sekretarza stanu dla spraw 
zagranieznych Buelowa u Papieża omawiano 
szczegółowo sprawę powrotu oo. Jezuitów do 
Prus. 


Według doniesienia z Madrytu kiskup wy- 
Majorki, który rzucił klątwę na byłego hi- 
szpańskiego ministra finansów  Revertera, 
zmarł nagle na udar sercowy. 

Zwolennicy generała Weylera, którzy 
zamierzali na jego cześć urządzić owacyę gdy 
przybędzie do Hiszpanii odstąpili od tego za- 
miaru. 


ZELEGRKY GŁIETY LWOWSKIEJ 
Naj. Mowa Tronowa. 


Wiedeń, 17 listopada. Najjaśniejszy Pan 
przyjął dzisiaj o godzinie 12 w południe w 
Zamku cesarskim Delegacyę węgierską a na- 
stępnie o godzinie 1 popołudniu Delegacyę 
uustryacką. Na hołdownicze przemowy Pre- 
zydentów obn Delegacyj, hr. Szapary ego i hr. 
Thuna, Najjaśniejszy Pan odpowiedział jak 
następuje : 

„Zapewnienia wiernopoddańcze , które 
Panowie złożyliście Mnie przed chwilą, przyj- 
muję ze szczerein podziękowaniem. 

W ciągu ostatniego roku położenie na 
Wschodzie dało powód do wielu obaw, które 
jednak dzisiaj, dzięki jednomyslnemu postępo- 
waniu wielkich mocarstw, są szczęśliwie usu- 
nięte. Koncert europejski okazał się w tyin 
czasie potężnym czynnikiem w załatwieniu 
zamieszek na Wschodzie a chociaż nie powio- 
dło się mu zapobiedz wybuchowi ubolewania 
godnego wojennego zatargu między Turcją a 
Grecyą, to jednak jego nieznużonej a świado- 
mej celu działalności należy przypisać, iż za- 
targ ten został zlokalizowany a wreszcie w sku- 


tek interwencyi mocarstw także zakończo- 


ny. 


Obecnie zadaniem koncertu europejskie= 
go będzie przystąpić do uregulowania stosun- 
ków na Krecie, która to wyspa z zachowa- 
niem zwierzchniczych praw Jego Cos. Mości 
sułtana otrzymać ma daleko idącą autonomię 
a wraz z tem także rękojmię lepszej przy- 


szłości. 


Z zadowoleniem mogę pednieść, że sto- 
sunki Nasze do wszystkich państw są jak naj- 
lepsze. Podobnie jak dotychczas, tak i nadal 
Nasz stosunek przymierza z Niemcami i Wło- 
chami tworzy niewzruszoną podstawę Naszej 
polityki. Podstawę tę otrzymać i wzmocnić 


jest nieustannem usiłowaniem Mego Rządu. 


Do istniejących już dotychczas rękojmij 
pokoju przybyło przyjacielskie ukształtowanie 
się Naszego stosunku z Państwem rossyjskiem 
Kilkakrotne spotkania, jakie miałem z Jego 
Ces. Mością Cesarzem Rossyi, przekonały Mię 
o zgodności Naszych zapatrywań i utwierdzi- 
ły stosunek wzajemnego zaufania między Na- 
szemi Państwami, skonsolidowanie się zaś te- 
go stosunku może na przyszłość zapowiadać 


błogie owoce. 


Z uezuciem gorącego zadowolenia wspo- 
minamy wizyty, jakiami uradował Mię Jego 
Ces. Mość Cesarz Niemiec, Mój wierny Przy- 


jaciel i SŚprzymierzeniee, tutaj w Wiedniu i 


byt w Rumunii oraz rewizytę Ich Król. Mo- 
ści Króla i Królowej Rumunii. 

Zabezpieczenie interesów pokoju euro- 
pejskiego stanowić będzie także i nadał głó- 
wne zadanie Mego Rządu i spodziewam się, 
że pod tym względem spoglądać możemy w 
przyszłość ze spokojem. 

Mój Zarząd wojskowy także i w tym 
roku w żądaniach swych liczył się w wyso- 
kim stopniu z ekonomicznem i finansowem 
położeniem Monarchii, jakkolwiek wypadki, 
które miały miejsce z początkiem tego roku, 
uczyniły niezbędnem szybsze uzupełnienie 
materyału wojennego, co też trzeba było czę- 
ścią dokonać, częścią zaś rozpocząć. Zarzą- 
dzenia te poruszały się jednak w obrębie 
granie, ustalonych dla rozwoju Mego wojska, 
czemu zresztą odpowiada także cały budżet 
Mej Administracyi wojskowej, zestawiony na 
r. 1898. 

W obec normalnie naprzód kroczącego 
ekonomicznego rozwoju Bośnii i Hercegowi- 
ny, kraje ie także i w tym roku, podobie jak 
dotychczas, będą mogły wszystkie zapotrzebo- 
wania swej administracyi pokryć z własnych 
dochodów. 

Zalecając Waszej wypróbowanej rozwa- 
dze i patryotycznej ofiarności przedłożenia 
Mego Rządu, które Panowie otrzymacie, ży- 
czę najlepszego rezultatu Waszym pracom i 
witam Was najserdeczniej !* 

Wiedeń, 17 listopada. Prezydent Dele- 
gacyi austryackiej hr. Tbun podniósł w swej 
przemowie do Najj. Pana. że wszystkie ludy 
Monarchii upatrują i znajdują najbezpieczniej- 
szą ochronę swoich duchowych i ekonomi- 
cznych interesów we wzajemnejj silnej spójni, 
niemniej w sile i potędze Monarchii. Dla tego 
też Delegacya spełnia tylko swój obowiązek 
w obec ludności, jeżeli bacząc z największą 
skropulatnością na zdolność podatkową kon- 
trybuentów zezwala to co jest potrzebne do 
zabezpieczenia i utrwalenia godności i mocar- 
stwowego stanowiska Monarchii. Prezydent 
zakońcaył swoje przemówienie życzeniem aby 
Wszechmocny miał w ciągłej pieczy Cesarza 
i Króla, którego cała Europa czci i uważa za 
ostoję prawa i pakoju. 

Wiedeń, 17 listopada. (Telegram pryw.) 
Na dzisiejszem przyjęciu Dele: acyi przez Najj. 
Pana, podniósł prezydent węgierskiej Delegx- 
cyi, br. Szapary trudności, jakie jjsprawia 
kwestya przedłużenia ugody Austryi z Wę- 
grami i oświadczył, iż wszyscy muszą dą- 
żyć do tego, aby to dzieło przyszło do skutku. 


niedawno w Budapeszcie. Niemniej we wdzię: 
cznej pamięci zachowuję Mój zeszłoroczny po- 
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Wiedeń, 17 listopada. Wiener Ztg. o- 
głasza: P. Minister sprawiedliwości zamiano- 
wał adjunkta sądowego Aleksandra Józefa Bo- 
rowietkiego w Chrzanowie sedzią powiato- 
wym w Czarnym Dunajcu i przeniósł nota- 
ryusza Klemensa Krawetza z Potoku złotego 
do Podwołoczysk. 


Wiedeń, 17 listopada. Wczoraj odbyło 
się zgromadzenie studentów, na którem przy- 
wódca robotników Ellenbogen mówił o sto- 
sunku narodowości do socyalizmu. Wskutek 
burzliwych scen, jakie na zgromadzeniu za- 
szły, zgromadzenie rozwiązano. Straż policyj- 
na znagliła zebranych do rozejścia się i opró- 
żniła salę. 


Wiedeń, 17 listopada. Liczne pisma 
tutejsze, omawiając zajście w Mersynie, wy- 
rażają stanowezo nadzieję, że Turcya, uzna- 
jąc, iż nie ma w danym wypadku słuszności, 
da jeszcze przed upływem ultimatum zadość- 


uczynienie, jakiego Austro-Węgry zażądały. 


Fremdenblatt powiada. że można na pe- 
wne przypuszczać, iż kroku zarządzonego przez 
Ministerstwo spraw zagranicznych nie pod- 
jęto bez poprzedniego wysłuchania ambasa- 
dora. Okoliczność, iż za krokiem tak energi- 
cznem przemawiał br. Calice, którego dłu- 
goletnie doświadczenie jest rękojmią spokoj- 
nego traktowania sprawy, i który przez suł- 
tana przy rozmaitych sposobnościach jako 
przyjaciel odznaczony został; okoliczność ta 
dowodzi, iż krok ten był nieodzowną konie- 
cznością. W interesie Tureyi w pierwszym 
rzędzie leży nie wchodzić w żadne konflikta 
z Anstro-Węgrami ; Turcya nie może dopu- 
ścić, ażeby w Europie powstało przekonanie, 
iż chrześcianie na terytoryach tureckich spo- 
kojnie żyć nie mogą. 

Neue fr. Presse pochwala energiczny 
krok Austro-Węgier i wyraża nadzieję, że 
krok ten znajdzia wszędzie bezwarunkowe u- 
znanie, ponieważ tworzy dla innych mocarstw 
przykład przeprowadzenia swych słusznych 
żądań. 

Wypadek, jaki się zdarzył w Mersynie, 
tudzież sprawa kolei wschodnich wykazują 
calą niepoprawność i niestałość tureckiej ad- 
ministracyi. Gdyby działa austrysekich pan- 
cerników wojennych przemówić musiały — 
odpowiedzialność za to poniosłaby Porta. 


Neue fr. Presse, a także Neues Wiener 
Tagbiatt przypominają usługę przyjacielską, 
jaką oddały Tureyi Austro-Węgry wspólnie z 
Rossyą przez odosobnienia Grecyi. Pisma te 
powiadają: Najdrobniejsza doza roziropności 
musiałaby Portę spowodować do usunięcia 
tego wszystkiego, co mogłoby stać się powo- 
ilem utraty życzliwości Austro-Węgier. 


Line, 17 listopada. (Zel. pryw.). Na 
zgromadzeniu katoliekiego Stowarzyszenia gór- 
nej Austryi wypowiedział poseł Ebenhoch 
mowę, w której oświadczył, że obstrukcya jest 
zbrodnią popełnioną na ludzie niemieckim w 
Austryi. Niemey są w raniejszości w Austryi, 
dlatego każda partya niemiecka, dążąca do pozy- 
tywnych celów musi łączyć się ze Słowianami 
w parlamencie, ażeby mogła tworzyć wię- 
kszość, Mniejszość niemiecka wybrała sobie 
hr. Badeniego za ofiarę a rozporządzenia ję- 
zykowe za pozór, ażeby podnieść popularność 
swojej upadającej partyi. P. Ebenhoch dla- 
tego zrzekł się wyboru na Prezydenta Izby, 
że jego stronnietwo woli ażeby nie był skrę- 
powany. To zrzeczenie się nie jest bynaj- 
mniej zwrócone przeciw większości. 


Paryż, 17 listopada. Dziennik Matin 
donosi: Minister wojny oświadczył w obee 
kolegów ministrów, że jest przekonany, iż hr. 
Esterhazy nie jest ani autorem wyciągu z 
aktów wojskowych na podstawie którego Drey- 
A zasądzono, ani też współwinnym Drey- 
usa. 


Konstautynopol, 17 listopada. Donie- 
sienie, jakoby ambasador austro - węgierski, 
bar. Calice, pozwolił, by sprawę Brazzafo- 
liego Porta traktowała odrębnie od sprawy 
kolei wschodnich, jest bezpodstawne. 


Utrzymuje się z całą stanowczością po- 
głoska, że Porta w razie, gdyby baron Ca- 
lice istotnie zgodził się na rozdzielenie tych 
spraw, byłaby gotowa dać zupełną wymaga- 
ng satysfakcyę, — jest jednak niepewną, czy 
w tym wypadku bar. Calice zaniechałby od- 
jazdu. 


Sprawa atoli kolei wschodnich, którą 
Porta nieustannymi wybiegami od dawna 
sztucznie przewleka, musi być także załatwio- 
na do terminu, wyznaczonego w ultimatum 
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funtów tureckich w Banku ottomańskitt/ iro 
rzyjdzie do skutku w obec odmowy 4% 
ęgier. 


Telegrafowany kurs wiedeńsk” 


Wiedeń, 17go listopada 1997. god 
10 minut 35. Akeyo kredytowe 353-835. Ak p 
kolei pa.stwowej 33475 Akcye tytomić T 
, Anglo-austryackio —'—, UR 
bank —*—, Południowej 77:75, Benta p 
pierowa —'—, Akcye banku dla krajów 
ronnych 219 —, 4-pre. listy zastawne pank” 
krajowego 98:—, 4-pre. pożyczka HW pal 
z r. 1893 9780, Napoleondor ——: g 
papierowy —'—, 4-pre. węgiarska 
złota —-— za 100 marek 58-85 —, 
138-380. Usposobienie silne. 


Wiedeń , 17go listopada 1897, godsień 
2 miuut 15. Alpejskie Towarzystwo m je. 
13280, Węgierskie akoye kredytowe 367 „2 
Akcye anglo-austryackie 162:50, Akcje, woj 
ku Union 290-—, Akcye kolei połudajo $ 
79'—, Losy tureckie 6190, Akcye kolei P' 
stwowej 835:—, Akcye kolei Lwowsk 
niowieckiej 291-—, 4-procentowe galic. ye 
gacye propinacyjne z 1889 r. 9790. rę 
tytoniowe 153 50, węgierskie obligacy? je, 
mnizacyjne 97:80, Akcye kolei ych 
260—, Akeye banku dla krajów koron ta 
21950, 4-procentowa węgierska rents Ą m 
122-85. Akcye banku związkowego 36878) 
Rubel papierowy 1:28:25, Węgierska z 
papierowa 100 —-, Kredytowe ziemski ię? 
tradyty 35325, Rimamurania 252—- 
sobienie spokojne. 


Giełda zagraniczna, dnia 16 listope? 
1897 r. godzina 4 minut 40. Paryż: obie” 
renta 1038-80, lombardy 3 A 
nie —. Berlin: ruble rossyjskie 21 
Akcye kredytowe 221-25, Polskie listy No 
wne ——, Papiery galicyjskie ~" „pie 
wa rossyjska pożyczka SĘ pas 
banknoty 169-80, Lombardy 3370. V° 
bienie —. 


rent? 
pio” 


. topad* 
Telegramy zbożowe z dnia 16 listoP 00 
1897 r. Wiedeń: okowita per 


liter prompt 1950 do 1980 +T 


zł. Barlin: przenica pa wiosnę © 
—— zł, żyto 
tus 3630 zł. Paryż: mąka na bież4* 


sige 61/80 zł. 2 
Odyseiedelsjęe podsktor Man gray 


Zaproszenie do przedpłć” 


—— do —— Hr 


167 
J m 


m 
Przedpłata na „Głazetę bw: 
ską“ wynosi za miesiąc BTy ob 

w miejscu 1 zł, pocztą 1 2% gru” 
Z „Przewodnikiem“ za |miesie" tą 
dzień w mi jecu I zł. 30 Chr NJ 
1 zł. 65 ct. Prenumeratę mi 
przyjmuje się tylko od 1 lub 


żdego miesiąca. 


Mow E M W RW H EA W ME Z IE; 


200 zł., 200 zł. z pn. odbędzie się w tut. 
Sądzie egzekucyjna publiczua sprzedaż do dłuż- | 
nika Meehla Adlera należącej realności lwh. 


HED €d vU w. 
POE E M _—_. rgi 


a tus 
dzinie 10 rano z tem, że na pierwszym ter- , Resztę warunków można k 
winie sprzedaż tylko wyżej lub zs cenę sza- | straturze przejrzeć. 2% ada- 
cunkową, na drugim także poniżej takowej Kuratorem wierzycieli Jena 


Licytacye. 


„ 10360 8918 3—3) | 412 ks. gr. gm. Przemyślany objętej na 12000 | nastąpi. ! Jakób Schenker w Przemyślanać rnikś 
L W celu wydobycia na de: c. k. "| zł. a. w ocenionej w dniu 9 gruduia 1837 „Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- Przemyślany, dnia 6 paźżdzie 
gal. akc. Banku hipot we Lwowie AlE 12 stycznia 1858 każdym razem o 10 go- | kowej. 


L. 23750 


4 
domoéci, 
migs 
5. Zółk 


lew, tudzież 


(9180 2—3) 


; OBWIESZCZENIE LICYTACYI. 
k. powiatowa Dyrekcya skarbu w Żółkwi podaja niniejszem do powszechnej wia- 
że drogą publicznej licytacyi wydzierżawia się pobór podatku konsumcyjnego od 
w okręzach dzierżawnych I. Krystynopol, 2. Kulików, 8. Mosty wielkie, 4. Raws, 


Czasu g pobór podatku konsumeyjnego od wina w okręgn dzierżawnym Uhnów, na przeciąg 


at 
Warunkami : 


We 6 i z 
skończy „ wej Dyrekcyi 
k 

Wota podana w przyległym wykazie. 


Przyjmuje się także nadaże pisemne. 

Semne te oferty należy wnosić opieczętowane przed licytacyą do naczelnika c. k. 
wej DyreLeji skarbu w Żółkwi de 25 listopada 1897 do godziny 9 rano, a skoro 
tytacya się ukończy zostaną takowe otwarte i ogłoszone. 


Powia ‘g 
Ustna li 


t. J od dpia I stycznia 1898 do końca grudnia 1900 pod następującymi 


1. Licytacya przedsięweźmie się dnia 25 listopada 1897 o godzinie 10 przedpołudniem 
skarbn w Żółkwi, s gdyby się sprawa w tym dniu nie 
w dalszym czasie, który się później oznaczy i przy licytacyi do wiadomości poda. 
. Ceng wywołania eo do podatku konsumcyjnego od mięsa i od wina stanowi roczna 


„Warcie ofert pisemnych nastąpi 25 listopada 1897 o godzinie 12 w południe. 
Poniża: śrunki co do wysokości ceny wywołania i wadyam złożyć się mającego podane są 


W nasiępującym wykazie. 


Ro dzaj po datkt 


Nazwa okręgu 
konsumcyjnego 


dzierżawnego 


Mosty wielkie 


Rawa ruska 


Cena wy- 


Żółkiew 


1 Podatek konsumeyj | Uhnów 


ny od wina 


> : łania 
Licytacya odbędzie a ns| Wadyum 
się rok jeden wynosi 
„Mad ź 
5" 185 
> ord 
Go W h 
A z 8 206 
= BU 
CE a 
ma c= 
AŻ o 
Sewa 2126 228 
SSR | 
EZ 8 11052 1105 
Gd — 
gą Z” a= EG | 
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m 6685 |24] 664 
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18g PPrtY konkreralne są wykluczone. Otwarcie ofert pisemnych nastąpi 25 listopada 


0 godzinie 12 w południe. 


w Żał ate warunków licytacyjnych można przejrzeć w c.k. Dyrekeyi okręgu skarbowego 
kwi lub w dotyczących nadzorach straży skarbowej. 
C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego 


i Żółkiew, dnia 9 listopada 1897. 
- 11021 (9137 2—3) 
o k. Sąd powiatowy w Ropczycach v- 
wida „ej n 
śm. soldberga w swocie S zł. 70 et. w. a. 
i dni odbędzie się w dniu 13 grudnia 1897 
a stycznia 1896 każdym razem o gə- 


Rosei lwh. 57 ks. æ Sielee obj 

dt C S. gr gm. Dieiecć objętej 
żuk Jędrzeja Nlajki własnej. 

nę vymcłznia stanowi wartość sza- 
[U Ż 
Mkowa 1649 zł. 22, «t. 

Wadyum 165 zł. 

Uratorem  imiewiadomych wierzycieli 
lony został adw. dr. Strowski w Rop- 


Usta 
Feach 
Ropczyce, 25 września 1897. 


L, 

#173 (9028 2—3) 
I €. k. Sądzie obwodowym w Rzeszo- 
teln będzie Się ceiem zaspokojenia wierzy- 
215g „, Antoniego Jabczyńskiego w kwocie 
iyo a a. w. z pn. w dniu 14 grudnia 1897 
Mus 1"'980 1898 zawsze o godz. 10 rano przy- 


Rze 


wię 


a zaspokojenie wierzytelności Da- ; 


B sprzedaż realności pod lk. 382 w| 


Bliższe warunki licytacyjne w registra- 
„ turze przejrzeć można. 
Kuraterem niewiadomych wierzycieli 
i hipotecznych ustanowiono c. k. notaryusza w 
| p. Jana Wewiórskiego w Ustrzykach. 
i Ustrzyki dolne, 29 września 1697. 


IL. 4123 (9178 2—3) 
i C k. Sąd powiatowy w Ustrzykach o- 
' głasza, że dnia 89 listopada 1897 i dnia 29 
i grudni 1897 zawsze o godz. 10 przedpołud. 
; przeprowadzi publiczną przymusową sprzedaż 
22/82 'zęści realności objętej wyk. hip. l. 
11 ks. gr. gm. kat. Stefkowa dłużników Mi- 
chała Surego i nieobjętej masy spadkowej 
po Ś. r. Mikołaju Burym własnych na zaspo- 
kojenie pretensyi Abrahama Schśchtera pto 
24 rat po 1 zł. 04 ct. i 2 rat po 1 zł. wa 
z przyr 

Cena wywołania wynosi 446 zł. 871, ct. 

Wadyum 44 zł. 68 ct. 

Biższe warunki licytacyjne w registra- 
turze przejrzeć możua. 

Kuratorem wierzycieli hipotecznych u- 


10 raco egzekucyjna sprzedaż połowy | 


Rzeszy À porożonej lwh. 332 ks. gr. gm. |stanowicno p. Jana Wewiórskiego e. k. no- 


C objętej Jana Tabińskiego własnej. 
ens wywołania wynosi 14540 zł. 
adyum 1454 zł. 


tegian AT UNki lcytacyjne przejrzeć meżna w 
Taturze ządowej. 
adw, p Tatorem niewiadomych wierzycieli 


Rocha, Fischler, zaś zastępcą adwokat dr. 


Rzeszów, 30 września 1897. 


L. 
: u (9174 2—3) 
ałotym © K- Sądu powiatowego w Potoku 


taspok, ie się do wiadomości, iż ceiem 
stwa „9018 pretensyi wysokiego skarbu Pai- 
2 pm Przeęj w Leibiszowi Gefienerowi o 20 zł. 
2/5 .„Tależące do egzekuta nie wydzielone 


w SCi z połowy realności wyk. hip. 151 
ly toku złotym w tymże sądzie w dniu 
dym Opada i w dniu 32 grudnia 1897 każ- 
Pozwgay co o 10 godz. rano jadnakowoż w 
ub w Jm «serminie tylko za cenę szacunkową 
) takowej będą sprzedane. 
w : 
a ipoteczny i akt vszacowania są W 
do przejrzenia. 
P C. k. Sąd powiatowy. 
otok złoty, 30 września 1897. 
viş 


(9177 2—3) 

Ba * k. Sąd powiatowy w Ustrzykach o- 
Nią 1i dnia 22 listopada i dnia 22 grud- 
i t Zawsze o godz. 10 rano przeprowa- 


tealnoga 200w sprzedaż publiczną połowy 
NZ 
Ojeni 
eis 8 


wyk. hip. 1. 107 ks. gr. gm. kat. 
dolne obiętej do spadkobierców po 
muelu Strauchu należącej na zaspo- 
40 Pretensyi Łazarza Straucha w kwo- 
ta W. a. z pn. 

ena wywołania 1225 zł. 
adyum 122 zł. 50 et. 


do oferty. 


|taryusza w Ustrzykach. 


| Ustrzyki dolne, 9 września 1897. 


i 
| L. 4687 (9162 2—3) 
+; , 0. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du- 
| najcu ogłasza, iż celem wydobycia pretensji 
Lejzera Struma w sumie 400 zł. a. w. z pn 
| odbędzie, się w budynku sądowym w dniach 
;1i 29 grudnia 1897 każdym razem o godz. 
110 z rsna przymusowa publiczna sprzedaż 
; całej realności lwh. 487 w Ciehem pod Nk. 
1229 położonej Jakóba Stękaty własnej. 
j Cena wywołania 2810 zł. 
Wadyum 281 zł. 3 
i Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
|rzeć można w registraturze. 
i Czarny Dunajec, dnia 30 września 1897. 


l 
1L. 637 


(9181 2—38) 
OBWIESZCZENIE. 


i Celem zabezpieczenia przewozu materya- 
sato warunków licytacyjnych, tudzież ; łów tytoniowych i próżnego naczynia z dworca 


t kolejowego w Rzeszowie do rzeszowskiego ma- 
;gazynu sprzedaży tytoniu i odwrctnie, na 
| przeciąg jednego roku to jest od 1 stycznia 
¿do 81 grudnia 1898 odbędzie się w e. k. ma- 
gazycie sprzedaży tytoniu w Rzeszowie w dniu 
+26 listopada 1897 rozprawa ofertowa, do której 
| przyjmuje się oferty pisemne, opieczętowane, 
| zanpat*zone w znaczek stemplowy po 50 ct. 
za każdy arkusz, najdalej do dnia 25 listopada 
1897 w południe do 12 godziny w kaneelaryi 
c. k. zarządcy magazynu tytoniowego. 

Jako wadyum mają oferenci złozyć 5°/ 
od „brutto* sumy zarobku spodziewanego w 
e. k. głównym Urzędzie podatkowym w Rze- 
szowie, 8 kwit na złożona wadyum dołączyć 


Ilość wagi przedmiotów przewozowych 


Gazeta Lwowska Nr. 263 z dnia 18 listopada 1897, 


w ciągu jednego roku wynosi w przybliżeniu 
około 420.000 klgr. sporco. 
Bliższe warunki i daty dotyczące prze- 


wozu i połączonych z tymże obowiązków, 
można przeglądnąć w podpisanym magazynie 
tytoniowym każdego czasu od G-mej godziny 
rano do 3-ej po południu. 
C. k. magazyn sprzedaży tytoniu. 
Rzeszów, dnia 13 listopada 1897. 


L. 434 (9149 2—3) 

Celem zabezpieczenia przewozu mate- 
tyałów tytoniowych z dworca kolejowego w 
Nowym Sączu do €. k. magazynu sprzedaży 
tytoniu w Nowym Sączu i na odwrót, na prze- 
ciąg jednego roku t. j. od 1 stycznia do 31 
grudnia 1898 odbędzie się w biurze e. k. ma- 
gazynu sprzedaży tytoniu w Nowym Sączu 
w dniu 29 listopada b. r. rozprawa otertowa 
do której to rozprawy oferty pisemne opie- 
czętowane zaopatrzone w markę stemplową na 
50 et. i kwit na złożone przepisane wadyum 
najdalej ao 29 listopada w południe będą 
przyjmowane. i j 

Bhższe warunki powzięte być mogą z 
szczegółowych obwieszczeń, jako też i z ogól- 
nych postanowień dla kontraktów celem do- 
stawy materyałów tytoniowych, każdego dnia 
w czasie godzin urzędowych w biurze pod- 
pisanego magazynu. 

Z c.k. magazynu sprzedaży tytoniu 

w Nowym Sączu. 


L. 7913 (9048 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Szczercu przed- 
sięweźmie celem zaspokojenia sumy 30 koron 
38 gr. z pn, 70 koron, 70 koron z pn., 70 
koron z pn., 1853 koron 38gr. z pn. na rzecz 
Banku krajowego we Lwowie przeciw Janowi 
Arend w tvsąd. kancelaryi w dniach 15 gru- 
hnia 1897 i 14 stycznia 1897 każdokrotnie 
o godzinie 10 przedpołudniem przymusową 
licytscyę realności dłużnika pod l. k. 65 w 
Dornfeldzie położonej a wyk. hip. l. 12 księgi 
gruntowej tejże gminy sbjętej. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa przy udzieleniu pożyczki przyjęta 
6800 koron w. à., wadyum wynosi 680 koron 

Na powyższym terminie realność rze- 
ezona tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, 
na drugim zaś także niżej takowej sprzedaną 
zostanie. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli hi- 
potecznych, ustauowiono p. Władysława Ha- 
merskiego, ze Szczerea. , 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania, przejrzeć 
można w tus. registraturze. 

Szezerzec, 12 października 1897. 


L. 5818 (9036 2—38) 

W tutejszym Sądzie odbędzie się zawsze 
o godzinie 10 rano w dniu 15 grudnia 1897 
tylko powyżej ceny wywołania, zaś w dniu 
20 stycznia 1898 nawet poniżej takowej egze- 
kucyjna licytacya 3/4 części ciała hipotecznego 
wyk. hip. 174 ks. gr. Milatyn należącej do 
Tytusa Morawieckiego na rzecz Estery Tur- 
teltaub. 

Cena wywołania 282 zł. 86 ct., wadyum 
28 zł. 29 ct. 

Resztę warunków  licytacyjnych, akt 
oszacowania i wyciąg hipoteczny można przej- 
rzeć w tus. registraturze, 

Dla interesowanych, którymby uchwały 
sądowe nie mogły być doręczone, tudzież dla 
wierzycieli hipotecznych, którzyby na hipotekę 
weszli po dniu 21 marca 1897, ustanawia się 
kuratorem pana Jana Reicherta z substytucyą 
pana Bazylego Wania. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Busk, 19 czerwca 1897. 


L 1918 (9077 2—8) 
C. k. Sąd powiatowy w Niepołomicach 
rozpisuje w sprawie Galicyjskiego Zakładu 
kredytowego Ziemskiego w likwidacyi we 
Lwowie przeciw Janowi Matysie i Karolowi 
Waśniowskiemu pto 250 zł. w.a. z pn. licy- 
tacyę realności lwh. 65 i 827 objętej Karola 
Waśniowskiego własnej. i i 

Licytacya ta odbędzie się w tutejszym 
sądzie w dwóch terminach, a mianowicie : 
dnia 15 grudnia 1897 i dnia 19 stycznia 
1898 każdym razem o godzinie 9 rano. 

Cena wywołania dla realności wh. 65 
suma 2500 zł., a dla realności lwh. 827 suma 
20u zł. 

Wadyum dla realności lwh. 65 kwota 
250 zł., a dla realności lwh. 827 kwota 20 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli p. 
adw. dr. Góra w Niepołomicach z substytucyą 
p. Grodyńskiego e. k. notaryusza w Niepoło- 
micach. 

Niepołomice, dnia 22 kwietnia 1897. 


L. 61302 (9059 2—3) 

C. k. Sąd krajowy dla spraw cywilnych 
we Lwowie podaje do publicznej wiadomości, 
że w sali rozpraw tegoż sądu, celem zaspo- 
kojenia wierzytelności galic. Towarzystwa kre- 
dytowego ziemskiego we Lwowie w sumie 8 
rat po 450 zł, 9 rat po 1017 zł, 8 rat po 
1206 zł. z pn., odbędzie się w dniu 16 gru- 
dnia 1897 i w dniu 19 stycznia 1898 każdym 
razem o godzinie 11 przed południem, przy- 
musowa publiczna licytacya majętności Biały 


las w powiecie żółkiewskim położonej według 
wykazu hip. l. 831 księgi grunt. dla więk- 
szych posiadłości własność Bojomira Żarskiego 
i dr. Tadeusza Niementowskiego stanowiącej, 
z tem, że na pierwszym terminie majętność 
ta tylko za cenę lub wyżej ceny wywołania 
44.500 zł. w. a., na drugim zaś terminie także 
poniżej tej ceny wszelako nie poniżej trzeciej 
części takowej sprzedaną będzie. 

Zakład licytacyjny ma być złożony w 
kwocie 4450 zł. 

Akt opisania i ocenienia i warunki li- 
cytacyjne w tusądowej registraturze do przej- 
rzenia lub odpisu. 

Dla wszystkich tych wierzycieli, którzyby 
po dniu 26 września 1897 jako dniu wydania 
wyciągu tabularnego, prawa rzeczowe na ma- 
jętności na sprzedaż wystawionej nabyli, lub 
którymby uchwały w tej sprawie egzekucyjnej 
Z eekan „dż powodu, albo nie dość 
wcześnie albo wcale doręczone być nie mogły 
zamianowalismy kuratora w osobie adw. dr. 
Godlewskiego z zastępstwem adwok. dr. Plo- 
dera. 

Lwów, 30 października 1897. 


L. 17009 (9159 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu, po- 
daje do wiadomości, że dla zaspokojenia grzy- 
wny wyszynkowej w resztującej kwocie 174 
zł. 98 ct., rozpisaną została na rzecz Wyso- 
kiego Skarbu Państwa przymusowa sprzedaż 
publiczna : a) realności wykazem hipoteczn; m 
859 ks. gr. gm. Buczacz objętej, dłużnika 
Mechla Goldhirscha własnej, b) 5|12 części 
realności wykazem hipotecznym 929 ks. gr. 
gminy Buczacz objętej, własność dłużniczki 
hipotecznej Lei Zwiebel zam. Goldhirsch sta- 
nowiących. 

Do uskutecznienia tej sprzedaży, wy- 
znaczone zostały dwa termina, pierwszy na 
dzień 30 listopada 1897, drugi na dzień 30 
grudnia 1897 zawsze w sądzie o godzinie 10 
rano. 

Na ostatnim z tych terminów jeżeli war- 
tość szacunkowa realności ad a) i części re- 
alności ad b) nie będzie mogła być uzyskaną, 
sprzedane zostaną te realności najwyższą cenę 
podającemu także poniżej wartości szacunko- 
wej. 

Wartość szacunkowa stanowiąca zarazem 
cenę wywołania wynosi co do realności a) 
kwotę 55 zł., zaś co do realności b) kwotę 
541 zł. 66 et. 

Wadyum przed przystąpieniem do licy- 
tacyi, złożyć się mające wynosi 6 zł. 70 ct., 
względnie 54 zł. 16%, ct. 

Bliższe warunki przejrzeć można w Re- 
gistraturze sądowej. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli, usta- 
nowior:o tutejszego adwokata dr. Reissa. 

Buczacz, 11 pażdziernika 1897, 


L. 16884 (9158 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu. podaje 
do wiadomości, że celem ściągnięcia grzywny 
wyszynkowej w kwocie <0 zł, rozpisaną zo- 
stała na rzecz Skarbu P.istwa przymusowa 
sprzedaż publicana realncści, wykazem hipo- 
tecznym 358 księgi grun:owej gminy Petli- 
kowce objętej, dłużniczki Lieby Seliger wła- 
snej. 

Do tej sprzedaży wyznaczone zostały dwa 
wą na 30 listopada 1897 i 80 grudnia 

Wartość szacunkowa wynosi kwotę 14 
zł., zaś wadyum 1 zł. 40 ct. 
-Bliższe warunki przejrzeć można w Re- 
gistraturze sądowej. 

Buczacz, 11 października 1897. 


L. 4476 (9103 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dubiecku ogła- 
sza, że w tymże przeprowadzoną zostanie w 
dwóch terminach to jest: dnia 14 grudnia 1897 
i dnia 14 stycznia 1898 każdym raeem o godz. 
10 rano egzekucyjna publiczna sprzedaż 3/24 
części realności wyk. hip. 1. 378 ks. gr. gm. 
Nienadowa objętej dłużnika Wojciecha Bieńka 
własnych celem zaspokojenia wierzytelności 
Hersza Goldmana w kwocie 23 zł. aw. z pn. 

Cena wywołania 158 zł. 

Wadyum 16 zł. a. w. 

Resztę warunków sprzedaży wyciąg hi- 
poteczny i protokół oszacowania tej realności 
można przeglądnąć w tut. sąd. registraturze. 

Kurztorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych jest p Włodzimierz Witsszyński 
c. k. notaryusz w Dubiecku. 

Dubiecko, dnia 30 września 1897. 


L. 4907 (9101 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du- 
najcu ogłasza, iż celem wydobycia pretensyi 
Wojciecha i Reginy Stopków w sumie 42 zł. 
27 et. a. w. z pn. odbędzie się w budynku 
sądowym w dniach 24 listopada i 22 gru- 
dnia 1897 każdym razem o godzinie 10 zrana 
przymusowa publ. sprzedaż połowy realności 
pod Nr. k. 23 w Wróblówce położonej Józefa 
Solarczyka własnej. 

Cena wywołania 1017 zł. 50 et. 

Wadyum 102 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
można w registraturze. 

Czarny Dunajec, 30 września 1897. 


> 


L. 3628 (9004 3—3) że na pierwszym terminie sprzedaż tylko wy- | L. 66826 (8997 AŻ 
żej lub za cenę szacunkową, na drugim także C. k. Sąd krajowy dla spraw cywilny i 
poniżej takowej nastąpi. we Lwowie podaje do publicznej wiadomy 
Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun- |że w sali rozpraw tegoż sądu celem f 
kowej. kojenia wierzytelności Galicyjskiego g0 z 
Resztę warunków można w tus. regi- | kredytowego we Lwowie w sumie 12.0 udnie 
straturze przejrzeć, w. ś. z pn, odbędzie się w dniu 22 gr gie 
Kuratorem wierzycieli jest p. Zaleski w | 1897 i w dniu 28 stycznia 1898 każdym "u 
Przemyślanach. o godzinie 11 przed południem przymiagj 
Pzemyślany, 21 października 1897. publiczna licytacya realności pod 1. k. 107% P 

we Lwowie, według wykazu hipoteczneg? 0%? 

L. 8565 (9099 3—3; |911 księgi gruntowej dla II dz. miasta LW 


OBWIESZCZENIE. 
C. k. główna fabryka tytoniu w Winnikach rozpisuje niniejszem licytacyę w drodze 
pisemnych ofert na dostawę na rok 1898 a mianowicie: 
1) 100 metrów kubicznych opałowego drzewa bukowego 
2) 500.000 kilogramów węgia i 


3) Materysłów drewnianych rzniętych: 
24i: 


260 | 270 300 | 
m m szerokich 


metrów bieżących 


Gatunek 


sdm ; | W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 | własność niewłasnowolnej Róży Maryi rw. 
A) Desek świerkowych lub jodłowych . . . J4 | 10.000; — | 16.000 4000 ||rano w dniu 26 listopada 1897 powyżej ce- | Szembekowej stanowiącej z tem, że na P'® ib 
5 ; - M „|... 20 3.000) — 300 | — ||ny szacunkowej zaś dnia 23 grudnia 1897 | szym terminie majętność ta tylko za cen 5, 
5 > olehowych 25 — 150 | — | — nawet poniżej takowej licytacya realności |. | wyżej ceny wywołania 61.654 zł. 25 ct. W: i 
» » sosnowych .... 25 — |1000 — = 314 ks gr. gm. Hoszów spadkobierców Ru-| na drugim zaś terminie także poniżej te) jęz | 
l » = n .. *0 = 300 = — ||bina Naglera własnej na rzecz Wysokiego | wszelako nie poniżej trzeciej części tê 
i n p 40 - 500 = — ||Skarbu pto 10 zł. z pn. sprzedaną będzie. 
„ah RĄACS SEO 50 = 300 = = Cena wywołania 840 zł. Zakład licytacyjny ma być złożony 


Drzewo opałowe ma być dostawione opłatnie ua miejscie do c. k. głównej fabryki ty- 


toniu w Winnikach. 


Węgle mają być dostawione opłatnie do dworca kolejowego we Lwowie, wedle przed- 


łożyć się mającej próbki z wymienieniem kopalni z której pochodzą. 


Deski zaś i Dyle mogą być albo do Winnik albo do dworca kolejowego we Lwowie 


opłatnie dostawione co w ofercie i cenie uwzelędnić należy. 


Pisemne oferty opatrzone marką stemplową na 50 ct. do których dołączyć należy 
dowód na złożone 100/, wadyum, mają być wniesione do c. k. głównej fabryki tytoniu we 


Winnikach najpóźniej do dnia 23 listopada 1897 roku 12 godz. w południe. 

Ofert spóźnionych lub dodatkowych uwzględniać się nie będzie. 

Każda oferta ma być umieszczona w dwóch kopertach, z których zewnętrzną należy 
opatrzyć adresem, wewnętrzną zaś napisem „Oferta na dostawę . . .!*. 

Bliższe szczegóły mogą być powzięte ze szczegółowych obwieszezeń w c. k. głównych 
fabrykach tyteniu we Winnikach i w Krakowie, w ekonomacie e. k. krajowej Dyrekcyi 
skarbowej we Lwowie, w izbach handlowo przemysłowych we Lwowie i Opawie. 

Na żądanie mogą interescwani otrzymać szczegółowe obwieszczenia od podpisanego 
e. k. urzędu. 

C. k. główna fabryka tytoniu. 

Winniki, dnia 6 listopada 1897. 


L. 22296 
Ogłoszenie czwartej licytacyi. 
©. k Dyrekcya okręgu skarbowego w 
Wadowicach podsje niuiejszem do powszech- 
nej wiadomoźci, że celem zabezpiectenia prawa 
pcboru podatku konsumcyjnego od mięsa w 
niżej wymienionym okręgu dzierżawnym od- 
będzie się w dniu 24 listopada 1897 czwarta 
publiczna ustna licytacya z dopuszczeniem ofert Tarnopol, 12 listopada 1897. 
pisemnych. i 
Czas trwania dzierżawy obejmuje bezwa-! L. 10754 (8922 3 - 8) 
runkowo lata 1898, 1899 i 1900 lub też bez- | C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach o- 
warunkowo rok 1898 % milczącem przedłu- | głasza, że w celu zniesienia współwłasności 
żeniem na dalsze 2 lata t. j. 1899 i 1900. | odbędzie się w dniu 13 gruduia 1897 i w 
Okręg dzierżawny : Kety ; | dniu 18 stycznia 1898 każdym razem o godz 
Przedmiot dzierzawy : prawo poboru po- | 10 rano egzekucyjna sprzedaż realności lwh 
datku konsumcyjnego od mięsz ; 38 ks. gr. gm. Wielopole objętej Bsrla Blan- 
Klasa taryfy : III; kai Arona Fausta po 1/4 części tudzież An- 
Cena wywołania '|ny z Pająków ve! Dobrzyckich Ozgowej i 
4400 zł. | Wojciecha Ozgi również po 1/4 części własnej. 
Licytacya odbędzie się w gmachu c. k.; Cerę wywołania stanowi wartość sza- 
Dyrekcyi okręgu skarbowego w Wadowicach | cunkowa 110 zł. w. a. 
od godziny 8-mej do 1-ej z południa dnia 24 Wadyum 11 zł. 
listopada 1897. Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
Oferty zaopatrzone w wadyum wynoszące | stanowiony został dr. Strowski adwokat w 
10 procent ceny wywołania, wnosić należy na | Ropczycach. 
ręce c. k. Dyrektora okręgu skarbowego lub ; Ropczyce, 16 września 1897. 
tegoż zastępcy w godzinach urzędowych naj- | "em" 
później do godziny 12 w południe dnia pc-;j L. 4518 (3102 3—3) 
przedzającezo termin licytacji. | 0. k. Sąd powiatowy w Czarnym Da- 
Bliższe warunki lieytacyi i wykaz miej- | najęeu ogłasza, iż celem wydobycia pretensyi 
seowości należących do tych okręgów dzier- | adw. dr. Geissłera w kwocie 329 zł. 70 et. 
żawnych przejrzeć można w godzinach urzę- |a. w. z pn. odbędzie się w budynku sądo- 
dowych w e k. Dyrekcyi okręgu skarbowego | wym w dniach 24 listopada i 22 grudnia 
w Wadowicach i w Nadzorze c. k. straży skar- | 1897 każdym razem 0 godz. 10 z rana przy- 
bowej w Białej. |musowa publiczna sprzedaż całej realności 
Kwity kascwe na wadyum licytacyjne, 'Jwh. 342 w Cichem pod Nx. 164 położonej 
lub kaucye z dzierżaw jeszcze nie ukończo- | Michala Krzysiaka własnej. 
nych jako wadya licytacyjne bezwarunkowo; Cena wywołania 3094 zł. 
nie będą przyjmowane. | Wadyum 310 zł. 
C. k. Dyrekcya okręgu sksrbowego. i Resztę warunków licytacyjnych przejrzeć 
Wadowice, 11 listopada 1897. | można w regisiraturzo. 
i Czarny Dunajec, d. 20 września 1897. 
L. 5080 (9100 3—3)| 


C. k. S4} powiatowy w QCzaraym Du- : L. 7096 _ (9104 3—3) 
najcu ogłasza, iż celem wydobycia; preteusyi | W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
Macieja i Reginy Barnasiów w sumie 495 zł. | rano dnia 25 listopada 1837 powyżej ceny 
60 ct. aw. z pn. odbędzie się w budynku į szacunkowej, zaś dnia 23 grudnia 1897 na- 
sądowym w dniach 1 i 29 grudnia 1897 ka- |; wet poniżej takowej lieytaeya realności 1. 30 
żdym raze'n o godzinie 10 z rana przymuse- | według wyk. hip. l. 1442 gminy Toporów 
wa publ. sprzedaż całej realneści lwh. 19, ; Khosa Polkesa własnej na rzecz Beinera 
połowy posiadłości lwh. 20, 24/576 części po- | Werdermana. 
siadłości lwh. 1241, 36:;46080 części posia- * Cena wywołania 682 zł. 
dłości lwh. 1243 w Czarnym Dunajcu poło- | Wadyum 68 zł 20 et. 
żonych, Anny z Stopków Palarzowej wła- | Resztę warunków, akt oszacowania i wy- 
snych. (ciąg tabularny wolno przejrzeć w tusądowej 

Cena wywołania 495 zł. , registraturze. 

Wadyum 49 zł, ] Dla niewiadomych z życia i miejsca po- 

Resztę warunków lieytacyjnych przejrzeć , bytu i dla wierzycieli hipotecznych ustana- 
można w registraturze t wia się kuratora p. Leona Holzera e. k. no- 

Czarny Dunajec, 30. września 1897. | taryusza w Łopatytnie. 
| C. k Sad powiatowy 
L. 1266 (3146 3—3) | Łopatyn, 8 września 1897. 

Calem oddania przewozu na rok 1898! 
około 365.260 kg. materyałów tytoniowych | L. 11682 (8919 3—3) 
z dworca kolejowego w Tarnopolu do e. k.| W celu wydobycia na rzecz Banku kra- 
Urzędu sprzedaży tytoniu w Tarnopolu i na-; jowego Król. Gal. i Lodom. kwoty 8 zł. 93 et. 
powrót, odbędzie się w e. k. Urzędzie sprze- | 25 zł. 82 et, 25 zł. 80 ct., 72 ct., 190 zł 
daży tytoniu w Tarnopolu publiczaa lieytacya , 62 et. z pn. odkędzie się w tut. Sądzie egze- 
dnia 26 listopada 1897. jkucyjna publiczna sprzedaż do dłużników 

Pisemne oferty, z oznaczeniem ceny | Dominika Zdrzałki, Jana Chojnackiego, Hen- 
przewozu za 100 kg. sporco w słowach i cy- |ryka Jmiga i Pauliny Głowackiej należących 
frach, opieczętowane w podwójnych kopertach ; realn=ści ciała hipot. lwh. 538, 67, 715, 772 
i przy dołączeniu wadyum w wysokości 50/, | ks. gr. gm. Przemyślany objętych na 520 zł., 
od tej sumy zarobku, jaka wypadnie od ilości | 376 zł, 50 zł. i 100 zł. a. w. ocenionych 
powyższej wagi, licząc w ofercie wynagro- | w dniu 9 grudnia 1897 i 11 stycznia 1898 
dzenie za 100 kg. sporco, wnosić należy w ' każdym razem o 10 godzinie rano z tem 


(9116 8—8) e. k. Urzędzie sprzedaży tytoniu w Tarnopolu 
do 25 listopada 1897 do 12 godziny w po- 
łudnie, gdzie bliższe warunki licytacyjne przej- 
rzeć można. 

Dołączenie wadyum należy uwidocznić 
na kopercie. 

Po zatwierdzeniu umowy, ma być zło- 
żone i0*©/, zarobku jako kaueya. 


rocznego  CZ%Ynszu 


Wadyum 84 zł. w. a. 
Resztę warunków, akt 


gistraturze. 


w Bolechowie. 
C. k Sąd powiatowy. 
Bolechów, dnia 27 września 1897. 


L 4716 


Towarzystwa zaliczkowego w Padhajcaeh prze- 
ciw Janowi Slozowskiemu pto 300 zł. przed- 
sięeweżmie przymusową publiczną sprzedaż 1;5 
części ciała hipotecznego whl. 638 ks gr. 
gm. kat. Złotniki objętej Jana Slozowskiego 
własnej w dniach 29 listopada i 28 grudnia 
1897 każdym razem o godz. 10 przed połud. 
w zabudowaniu sądowem. 

Cena wywołania 726 zł. 

Wadyum 72 zł. 60 ct. 

Resztę warunków przejrzeć można tus 
registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Wiśniowczyk, duia 22 października 1897 


L 10146 (3127 3—3) 

W tutejszym Sądzie odbędzie się z3- 
wsze o godzinie 10 rano w dniu 5 grudnia 
1897 tylko powyżej ceny szacnnkowej, zaś w 
dniu 28 stycznia 1898 także poniżej takowej 
przymusowa lieytacya 2/4 części realności l. 
kons. 196 w Busku (wyk. hip. 78) a to 1/4 
należącej do bł. p. Jakóba Goldberga wzglę- 
dnie Izaaka Leiba Goldberga a 1/4 części na- 
leżącej do Mindli Goldberg na rzecz Chaima 
Billera pto 1192 zł. z pn. 

Ceua wywołania 1500 zł. 

Wadyum 150 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny można przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

Dla pózniejszych wierzycieli hipote- 
czych i interesowanych, którzyby byli nie- 
wiadomi z pobytu ustanawia się kuratorem 
Karola Jabłońskiego z substytucyą Jana Rei- 
cherta z Buska. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Busk, 25 października 1897. 


L. 15484 (9135 1—3) 
Celem zaspokojenia pretensyi Wolfa 
Meiselesa w kwocie 129 zł. w. a. z pn. od- 
będzie się w tutejszym sądzie w sali rozpraw 
Nr. 8 w dniach 17 grudnia 1897 i 22 stycznia 
1898 o godzinie 10 rano przymusowa publiczna 
sprzedaż : a) połowy ciała hipot. wyk hip. l. 
408, b) połowy ciała hip. wyk. hip. 595 
i e) catego ciała hipotecznego wyk. hip. l 
596 księgi gr. gminy Suszno objętego, dłuż- 
uika Mafteja Romanów własnego. 
(ena wywołania ad a) 30 zł, sd b) 
385 zł, ad c) 865 zł, wadyum ad a) 3 zł., 
ad b) 38 zł. 50 ct., ad c) 86 zł. 50 ct. 
Resztę warunków, protokół oszacowania 
i wyciąg hipoteczny, przejrzeć możaa w tu- 
tejszej registraturze, 
Kuratorem niewi :domych wierzycieli jest 
e k. notsryusz Więckowski w Radziechowie. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Radziechów, dnia 25 września 1897. 


L. 7783 (9058 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Cieszanowie Za- 
rządza na dzień 20 grudnia 1897 za cenę 
szacunkową lub powyżej tejże, a na dzień 20 
stycznia 1898 także poniżej tej ceny każdym 
razem o godzinie 10 przed pełud. w sali roz- 
praw tegoż sądu publiczną sprzedaż licytacyjną 
nieruchomości położonych w Bruśnie nowem 
objętych wykazem hip. 801 ks. gr. gm. tejże 
i będących włassiością Stefana (Szczepana) 
Kopiraekiego, a to w celu wydobycia sumy 
200 zł. w. a. z pn. na rzeez Towarzystwa 
zaliczkowego w Cieszanowie. 

Cena wywołania wynosi 150 zł. 7 et. 
w. a., a zakład 15 zł. w, a. 

Warunki lieytacyjne i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze tegoż sądu 

Kuratorem nieznanych wierzycieli jest 
W. P. Stanisław Długoszowski e. k. notaryusz 
w (Cieszanowie. 

Cieszanów, dnia 30 września 1887. 


oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 


Dla wierzycieli nieznanych i hipotecznch 
ustanowiono kuratorem p. Wilhelma Petrego 


(9138 3—3) 
C. k. Sąd w Wiśniowczyku w Sprawie 


kwocie 6166 zł. + Jir 
Akt opisania i ocenienia i warunki ig 
cytacyjne w tus. registraturze do przej 
lub odpisu. „ydy 
Dla wszystkich tych wierzycieli, Który y 
po dniu 21 października 1897 jako dniU wą 
dania wyciągu tabularnego, prawa 128 byli 
na majętności na sprzedaż wystawionej 2% pe 
lub którymby uchwały w tej sprawie |DO 
kucyjnej z jakiegokolwiekbądź powodw być 
nie dość wcześnie, albo weale doręczone AM 
nie mogły, zamianowaliśmy kuratora W 060 e 
adwokata krajowego dr. Adolfa Weiss8 og 
Lwowie z zastępstwem adwokata krajo 
dr. Alojzego Krausa. 
Lwów, dnia 30 października 1897- 


L. 9661 (8923 ię 
C. k Sąd powiatowy w Ropczyćść 5. 
głasza, że na zaspokojenie wierzytelność! 
rona Fausta w kwocie 50 zł aw. zp: znie 
dzie się w dniu 16 grudnia 1897 o god% e- 
10 rano egzekucyjna sprzedaż relicytac)! bje 
alności lwh. 201 ks. gr. gm. Ropezyc® 
tej dłużnika Józefa Bochenka własnej- sgo- 
Cenę wywołania stanowi wartość 87 
kowa 250 zł. 


Wadyum 25 zł. li U” 

Kuratorem niewiadomych wierzyć! po- 
stanowiony został adwokat Dr. Ujejski 
pezycach. 

Ropczyce, 22 października 1897. 
L. 18250 (9051 m 


p 07 

C. k. Sąd powiatowy w Tyśmieniy 
znajmia, że celen zaspokojania wierzytć pe 
Ołeksy Uhorczaka w kwocie 120 zł. 8% Sd- 
odbędzie się w dniu 17 grudnia 1897 9 ®t- 
10 rano w tut Sądzie relicytacya połoWJ jju- 
alności wlh. 1389 gm. kat. Tyśmienićż 
żnika Bazylago Uherezaka własnej. 

Wadyum wynosi 27 zł. 75 et. i 

Wyciąg tabularny akt; oszacowść” rg- 
resztę warunków można przejrzeć w * 
gistaturze. „ 24 DÓ 

Kuratorem wierzycieli ustanowioB) 
Słotwiński adw. w Tyśmienicy. 

Tyśmienica 29 sierpnia 1897. 


28 
L. 605 (918% 1 R 
Zur Sicherstellung des Transports s 
Tabakgefällsgütər auf der Strecke TD pp- 
bakverschleissmagazin Stanislau bis zum" gejt 
hofe daselbst und umgekehrt, für di? 1898 
vom 1 Jauner 1898 bis 31 Dezembef Ma- 
wird von dem k. k. Tabak- Vergehleish yng 
gazine in Stanislau eine Offerts-Verhf" pon. 
fir den 30 November 1897 ausgesoh"" die 
Zu dieser Offertyorhandlung 39% jpet 
Bowerb r schriftliche versiegelte mi" -erse 
Stermpelmarko von 50 kr. per Bogena prsg 
hene und mit der Quittung über den geste 
des vorgeschriebenen Vadiums belegić 
einzubringen. „nd aus 
Die näheren Bestimmungen S' ntneb” 
der ausfiihrlichea Kundmachung zu k 
men, welche an dem Amtsthore de pge- 
Tabakverschleissmagazines in Stanis'* i der 
heftet ist und in diesem Amte wśbr 
Amtsstunden zur Einsicht aufliegt- , 
K. k. Tabak-Versehleiss-Mags7i0 
Stanislau, 15 November 1897- 


. 4412 9168 “ats 
mięk bioka ob, 


C. k. Sąd powiatowy w Du 


sza, że w tymże przeprowadzoną 203 dym 
14 grudnia 1897 i 14 stycznia 189 jaa PY 
razem o godzinie 10 rano egze J oteczaJ 
bliczna sprzedaż realności wykaz hi użnik* 
L 31% gminy Dubiecko objętej jom 287 
Stanisława Morawieckiego własnej ropne” 


spokojenia wierzytelności Dawida 
w kwocie 40 zł. w. a. z pn. 
Cena wywołania 558 zł. 
Zakład 55 zł. 80 et. w. 8,  gcoWŚ" 
Wyciąg hipoteczny, protokół ży goża% 
nia i resztę warunków tej sprzed 


. 5 ti 

przeglądnąć w tus. registraturze. —_. zycie 
Kuratorem niewiadomye wizdziwiee 
hipotecznych ustanowiono P- D piect" 


Witoszyńskiego e. k. notaryusza "goy, 
Dibiecko, dnia 24 września 189 


SE 


| Mija elem 


L 
8536 (9157 1—3) 


tut. Sądzie odbędzie się dnia 7 gru- 
7 o godz. 10 rano licytacya całych 
wyk. hip. l. 125 i 142 i połowy 
wyk. hip. l. 159 gm. kat, Poświerz 
NA rz dłużnika Pańka Procyka własnej 
A cz Salamons Raresa pto 55 zł. a. w. 
poniżej tag? szacunkową 430 zł. a nawet 
adyum 43 zł. 
arunki akt, oszacowania i wyciąg ta- 
można przejrzeć w tusądowej regi- 


R W 
dnia 189 
realności 
Tealności 

obodą 


straty rza 


Pob Wl niewiadomych z życia i miejsca 

się matei y CELI hipotecznych ustanawia 
B torem p. Franciszka Burzyńskiego. 

ursztyn, 15 października 1897. 


L. 

Pr , (9185 1—3) 
tytonio 8 zabezpieczenie przewozu materyałów 
do e p Jch z dworca kolejowego w Przemyślu 
mysla i; sgazynu sprzedaży tytonin w Prze- 
Toku t Napowrót na razie na przeciąg jednego 
a ewent, od 1 stycznia do 31 grudcia 1893 
Na nast ualnie w razie przedłużenia także i 
dnią 1807 2 lata odbędzie się dnia 10 gru- 
zynię s T rozprawa ofertowa w c. k. Maga- 
chcących ŻY tytoniu w Przemyślu o czem 
zawiadamia * podjąć tego, przedsiębiorstwa 


warn” CZerpujaco cgłosznia jako też bliższe 


niżej pog i Aktu mogą być przejrzane w 
rzędowych M c. k. urzędzie w godzinach 


C. k. Magazyn sprzedaży tytoniu 
Pr w Przemyślu. 
L żemyśl, 15 listopada 1897. 
6555 (9041 1—3) 
, Sąd powiatowy w Kolbuszowej po- 
Wierzytej s Sdomośei, że celem zaspokojenia 
zł „SCi Jędrzeja Haracza w kwocie 
8. W. z pn. odbędzie się w tym Sądzie 
Studnia 1897 i dnia 27 stycznia 
JM razem o godzinie 10 rano egze- 
Sprzedaż przez publiczną lieytacyę 
tzyłęk palności objętej lwh. 16 ks. gr. kat. 
roskien gł” „Muchy i Maryanny ze Sko- 
3a Muchowej własnej. 
Da wywołania 590 zł. 
śdyum 59 zł. 
Botęczn Szto warunków licytacyi, wyciąg hi- 
W tegi ! Akt oszacowania przejrzeć można 
Bistraturze Sądu. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Kolbuszowa, 27 A isnin 1897. 
L. tiag 


i (9213 1—3) 
k. Sąd powiatowy w Szczereu przed- 
|, © Celem zaspokojenia sumy 155 zł. 
Lo; GER. przez Jana Żureka przeciw Ja- 
Kancelar) „ockiemu wywalczonej w tusąd, 
Menia ję. niach 15 grudnia 1897 i 14 

$ roku każdokrotnie o godz. 10 
ły ości dłuż Diem przymusową licytacyę re- 
ly e 


sig o. 
Wgm; 
a y i 


Jwołania stanowi dla pierwszej 
cunkowa 20 zł. a. w., wadyum 
a. w., dla drugiej wartość sza- 
łŁ 25 ct, a wadyum 29 zł. 


Con a 
T 
g 


tylkj Pyłszym terminie realność rze- 
ugim e lub wyzej eeny szacunkowej, 
zostania także niżej takowej sprze- 


Kurator. - 
tecznyci Orem niewiadomych wierzycieli hi- 
etskiego Ustanowiono pana Władysława 
hi 


ndote ay? Warunków licytacyjnych wyciąg 
łną w, Protokół oszacowania przejrzeć 
Bzoza 8. registraturze. 
“rzec, dnia 12 października 1897. 
54029 


tibga e. k 
doge Zie sje 


(9197 1—3) 
. a del. miej. w Krakowie 
7 celem zaspokojenia wierzy tel- 
Big z zęba Saryusza  Wilkoszewskiego 
p Teania Pn. w dniu 16 grudna 1897 i 
p BUsOWA 1:98 zawsze o godz. 10 rano 
Wag teeli z Sprzedaż realności Aleksandra 
lej | Gutowskich małż, Szafrańskich 
Cena ` 11 gm. kat. Krowodrza objętej. 
ad wywołania wynosi 33591 zł. 
a 3591 zł. 
togi, KI licytacyjne przejrzeć możma 
jent ie Sądowej. 
ady a M niewiadomych wierzycieli 
kowski. « Benis, zastępeą adwokat dr. 
r 
lą Aków, 16 października 1897. 
20 
FH (9080 1—3) 
U w "Spokojenia pretensyi Emilii 
W t "wocia zł. a. w. z pn. odbędzie 
A TEH W sali rozpraw Nr. 8 w 
dz, ; wudnia 1897 i 22; stycznia 1898 
AR, przymusowa publiczna sprze- 
lata hipotecznego objętego wy- 
X ks, 54 gm. Stanin, Fran- 
go własnego. 
| Wad Wywołania 35 p” 
[lx Reg M 8 zł. 50 ct 
"pz tlg M warunków, protokół oszacowania 
ąz "9e2ny przejrzeć można w tut. 


Weka hip. 1 180 
| almowskie 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
adw. Alier z Radziechowa. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Radzicchów, 7 października 1897. 


L. 7645 (9203 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dukli pedaje 
do wiadomości, że dnia 16 grudnia 1897 i 
dnia 20 stjcznia 1698 każdym razem o go- 
dzinie 10 z rana w tut. Sądzie odbędzie się 
egzekucyjna publiczna sprzedaż 6/24 części 
realności lwh. 118 ks. gr. gm. Dukla objętej 
Chai Guitmanowej własnej celem zaspokoje- 
nia wierzytelności Skarbu Państwa w kwocie 
412 zł. 50 et. 

Cenę wywołania stanowi kwota 1950 zł. 

Extrakt hipoteczny, protokół oszacowa- 
nia i dalsze warunki lieytacyjne można przej- 
rzeć w tusąd. registraturze. 

Dukla, dnia 5 września 1897. 


L. 12800 (9199 1—3) 
W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano w dniu 23 listopada 1897 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 23 grudnia 1897 
nawet ponizej takowej. lieytacya realności 
lk. 78 według wyk. hip. 169 ks. gr. gm. 
Jabłonica polska objęt+j Waśka Skalskiego 
właszej na rzecz Agasy False Maryaony z 
Gefertów Lenartowej pto 64 zł. 20 ct. z pn. 

Cena wywołan:a 2540 zł. 

Wadyum 254 zł. a 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia się 
kuratorem p. adw. dr. Dańsa w Brzozowie. 

Brzozów, 28 września 1897. 


L. 19639 (2192 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 
oznajmia chęć kupienia mającym, że w spra- 
wie egzekucyjnej c. k. uprzyw. galicyjskiego 
Banku hipotecznego we Lwowie przeciw W1- 
toldowi Postruskiemu o zapłacenie dwa razy 
po 1698 zł. w. s. z pn. przeprowadzoną zó 
stanie w tusądowem zabudowaniu lieytseya 
dłużnika Witolda Postruskiego własnych dóbr 
Seradne wykazem hipotecznym l. 180 obję- 
tych wraz z opisaną w protokole de praes 6 
lipca 1897 do I. 16818 przedłożonym załogą 
gospodarczą pod następujązymi warunksmi: 

Licytacya ta odbędzie się dnia 16 gru- 
dnia 1897 i dnia 17 lutego 1898 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem, przy 
pierwszym tylko za cenę wywałania lub wy- 
żej takowej, przy drugim zaś terminie także 
niżej ceny wywołania, jeduakowoż nie niżej 
trzeciej części tejże. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa przy udzieleniu bankowej pożyczki 
w rumie 126.155 zł. w. a. przyjęta. 

Wadyum wynosi 12.615 zł. 50 et. wa. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i protokół opisania załugi gospo- 
darczej Są w registraturze do przejrzenia. 

O tem zawiadsmia wszystkich wierzy- 
cieli, którzyby uzyskali prawo bipoteczne na 
sprzedać się mających dobrach Seredne po 
dniu 4 sierpnia 1696 jako dniu wydania wy- 
ciągu tabularnego, lub którymby niniejsza 
uchwała licytacyjna z jakiegokolwiekbądź po- 
wodu do rąk własny*h doręczoną być nie 
mogła przez kuratora tutejszegu adwokata dr. 
Eliasza Fischlera. 

Stanisławó x, 16 pażdziernika 1897. 

L. 4067 (9204 1—38) 

C k. Sąd powiatowy w Dəbli podaje 
do wiadom ści, że dnia 16 grudnia 1897 i 
dnia 20 stycznia 1698 każdym razem o go- 
dzirie 10 rano w tutejszym Sądzie odbędzie 
się egzekueyjna publiczna sprzedaż 3/5 części 
realności lwh. 68 i 1/5 części z 140/420 czę- 
ści tj. 28,420 części realności lwh. 71 księgi 
gruntowej gminy kat. Nadole objętych Ma- 
ryanny Borek własnych, celem zaspokojenia 
wierzytelności Abrshama Landaus w kwocie 
4 zł. 11 ch a. w. z pn. 

Cenę wywołania stanowi kwota 118 zł. 
5t ct à. w. 

Wadyum kwota 11 zł. 80 ct. 

Fxtrskt hipoteczny, protokół oszacowa- 
nia i dalsze warunki lieytacyjne można przej- 
rzeć w tut. sądowej registraturze. 

Dukla, dnia 15 września 1897. 


L. 6918 (9014 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu po 
daje do powszechnej wiadomości, że dnia 17 
grudnia 1897 i dnia 17 stycznia 1898 zawsze 
o godzinie 10 rano odbędzie się w tut. Są- 
dzie przymusowa publiczna sprzedaż realności 
w Posadzienowomiejskiej położonej wyk. hip. 
311 ks. gr. tejże gminy objętej dłużnika 
Fedka Drewno własnej na zaspokojenie wie- 


rzytelneści Przemyskie) Kasy zaliezkowej 
rzemieślników i rolników w kwocie 80 zł. a. 
w. Z pn. 


Cena wywołania 475 zł. 

Wadyum 47 zł. 50 et. 

Dalsze warunki licytacyjne, wyciąg hi- 
poteczny i protokół oszacowania można w 
tut. registraturze przejrzeć. 

Dobromil, 30 września 1897. 


L. 14650 (9043 1—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi Laji Frej- 
dy Schor w kwocie 200 zł a. w. z pn. od- 
będzie się w tutejszym Sądzie w sali rozpraw 
Nr. 8 w dniu i7 grudnia 1897 i 19 stycznia 
1698 o godzine 10 rano przymusowa publi- 
czna sprzedaż realności objętej wykazem hip. 
l. 529 księgi gruntowej gminy Radziechów. 

Cena wywołania 320 zł. 

Wadyum 30 zł. 20 et. a. w. 

Resztę warunków, protokół oszacowania 
i wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tut. 
registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Zdzisław Więckowski c. k. notaryusz w 
Radziechowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Radziechów, 4 września 1697. 


Upadłości. 


L. 18552 (9194 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnopolu ogłasza, że ustanowił na podstawie 
odbytego dnia 5 listopada 1897 głosowania 
wierzycieli w miejsce p. adw. Dr. Włodzi- 
mierzą Zarzyckiego jako tymczasowego zawia- 
dowcę masy konkursowej Dawida Flicka pro- 
tokołowanego kupea z Tarnopola p. adw. Dr. 
Adolfa Langera zarządcą, zaś p. adwokata 
Dr. Juliusza Landesberga zastępcą zarządcy 
tej masy konkursowej. 

Tarnopol 8 listopada 1897. 


Konkursa. 
(9150 


KONKURS. 

Przy e k. szkola zawodowej dla prze- 
mysłu drzewnego w Kołomyi ustanowiona 
została reskryptem Wysokiego e. k. Minister- 
stwy Wyznań i Oświecenia z dnia 17 wrze- 
śnia 1897 1. 14977 nowa posada nauczyciela 
zawodowego dla nauki ciesiołki i budowni- 
ctwa. 


wd 


Posada ta będzie obsadzona za kontra- | 


ktem od dnia 1 stycznia 1898 za roczną re- 
muneracyą 1000 zł. 

Ubiegający się o te posadę kandycaci 
wnieść mają podanie udokumentowane i wy- 
kazujące ich uzdolnienie do podpisanego xie- 
rownietwa najdalej do dnia 1 grudnia 1898. 

Architekci z praktyką mają pierwszeń- 
stwo. 

W Kołomyi d. 13 listopada 1897- 

Kierownietwo ek. szkoły zawodowej dla 
przemysłu drzewnego. 


L. 3933 (9186 1—3) 
KONKURS. 

Na podstawie uchwały wydziału 
powiatowego z dnia 8 listopada b. r. 
l. 30388 rozpisuje się konkurs na po- 
sadę lekarza okręgowego w Narajowie 
miasteczku. 

Okręg sanitarny Narajowei obej- 
muje 16 gmin z ludnością 14.000 
dusz na obszarze 2157 kilometrów. 

Z powyższą posadą łączy się pła- 
ca rocznych 500 zł. oraz ryczałt na 
koszta podróży służbowych przez wy- 
soki Wydział Krajowy na rok w kwocie 
260 zł. ustanowiony, nadto ma lekarz 
okręgowy utrzymywać aptekę domową. 

Podania na tę posadę wnosić na- 
leży do Wydziału powiatowego w Brze- 
żanach po dzień 20 grudnia 1897. za- 
opatrzone w dokumenta udowodniające: 

l prawo obywatelstwa austry- 
ackiego, 

2. Wiedzę wszech nauk lekrskich. 

3. Nieskazitelny charakter. 

4. Znajomość języków krajowych. 

5 fDwuletnią przynajmniej praktykę 
w zawodzie. 

6! Potrzebną zdolność fizyczną. 

Obowiązki lekarza okręgowego 0- 
kreśla $. 14 rozp. wykonawczego do 
ustawy z 2 lutego 1891 roku Dz. ust. 
i rozp. kraj. Nr. 82. 

Brzeżany d. 1g listopada 1897* 
L. 68727 (9216 1—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem nadania stypendyum w kwocie 
200 zł. wa. rocznie z fundacyi ś. p. Kajeta- 
na hr. Lewickiego ogłasza się niniejszam 
konkurs. 

Stypendyum to jest przeznaczone dla 
ubogich uczniów krajowej szkoły gospodar- 
stwa wiejskiego, urodzonych w Galieyi. 

Szczególnie uwzględnieni zastrzeżone jest 
dla synów oficyalistów pełniących służbę w 
dobrach należących do ordynacyi $. p. fun- 
datora. 

Prawo nadania stypendyów służy JE. 
JWnei Zofii z hr. Lewiekiej hrabinie Sie- 
mieńskiej- Lewiekiej. 


Kandydaci winni wnieść podania swcje 
do Wydziału krajowego za pośrednictwem 
przełożonej Dyrekcyi szkolnej najpóźniej do 
80 listopada rb. i załączyć metrykę chrztu, 
świadestwo ubóstwa, tudzież dowody dotych- 
czasowego postępu w naukash. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wiel. Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie dnia 12 listopada 1897, 


Kuratele. 


L. 4000 (9097 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Bursztynie za- 
wiadamia, że Nestor Kościów gospodarz z 
Sarnek dolnych uznany został marnotraweą a 
Ołeksa Kościów kuratorem dla tegoż ustano- 
wiony. 
Bursztyn d. 15 kwietnia 1896, 


L. 14866 (9096 2—3) 
C. k. oąd powiatowy w Burszitynie za- 
wiadamia że Terenty Kutyński rolnik z Ko- 
zary za marnotrowcę uznany i kuratorem te- 
goż Iwan Borys ustanowiony został 
Bursztyn, dnia 15 maja 1896. 


L. 38604 (9072 2—3) 
Jurko Kościowiat z Tureczek wyżnych 
uznany został marnotrawcą. 
Kuratorem ustanowiony Jacko Mandziak 
z Tureczek wyżnych. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Borynia 6 czerwca 1897. 


L. 4994 (8169 2—3) 
Kuratela nad Józefem Gwovdziowskim 
z Halicza z powodu marnotrawstwa zniesioną 
została . 
C. k. Sąd powiatowy. 
Halicz 25 maja 1897- 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 1916 (9126 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy miej. delegow. w 
Sanoku zawiadamia niewiadomych z życia i 
miejsca pobytu Franciszka i Józefa Lachowi- 
czów, że powiatowe Towarzystwo zaliczkowa 
w Sanoku, wniosło przeciw nim pozew pto 
40 zł. 50 et. z pn. na który termin do roz- 
prawy drobiazgowej na dzień 2 grudnia 1897 
wyznaczono, dlań zaś kuratora w osobie dr. 
Flakowieea adwokata w Sanoku ustanowiono. 
Sanok, dnia 15 września 1+97. 


L. 6960. (9134 3—3) 

Zawiadamia się z miejsca pobytu niə- 
wiadomą Teklę Wolak, iz Błażej Kużdżał wy- 
toczył przeciw niej pozew de praes 15 lipca 
1897 1. 6960 o zapłatę kwoty 148 zł. 47 ct. 
w. 8. zpn. na który do rozprawy sumarycznej 
termin na dzień 28 listopada 1897 roku o 
godzinie 9 rano wyznaczonym został, iż ku- 
ratorem dlań ustanowionym został adw. Dr. 
Orliński w Radomyślu, któremu winien przed 
powyższym terminem środków do obrony do- 
starczyć lub innego pełnomocnika Sądowi 
wymienić. 

C. k Sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 16 lipca 1897. 


L. 3017. (9135 3—3) 

C. k. Sąd powiat. m. del. w Sanoku za- 
wiadamia niewiadomego z życia i miejsca po- 
bytu Michała Opałkę, że pow. Towarz- zaliczk. 
w Sanoku wniosło przeciw niemu pozew pto 
264 zł. 80 ct zpn.,na który termin do roz- 
prawy drobiazgowej na dzień 29 listopada 
1897, wyznaczono, dlań zes kuratora w csobie 
p. Dr. Flakowicza adw. w Sanoku ustano- 
wiouo. 

Sanok 22 czerwea 1897. 


L. 7007 (9136 3—3) 

Niewiadomego z miejsca pobytu Józefa 
Zająca z Zsleszan zawiadamia się, że przeciw 
niemu wniósł Hersch Silber pozew de praes. 
28 kwietnia 1897 1. 8917 o zapłatę kwoty 7 
zł. 18 ct. w. s, w załatwieniu którego pozwu 
termin do rozprawy wyzbaczono na dzień 22 
grudnia 1897 o godzinie 9 rano, a dla po- 
zwanego kuratorem p. Ludwika Miąsika z Ro- 
zwadowa ustanowiono. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Rozwadów, 20 pazdziernika 1897. 


L. 6332 _ _ (8842 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. del. w Sam- 
borze zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu i życia Mikołaja Petryszyna, że w 
celu doręczenia przeznaczonej dla niego u- 
chwały tabularnej z dnia 15 maja 1896 I. 
6332 dozwalającej wydzielenie parceli 594 
z wyk. hip. 1. 126 ks. gr. gm. Czerchawy i 
przeniesienie do wykazu dla tej pareeli no- 
wo utworzonego ciężarów szczepowe ciało hi- 
poteczne obciążających w sposobie hipoteki 
łącznej ustanowiono kuratora w osobie adw. 
dr. Goldberga z Sambora. 

Sambor, dnia 15 maja 1896. 


L. 69427. (9140 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy md. S. I dla m. 
Lwowa i tegoż przedmieść w sprawach cy- 
wilnych oznajmia nieobecnej Franciszee Te- 
resie dw. im. Momockiej, że przeciw niej 
przez gm. kr. st. m. Lwowa im. profesyoni- 
stów im. Franc. Józefa pozew ce praes 8 
października 1896 1. 72114 o zapłacenie kwo- 
ty 345 zł w. a. z pn. wniesionym został. 

Gdy miejsce pobytu Franciszki Teresy 
dw. im Momockiej nie jest wiadomem, usta- 
nawia się dla niej kuratorem ad actum Dra 
M. Chigera, a tegoż zastępcą adw. Dr. Pa- 
netha i powyższy pozew, wyznaczając termin 
do wniesienia obrony na dzień 14 grudnia 
1897 o godzinie 4 po połud. w SalillI, mia- 
nowanemu kuratorowi się doręcza. 

Wzywa się zatem Franciszkę Teresę dw. 
im, Momocką, aby ustanowionemu kuratorowi 
służące do swej obrony środki dostarczyła. 
lub innego zastępcę sobie obrała, gdyż ina- 
czej ze zaniedbania wyniknąć mogące szko- 
dliwe następstwa sama sobie przypisać będzie 
musiała. 

Lwów, dnia 26 października 1897. 


L 10027. (9108 3—3) 
W sporze drobiaz. Laji Steinmetz jako 
administratorki masy spadkowej Rubina Ten- 
zera przeciwko Walentemu Biedzie o 23 zł. 
dla niewiadomego z miejsca pobytn pozwane- 
go, ustanawia się kuratorem adw. Dra Ma- 
dejskiego, i temuż doręcza się skargę z ter- 
minem na dzień 26 lisopada 1897 wyznaczo- 
nym. 
: C. k. Sąd powiatowy 
Tyczyn, dnia 13 września 1897. 


L. 4120 (8850 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Tarnobrzegu w 
sprawie hipotecznej o wpis prawa własności 
posiadłości lwh. 434 gm. Mokrzyszów na 
rzecz Michała Dąbka zawiadamia niewiado- 
mego z życia i miejsca pobytu Antoniego 
Branię, iż w tej sprawie dla niego ustano- 
wiono kuratorem ad actum Józefa Kalinkę z 
Mokrzyszowa i temuż kuratorowi doręczono 
rezolucyę hipoteczną z dnia 31 października 
1895 1. 12275 dla niego przeznaczoną. 
C. k. Sad powiatowy. 
Tarnobrzeg, 26 maja 1896. 


L. 9541. (8813 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach wzy- 
wa niewiadomą z życia i miejsca pobytu Kse- 
nię Filak, ażeby w przeciągu roku od daty 
edyktu tego do tut. Sądu się zgłosiła i de 
klaracyę przyjęcia spadku po śp Maksymie 
Wandzilaku zmarłym dnia 21 listopada 1891 
w Zdyni z pozostawieniem ostatniej woli roz- 
porządzenia z 18 listopada 1891 wniosła, ina- 
czej bowiem postępowanie spadkowe przepro- 
wadzone zostanie z ustanowionym dlań kura- 
torem Szymonem Usekim ze Zdyni i spadko- 
biercami, którzy się zgłoszą. 

Gorlice, dnia 7 września 1897. 


L. 23503. (8839 3—3) 

Stanisławowski e. k. Sąd obwodowy za- 
wiadamia z miejsca pobytu niewiadomych 
Reisel Weber i Adelę Menzel że na prośbę 
Leiby Pohorille uchwałą tegoż Sądu obwodo- 
wego z 10 lipca 1897 1. 15158 doręczono 
ustanowionemu dla nich kuratorowi tutejsze- 
mu adwokatowi Komarniekiemu z wezwaniem, 
aby w czasie należytym udzielili ustanowio- 
nemu kuratorowi potrzebną do obrony ich 
praw informacyę, lub innego zastępcę sobie 
obrali i takowego Sądowi wymienili, inaczej 
bowiem skutki prawne z ich zaniedbania wy- 
nikłe sami sobie przypiszą. 

Stanisławów 2 października 1897. 


L. 8144. (88356 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Nowym Sączu 
zawiadamia niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu Manalego Baumana, Peslę z Bauma- 
nów Braunową i Gitlę z Baumanów Penzak 
iż Józef Mahler i spóln. przeciw nim pozew 
de praes. 15 września 1897 l. 8144 o orze- 
czenie, iż suma 2500 zł. zgasła i że prawo 
zastawu dla niej z karty C. realności l. wyk. 
325 ks. gz. gm. Nowy Sącz ma być wykre- 
ślone, wnieśli, że pozew ten do postępowa- 
nia pisemnego zadekretowano i odnośną uchwa- 
łę dla nich przeznaczoną ustanowionemu dla 
nich kuratorowi adw. Dr. Dawidowi w No- 
wym Saczu doręczono. 

Wzywa się tychże, by kuratorowi środ- 
ki obrony udzielili lub sobie innego pełno- 
mocnika Ro | mi. zaniedbania te- 

o wynikłe skutki sami sobie przypiszą. 
"a C. k. Sąd obwodoni ak 
Nowy Sącz, dnia 26 września 1897. 


L. 6815. (9138 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Zbarażu zawia- 
damia niniejszem niewiadomego z miejsca po- 
bytu Demka Borowskiego, że przeciw niemu 
wytoczony został pod dniem 18 czerwca 1897 
do l. 8929 przez Mojżesza Schragiego i Ne- 
chemiego Schragiego pozew ustny o uznanie 
prawa własności i oddanie w posiadanie par- 
cel Il. 54/1--54/2—860]1 i 360/2 w Iwan- 
czanach położonych — że do rozprawy ustnej 
ponowny termin na dzień 30 listopada 1897 
o godz. 9 rano wyznaczono i że dla niego 
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kuratorem Dra Józefa Kossera adwokata kra- 
jowego w Zbarażu ustanowiono. 

Rzeczą zatem jego będzie w tej mierze 
się z kuratorem tym porozumieć — lub na 
wyznaczonym terminie się jawić. 

Zbaraż 29 października 1897. 


L. 61998 (8999 3—3; 

C. k. Sąd krajowy podaje do publicznej 
wiadomości, iż wskutek pozwu dol. 6199897 
ustanowił dla niewiadomych z życia i miejsca 
pobytu pozwanych Sary Mariem Zwikel i 
Rudy Zwikel kuratora w osobie adw. dr. Chi- 
gera, którego zastępcą adw. dr. Rosmarin i 
zarządził doręczenie pozwu do rąk pierwszego 

Wzywa się niniejszym edyktem pozwa- 
nych, aby w należytym czasie u kuratora lub 
też w sądzie się zgłosili celem należytego 
bronienia swoich praw. 

Lwów, dnia 24 października 1897. 


L. 7988. (9164 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Andrzeja Wię 
ckowicza, że Wincenty Szwajkowski wniósł 
przeciw niemu pozew dnia 28 września i897 
1. 7988 o zapłacenie 60 zł. w. a. wskutek 
czego termin do rozprawy na 17 grudnia 1897 
o 9 rano wyznaczono, i że dla niego adw. 
Dra Friedberga z Dębiey kuratorem ustano. 
wiono. 

Wzywa się go, aby kuratorowi informa- 
cyi udzielił, gdyż inaczej wyniknąć mogące 
złe skutki sobie przypisze. 

Dębica 7 października 1897. 

L. 13849. (9166 2 - 3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie Za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Piotra Krawczyka z Mędrzechowa, że Chaim 
Rosenfeld jako cesyonaryusz Franciszka Dzi- 
ży wniósł przeciw niemu skargę drobiazgową 
o zapłatę sumy 17 zł., na którą termin do 
rozprawy na dzień 3 grudnia 1897 o godzi 
nie 9 rano wyzDaczonym został, 

Wzywa się Piotra Krawczyka, by albo 
ustanowionemu dla siebie kuratorowi adwok. 
Drowi Datee w Dąbrowie środki do obrony 
podał lub innego pełnomocnika ustanowił i 
Sądowi go wymienił, gdyż skutki zaniedba 
nia sam sobie przypisze. 

Dąbrowa, dnia 29 października 1897, 


L. 7837. (9161 2—3) 

Zawiadamia się niewiadomą z życia i 
miejsca pobytu Katarzynę Tam (przebywają- 
cą w niewiadomej miejscowości w Rossyi) 
względnie jej niewiadomych spadkobierców 
lub prawonabywców, że Jadwiga Wasylik 
wniosła do tut. Sądu przeciw Katarzynie Tam 
(jako współwłaścicielce w 4|30 częściach) i 
innym pozew o zniesienie współwłasności ciał 
hipotecznych wyk. hip. 64, 164. Budki mer 
nanowskie wskutek czego wyznaczono termin 
do ustnej rozprawy w tnłejszym Sadzie na 
dzień 11 listopada 1897 o godzinie 9-tej rano 
a dla Katarzyny Tam ustanowiono adwokata 
Dra Schorra kuratorem ad actum. 

Wzywa się zię zasem Katarzynę Tam 
względnie jaj spadkobierców lub prawonabyw- 
ców aby podrygorem niepomyślnych skutków 
prawnych swego zastępcę oznajmiła. 

C. k. Sąd powiatowy, 

Busk, dnia 24 sierpnia 1897. 


L. 7468. (9147 2—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce usta- 
nawia dla niewiadomego z miejsce pobytu 
Antoniego Rutki kuratora w osobie p. Fran- 
ciszka Aywasa z Wieliczki i temuż doręcza 
rezolucyę z 16 kwietnia 1897 1. 3584, 
Wieliczka, dnia 24 sierpnia 1897. 


L. 20956. (8951 2—3) 

C. k. Sąd obwsdowy Jako handlawy za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Leibę Feiwla, iż ustanawia dla niego wszu- 
tek wniesionego przeciw niemu przez Jakóba 
Sollendra pozwu weksłowego o 300 zł. w. a. 
z pn. de praes. 3 listopada 1897 1. 20956 
kuratorem p. Dra. Hochberga z substytueyą p 
Dra Pflugeisena w Tarnowie. 

Tarnów 4 listopada 1897. 


L. 210:0. (8952 2— 3) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy ze- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Lejbę Feiwla iż ustanawia dla niego wsku 
tek wniesicnego przeciw niemu przez Jakóba 
Sollendra pozwu wekslowega o 175 zł. w. a. 
z pn. de praes 3 listopada 1897 1. 21010. 
kuratorem p. Dra Hochberga z substytycyą 
p. Dra Pflugeisena w Tarnowie. i 
Tarnów 4 lisopada 1897. 


L 21012. (8953 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Leibę Feiwla, iż ustanawia dla niego wsku- 
tek wniesionego przeciw niemu przez Matya- 
sza Sturma pozwu wekslowego o 210 zł. w. 
a. z pn. de praes 3 lisopada 1897 1. 21012 
kuratorem p. Dra Hochberga z substytucyą 
p. Dra Pfługeisena w Tarnowie. 

Tarnów 4 listopada 1897. 


L 21014. (8955 2—3) 
C. k. Sąd obwcdowy jako handlewy za- 
wiadamia niewiadomrgo z miejsca pobytu Lej- 
bę Feiwla, iż ustanowił dla niego wskutek 
wniesionego przeciw niemu przez Wiłhelma 
Lichtblaua pozwu wekslowego o 150 zł. a. w 
z pn. de praes. 3 listopada 1897 1. 21014 
kuratorem p. adw. Dra Hochberga z snbsty- 
tyeyą p. adw. Dra Pflugeisena w Tarnowie. 
Tarnów, d. 4 listopada 1897. 


L 21015. (8956 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu Lei- 
bę Fwiwla, iż ustanawia dla niego wskutek 
wniesionego przeciw niemu przez Izaaka Ja- 
kóba Goldberga pozwu wekslowego o 150 zł. 
a. w. z pn. de praes 4 listopada 1597 1. 21015 
kuratorem p. Dra Hochberga z substytucyą 
p. Dra Pflugeisena w Tarnowie. 

Tarnów 4 listopada 1897. 


L. 9638. (8961 2—3( 
Zawiadamia się z miejsca pobytu nie- 
wiadomego Mojżesza Liebera, że dla niege 
kuratorem adw. Dra Chwaliboga ustsaowiono 
i temuż rezelucyę tabułarną z dnia 3| marca 
1897 1. 1478 na wpis egzekucyjnego prawa 
zastawu dla kwoty 73 zł, 35 et. Ka rzecz 
adw. Dra Steinhausa zezwalającą doręczono. 
C. k. Sąd powiatowy miejs. deiag. 
Jasło 30 września 1897. 


L. 22697. (8964 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy m. d. w Przemy- 
ślu zawiadamia niewiadomego z mie sca po- 
bytu Kościa Karezmaryka, że w sprawie ta 
bularnej Michała Pietruszki i Wasyle Karcz- 
maryka o wpis prawa własności do realności 
w. h. 1. 125 i 296 ks. gr. gm. Stubno obję- 
tych ustanowiony został dla niego ad. Dr. 
E Mantel kuratorem ad actum. Wzywa się 
przeto Kościa Karczmaryka, ażeby powyższe- 
mu kuratorowi udzielił odpowiednich infor- 
macyi lub innego pełnomocnika tut. Sądowi 
przedstawił, gdyż w razie przeciwnyta ewen- 
tualne szkodliwe następstwa sam sobie będzie 
musiał przypisać. 

Przemyśl 10 września 1897. 


L. 11499. (8967 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Borszezawie za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu nieznane- 
go Łukasza Sobków, że w celu doręczenia 
mu tus. uchwały z dnia 9 lutego 1897 1. 1229 
kuratorem Dr. Michał Dorundiak adwokat 
w Borszczowie ustanowiony został. 

Wzywa się zatem tegoż, by odnośne in- 
formaeye temuż kuratorowi udzielił lub inne- 
go pełnomeenika sobie ustanowił. 

Borszczów 12 sierpnia 1897. 


L. 12798. (8969 2—3) 

„ C. k Sąd powiatowy w Bursztynie po- 
daje do wiadomości, że 3 lutego 1894 umarł 
w Wiszniowie Danyło Tabaka pozostawiając 
kodycyl, a gdy spadkobierey nie są znani — 
wzywa się wszystkich — roszczących sobie 
jakiekolwiek prawa do powyższego spadku, by 
się w przeciągu roku do takowego zgłosili, 
gdyż inaczej spadex zgłaszającym się przy- 
znany a część nieobjęta lub gdyby się nikt 
e zgłosił spadek cały Skarbowi przypa- 
nie. 

Bursztyn, dnia 10 stycznia 1897. 


L. 61997 (8998 2—3) 

„0. k. Sąd krajowy we Lwowie wiadomo 
czyni, iż wskutek wniesionego przez Chaima 
Gerstmanna i Perle Gerstmann pozwu de praes 
1 października 1897 1. 61997 przeciw niewia- 
domym z życia i miejsca pobytu Racheli z 
Zwiklów lo v. Stelzer, 20 v. Markussohn i 
Hillelowi Zwikel o uznanie za zgasłe i wy- 
kreślenie ze stanu biernego realneści pod lk. 
584*/, we Lwowie prawa trzyletniego pobie- 
rania dcchodów części tejże realności jak whl. 
464 III. C. poz. 1 na rzecz pozwanych zahi- 
potekowanego uchwałą z dnia 16 października 
18y7 1. 61997 wyznaczono termin 90-dniowy 
do wniesienia pisemnej obrony. 
j Powyższą uchwałę doręcza się z życia 
i miejsca pobytu niewiadomym Racheli z Zwi- 
kłów lo v Stelzer, Żo v. Markussobn i Hil 
lelowi Zwikel do rąk równocześnie w osobie 
adwokata dr. Maurycego Chigera z zastęp- 
stwem adwokata dr. Adolfa Rosmarina usta- 
nowionego kuratora, 

Wzywamy niniejszym edyktem Rachelę 
z Zwiklów lo v. Stelzer, 20 v. Markusschn- 
i Hillela ŹZwikel, aby w narżytym czasie u 
ustanowionego kuratora, lub też w sądzie oso- 
biście albo przez innego zastępcę się zgłosili 
i celem przestrzegania swoich praw stosow- 
nych srodków użyli, ileże z zaniechania wy- 
niknąć mogące niekorzystne skutki sobie przy- 
piszą 
Lwów, dnia 16 października 1897. 


L. 9071 1884! 2—38) 

. 0. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu za- 
wiadamia nieznane z miejsca pobytu wie- 
rzycielki hipoteczne a to pp Dominikanek 
w Kamieńcu zamtabulowanych na karcie C. 
w poz. 2 i 8 wykazu hipotecznego l 720 
majętności tabularnej „Pasieczysko na Hume- 
niukowem i Podpasiecze* ze sumami 12.000 


że W 
celu doręczenia im uchwały tabi larnej z dnia 
dzisiejszego, kuratorem ad actun: pan adwOK: 
dr. Sygall w Tarnopolu ustanowiony został. 
Tarnopol, daia 26 czerwca 1897. 


zł. polskich i 8000 złotych polszich, 


L 18277 (8943 2—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi, usta- 
nowił w sprawie wekslowej Gerschona Lip- 
pera przeciw Annie i Piotrowi Ciosławskim 
o 110 zł., dla nieznanego z miejsca pobytu 
pozwanego Piotra (iosławskiego adw. dr. P- 
Staubera, kuratorem z substytucyą adw. dr. P- 
Jurczenki i doręczył kuratorowi adw. dr. P: 
Stauberowi wyrok z 19 czerwca 1897 1. 9360 
dla Piotra Ciosławskiego przeznaczony. 
Kołomyja, 2 października 1897. 


L. 21013 EE” (8954 2—8) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 2% 
wiadamia niewiadomego z miejsca poby k 
Leibę Feiwla, iż ustanowił dla niego wsku 
wniesionego przeciw niemu przez Wiihelm* 
Lichtblaua pozwu wekslowego o 150 zł. A 
z przyn. de praes. 3 listopada 1897 1. 2101% 
kuratorem p. adwokata dr. Hochberga Z SU” 
stytucyą p. adwokata dr. Pfługeisena w Tar 
nowie. 
Tarnów, 4 listopada 1897. 


L. 32650. (8933 2—8) 
C. k. Sąd powiatowy miejsko deleg. < 
Tarnowie zawiadamia niewiadomego z miej 
sca pobytu Wawrzyńca Sinołę, iż Saul BUC 
man wriósł przeciw nierau prośbę o eg* 
cyjne oszacowanie realneści lwh. 26 ks $° 
gm kat. Bobrowniki małe objętej jego A= 


snością będącej, i że rez: lucya na powi ie 


aeb 


oszacowanie zezwalająca ustanovwionemu 
torowi Pawłowi Olszewskiemu w Dobczy”* 
doręczono. 

Tarnów, dnia 28 października 1897: 


L. 40953, (8936 18 
C. k. Sąd krajowy ustanawia niewie „, 
mym Z życia i miejsca pibytu pozwany! ip” 
drzejowi Frycowi, Wojciechowi Frycowi gg- 
centemu Frycowi, Agnieszce z FrycóWw ‘n 
kowej, Agacie z Fryców Gargulskiej, wi 
ciszkowi Steczka, Janowi Ficowi, Toma" yi 
Fryeowi, Wawrzyńcowi Fryeowi, J0% 
Frjeowi, Agnieszce z Fryców RóżkoweJ: ‘wi 
tarzynie Rożek, Maryannie Fryc, FIO 
Czekaj, Filipowi Czekaj, Agnieszcze Z i 
jów Sroka, Janowi Czekajowi, Mateu*" „9 
Czekajowi, Wojciechowi Czekajowi, o 
z Czekajów Balda, Reginie z Czekajów “jg 
stek, Maryannie z Czekajów Wlszłowe): zgod 
nowi Sikorze, Marcinowi Sikorze, WaleB*g5, 
Sikorze, Maryancie z Sikorów Płatkowej, gg, 

ginie Sikora, Agnieszce Sikora z ga w 
sionego przeciwko nim przez Miejską „gu 
chorych dla rebotników w Krakowie P ye 
o wyekstabulowanie sumy 400 zł. pot w 
stanu biernego realności wh. 487 Dt iè: 
Krakowie kuratora w osobie adw. Dra ilow! 
eliiskiego z substytycyą adw. Dra BOB go: 
cza z Krakowa, a doręczając temuż kute gi 
rowi przeznaczony dla pierw po”%. nra 
egzemplarz pozwu wraz z załącznikami o 
dla reszty pozwanych napisy pozwu MO 

do wniesienia pisemnej obrony 9 

termin. udzie” 
_ Zarazem poleca się pozwanym, aby atan” 
lili potrzebnej do obrony informacji ago w 
p; tee 


e 


wionemu dla nich kuratorowi lub 1% 
miejsce tegoż sobie wybrali i Sądow) skut" 
donieśli, gdyż w przeciwnym razie *. gam" 
ki z zaniebania tego wyniknąć mog% 
sobie przypiszą. 891. 
Kraków, dnia 1 października ! 
3-3) 
b 


L. 43670. (8987 s0” 
O. k. Sąd krajowy jako Trybw dom?’ 
dlowy w Krakowie zawiadsmia niew gekieg” 
z miejsca pobytu Bronisława hr. Fago) PO 
że przeciw niemu wniósł Emanuel "i or 
zew de praes 12 października 189% pokalov, 
w3 
2325 zł. w. a. z przyn. i że wydany 15 pa 


$ ta 
tek tego pozwu nakaz zapłaty z dP% go8 
ździernika 1897 1. 43670 doręczoa) yst” 
ustanowionemu dla tegoż kuratorowi 2° pdw? 


wi Dr. Bednarskiemu ze substytucja o Br” 


kata Kwiecińskiego w Krakowie 1 P i pu 
nisławowi hr. Lasockiemu, aby oT dosti 
torowi potrzebnych srodków obroBł. „pie! 


czył, lub innego pełnomocnika 50 
i Sądowi o tem doniósł, w przeć. 
wiem razie skutki z tego zanied! 


niknąć mogące sam sobie p A. 
Kraków 15 października 837. 3) 
8 81 
L. 37229. (898 prak” 


C. k. Sąd krajowy cywilny, wysjęwióy 
wie na prośbę Dra Wiktora „spe 00-39 
wdrażając postępowanie amorty an L 40 
losu premiowej pożyczki m. Krako™ pi 
wzywa obeenego posiadacza W, 
losu, ażeby a w tut Sądzie ta ŁękoWY. j 
okazał, gdyż w przeciwnym IZA; od 
upływie 1 roku 6 tygodni 1 
płatności wygranej tegoż na I ad 408 
nie podającego za umorzony U% ag. 
Kraków, dnia 8 września * 


L 10154 | (8943 2—3) 
się SAALE Majera Schreekiagera, wzysa 
penis aCza zaginionej 20,0 książeczki wkład- 
ciel] 3 Ae „Tewarzystwa Commer- 
„R redit-Verein zu Drohobycz” stows- 
rę e zarejestrowanego z cgraniczoną po- 
"m Bzz, a imię Majera Schre- 
m orzmiącej Nr. 357 z roku 1896 zna- 
0 p po 50 zł. dnia 17 grudnia 15gU 
1 i$ nia 5 stycznia 18977 i 50 zł dnia 
są go 1897 włożone na łączną kwotę 150 
o NSI aby takową w sześciu mie- 
fłazeci od trzecieg» umieszczenia adyktu w 
up > temuż sądowi przedłożył, zdyż po 
Sana le tego terminu książeczka ta wyżej opi- 
amortyżówaeą zostanie. 
Sambor, 18 września 1897. 
i 20096 (941 2—3) 
Eae k. Sąd cbwodawy w Kołomyi „usta- 
wi SB sprawie wo"slowej przeciw Chasklo- 
p nteld i tow. o 31 zł. dla nieznanego 
felda isca pobytu pozwanego Chaskla Schön- 
Bal Syna Mandla Leibr, adwok. Dra p. 
Wie kuratorem z substytscyą adw. Drs 
zapia e beria 1 doręczył krratorowi naka: 
; "m a l psździernika 1892 l. 20069 dla 
la Sehinfelda przeznaczony. 
ołomyja 16 pazdziernika 1897. 
p ! 
“B, (8944 2—8) 
r „A dem k. k. Kreiszertehte in Sam- 
drieh A erzgeri-hte wird biemit dam Frie- 
de ugust Iskerwood erinnert, dass mit 
PARE (E uiesez Bereg-rich:es vom 17 
Wbert er 1894 ZI. 86 dis E'nverleibung dar 
ems ragung auf Josef Schütz der im Ls- 
Bolana ryż des Breweries „Frydersk* in 
one Johaun Schenk ob dem 25t/4,gen 
Tsherw 8zugsrechte die Friedrich August 
hea wood hafrionden Forderung 300 il. s ng. 
: willigt wurde. 
ieser Berebu' hsboseheid wurde fi" 
ch Isheryn«ł wegeu dassen gegen- 
A unbekannten Arfen'hsites dem fi 
T Amtiwegen aufyesteliten Curator, 
Katen Dr. Justa Witz in Sambor zu- 


l Friejri 
Wart, 
i 5 


Bestellt, 
Sambor, am 12 Juni 1897. 
L. 20945. Fa (8949 3—3) 


* C. k. Sąd obwedowy zawiadamia nie- 
wsk omego z miojses pobytu Leibe Feiwlx 
= wniesionego przeciw niemu i spól 
no” Sachję Hud-sa pozwn weksl:wego o 

ą zł (A W. zpn. de praes, 3 listopada 1897 
„AN kuratorem p. adw. Dra H chberga 
lowie ytucyş o adw Dra Pfiog-isena w Tar 

Tarnów > 


listosade 1897. 


(8865 2—3) 
Dego W spra” ja uresalowania stanu tabular- 
n tealnogs ahl 314 i 311 ustanawia Sąd 
Diogas toyo życia i miejses potytu 
łyk ty Wasylka kuratorem Jędrzeja Wasy- 
a w Trzecia zen, 

C. z. Sąd powiatowy. 

Bircza 22 lipca 1897. 


L, 

20889, (5840 2—3) 
Wiadami k. Sąd obwodowy w Tarnowie za 
Lejbę te niewiadomego z miejsca pobytu 
A 


tek 2 Fviwla, Ż ustanowił dla niego wsku- 
Pon ją tonych przeciw niemu przez Rosę 
800 „7 07% pozwów weksiowych pto 600 zł. 


2 Jog 150 zł. i 300 zł. a. w. znn. de praes 
208 Pada 1897 ]. 20816. 20517, 20818, 
Bubąty uratorem p. adw. Dre Hochberza z 

| Rowi JĄ p al. Dra Pflageisena w Tar- 


. 


Tarnów 2 listopada 1897. 
L. 4566, (8872 2- 3) 


ża k. Sąd powiatowy w Kosowie usta- 
„W eela doręczenia uchwały tabularnei 
Sierpnia 1894 1. 15091 Gl nieznanych 
4 l miejca pobytu Reisli Rosenberg za 
Koffler, Nachmans Kofflsra, Suy 
| Oropa eTger ur Kofffer, Chima Samuela 
Kota. Leontyny Ebner ur. Keffier, Leiby 
tyehż. > Chaima Be-ischa K fflera w:ględnie 
Dr p “Pad os erców kuratora w ussble adw 
orpiński=ga w Kos wie. 
Kosów 27 marea 1898 


L 20893 


Nawi 


$ (8895 2—3) 
Wiad k. Sąd chwodowy zawiadzmia nie 
Mago z miejsca pobytn Leihę Feiwlt, 
i wił dla mego wikntek wniesionego 
| Demp ima przez Wihelma Lichtbiwi: 
a Wekslorego © 3800 zł w a. z pn. de 
ady a Ustopaca J697 i 20593, kuratorem 
| a Hochbberga z substytucyą adw. dr 

"ena w Tarnowie. 

arnów, 3 listopada 1897. 


L e 
: R (8874 2—3) 
Wig, X- Sad obwodowy zawiedamia nie- 
lan. z miejsce: pobytu Leibę Feiwlu, 
LETT nowi? dla nieso wskutek wniesienego 
"* niemu pozy u wekslowego przez Altera 
o 100 =. w a. z pn de pr. 2 li- 
ke SA l; A kuratorem adw. dr. 

R Z 8U 3 

, Tarnowie. stytucyą adw. dr. Pfługeisena 


Tarnów, 3 listopada 1897. 


tnerą 
ai 


L. 20955. 


| który termin na dzień 


11 


(8950 2—3) 

O. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsea pobytu Lejbę Feiwla 
wskutek wniesi nego przeciw niemu i spól. 


przez Mojżesza Qranga pozwu wekslowego 0 


150 zi. a. w. zpn. de prass 3 listopada 1897 
L 20955 kuratorem p. adw. Dra Hachberga 
z substytuczą p. adw. Dra Pflugeisena w Tar- 
nowie. 

Tarnów, 3 listopada 1897. 


5.2402] (8957 2—3) 
C k. Sąd obwodowy jako handlowy za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Leibę Feiwla, iż ustanawia dla niego w 
skutek wniesionego przeciw niemu przez $a- 
muela Buzbnera pozwu wekslowego 228 zł 
wa. z pu. de praes. 3 listopada 1897 1. 21021 
knratorsm p. dr. Hochb»rga z substytucją 
p. dr Fflugeisena w Tarnowie. 
] Tarnów, 4 listopada 1897. 


L 104581. (8947 2—3) 

G, k. Sąd obwodowy wSamborze ogła- 
sza, że na żądanie Marceh Muszsynk wiro- 
żył dochcdzema eelem uznania Zza zmarłego 
Somka Muszenyka który 20 czerwca 1877 w 
Ioiestrze pod Żnrawnem rławiąc konie wpadł 
w rzekę i umiesiony prąd: m wody pod spła- 
wy — więcej później 312 był już widzia- 
nym. 
Wzywa się zatam Semka Mnszenyka, 
»by w przeciągu jednega roku, a mianowi- 
cia do 15 listopada 1898 bądź Sądowi obwo- 
dowenu w Stryja lub ustanowionemu mu kn- 
ratorowi tamtejszemn adv ozatowi Drowi Ba- 
ezgńskiemu dał wiadomoś* o sabi», inaczej po 
tym termiuie, na żąłani: ponowne Marum 
Muszonek: uzna go sie za zmarłego- 

Sambor 9 października 1997. 


(9202 1—3) 


L 5376 


C k. Sąd powiatowy w Dukli zawiadamia 


z wiejsca pobytu uiewiademą Annę Özomko, 
że Mikolaj Czomko, wnió** pozew przeciw niej 
ped dniem 22 czerwea 1597 1. 5376 o zapłatę 
sumy 110 zł. w.a., wskutek którego to pozwu 
termin do rozprawy ne dzeń 2 grudnia 1897 
na 9 godz rano wyznacz'no i że do zastę- 
powania go * tej sprawis ustanowiono na jej 
koszt i niebezpieczeństwo kuratorem Piotra 
Czomto i temuż pozew doręczono i zarazem 
wzywa ją, aby nstanowionemu kuratorowi 
udzielił srodków do obrony albo innego peł- 
nomocniza sądowi przed:tawił, gdyż inaczej 
złe skaf zaniedbania, sam sonie przypisze. 
Dukia, 27 ezerwca 1597. 


L 3840 (9210 1—3) 

C. «. Sąd powiat wy w Krościenku za- 
wiadami. z życia i miejsca pobytu nmiewia- 
damych lans 1 Rozalę maiż. Sopatów z Ochot- 
wey, iż Wydział Rady powiatowej Nowotar- 
skiej w „nieniu gminy Ochotnicy działający 
domósi »rzeciw nim pozew 0 zapłacenie kwoty 
107 zł. i2 et. w. a., na który termin do r02- 
prawy simarycznej na dzień 3 grudnia 1897 
wyznaczy: i kurat rem dla nich Jana Puchra 
z Ochotnicy ustanowiono, rzeczą ich zatem 


jest, potrzebne informacye kuratorowi udzielić 


lub wycrać sobie innego pełnomocnika. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Krościenko, 3 listopada 1897. 


L. 3965 (9209 1—3) 

C. k. Bąd powiatowy w Krościenku za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewiado- 
mego Wojciecha Kosielea, iż gmina Tylma- 
nowa zastępowana przez Wydział Rady pO- 
wiatowej Nowotarski wniósł przeciw niemu 
pozew o zapłacenie kwoty 12 zł. w. a. Na 
3 grudnia 1697 wy- 
zuaczono i kuratorem dla nich Szymona Ko- 
zielea z Tylmanowy ustanowiony, rzeczą zatem 
jeze jest potrzebne informacye kuratorowi 
udzielić luv wybrać sobie innego pełnomoc- 
nika 

C. k. Sąd powiatowy. 
Krościenko, 3 listopsda 1897. 


L. 3951 (9208 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kroscienku Za- 
wiadzinia z życia i miejsca pobytu niewiado- 
mych Jozefa i Rozalię małż. Węglaczów, iż 
Wydział Rady powiatowej Nowotarskiej w 
im. gm'ny Ochotnicy działającej wniósł prze- 
ciw um pozew o zapłacenie kwoty 54 zł. 93 
ct. w a, na który termin do rozprawy (dro 
biazgowej) sumarycznej na 3 grudnia 1897 
wyznaczono i kuratorem #la nich Jana Puchra 
z Ochotnicy ustanowiono, rzeczą ich zalem 
jest potrzebne informacye kurat rowi udzielić 
lub wybrać sobie innego pełnomocnika. 

C. k. Sąd powiatowy 
Krościenko, 3 listopada 1897. 
L. 14758 ME (9212 1—3) 

C k. Sąd powiatowy w Peezeniżynie 
oznajmia z życia 1 miejsea pobytu niewiado- 
memu Nykole Bednarukowi Onufrego, że dnia 
ö sierjiua 1897 do 1. 10877, Józef Horbu- 
lewicz pozew przeciw niemu o zapłacenie 
kwoty 1U0 zł. wniósł, na który termin do 
rozprawy ustnej według postępowania suma- 
rycznego na dzień 9 grudnia 1897 o godz, 9 


rano wyznaczono i że dla niego Wasyla zu- 


L. 1469. 


kura z Kowałówki kuratorem ad actum usta- 
nowiono. 


Wzywa się więc, ażeby temu kuratorowi 


środków dowodowych dostarczył lub innego 
zastępeę tut. sądowi oznajmił, inaczej sprawa 


niniejsza z ustanowionym kuratorem wedle 
obowiązujących w Gulicyi ustaw przeprowa- 
dzoną będzie a skutki zaniedbania, sam sobie 
przypisać będzie musiał 

Peczeniżyn, 29 października 1897. 


L. 6936 (2200 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du- 
nsjen zawiadamia z miejsca pobytu niewiado- 
mego Macieja Zająca, iż przeciwko niemu 


«niosła Franciszka Świątek pozew o zapłacenie 
kwoty 31 zł. 46 et. w. a. z pn, wskutek 


czego mu kuratorem Stanisława Zachymskiego 
ustanowiono i termin do drobiszgowej rozprawy 
na dzień 16 grudnia 1897 wyznaczono. 
C. k. Sąd powiatowy 
Czarny Dunajec, dnia 16 października 1897. 


L. 7106 (9205 1—3) 
C. k. 5ąd powiatowy w Dukli zawia- 
damia z miejsca pobytu niewiadomego Piotra 
Welcera, że Izrael Hebenstreit wniósł pozew 
przeciw niemu pod dniem 2 sierpnia 1897 
1, 7100 o zapłatę sumy 79 zł w.a., wskutek 
atórego to pozwu termin do rozprawy suma- 
rycznej na dzień 17 listopada 1897 na godz. 
9 rano wyznaczono i ża do zastępowania go 
w tej sprawie ustanowiono na jego koszt i 
niebezpieczeństwo kuratorem Hieronima Fejcer 
i temuż pozew doręczono i zarazem wzywa 
nieobecnego, aby ustanowionemu kuratorowi 
udzielił środków do vbrony albo innego peł- 
nomocnika sądowi przedstawił, gdyż inaczej 
złe skutki zaniedbinia, sam sobie przypisze. 
Dukla, 30 sierpnia 1897, 


L. 7989. i (9165 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Andrzeja Wię- 
ckowicza, że Bronisława Krupa wniosła prze 
ciw niemu pozew dnia 28 września 1897 


|. 7989 o zapłacenia 70 zł. w. a. wskutak 
czego termin do rozprawy na 17 grudnia 


1897 o 9 rano wyznaczono i ża dla niego p. 
Dra Friedberga z Dębicy kuratorem ustano- 
wiono. 

Wzywa się go aby kuratorowi informa- 
nyi udzie'ił, gdyż inaczej wyniknąć mogące 
złe skutki sobie przypisze. 

Dębiea 7 października 1897. 

L. 7990. (9168 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Andrzeja Wag- 
ukowicza, że Michał Kołodziej wniósł prze- 
siw niemu pozew dnia 28 września 1897 
L 7990 o zapłacenie 80 zł. w. a. wskutek 
czego termin do rozprawy na 17 grudnia 
1897 o 9 rano wyznaczono i że dla niego 
adw. Dra Friedberga z Dębicy kuratorem usta- 
nowiono. : 

Wzywa się go, aby kuratorowi informa- 


cyi udzielił, gdyż inczej wyniknąć mogące 


złe skutki sobie przypisze. 
Dębica 7 października 1897. 


(8970 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Brodach w spo- 
ra sumarycznym gminy miasta Brody prze- 
cew Racheli Gerstenschlag pto 90 zł. z pn. 
ustanawia dla niewiadomej z życia i miejsca 
pobytu pozwanej Racheli Gerstenschlag w 
miejsee adwokata Dra Jakuba Byka kurato- 
rem adwokata Dra Samuela Wagnera z Bro- 
dów i wzywa się pozwaną, ażeby temu kura- 
torowi petrzebnej informacji udzieliła lub in- 
nego zastępcę ustanowiła, inaczej skutki za- 
niedbania sobie przypisze. 

Brody 30 września 1897. 


L. 112. (8983 1—3) 

Zawiadamia się niewiadomych z miejsca 
j życia Maryannę, Wojciecha, Franciszka, 
Jana i Jakóba Pleziów, Małgorzatę Depow- 
ską, Msryannę Matyskową, Magdalenę Kosy- 
derową i Zu fię Pleziankę, że w sprawie hipo- 
teeznej o uskutecznienie wpisu odnośnie do 
ralności lwh. 170 ks. gr. gminy Chechły, 
ustanowiono dla nich kuratora adw. Dra Ujej- 
«kiego w Ropczycach. 

Wzywa się ich zatem, ażeby albo temu 
kuratorowi potrzebne środki do obrony swych 
od wnosili, lub inoego zastępcę ustano- 
wl 1. 


C. k. Sąd powiatowy. 
Ropczyce, dnia 8 lutego 1897 


L 5355 (8986 1—3) 

C k. Sąd powiatowy w Sieniawie w 
sprawie egzakueyjnej Tobiasza M»lohna prze- 
ciw Pawłowi Kruczek pto 19 zł. 40 ct. za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Pawła Kruczek, iż ustanowiono dla niego ku- 
ratora Kazimierza Kowala z Czerwonej Woli, 
któremu uchwałę z 18 sierpnia 1896 1. 5777 
doręczył i który go tak długo zastępować bę- 
dzie, dopóki osobiście się nie zgłosi lub in- 
nego zastępcę sądowi wskażo. 

Sieniawa 30 lipca 1897. 


L. 62648. (9025 1 3) 
C. k. Sąd krajowy we Lwowie wdraża- 


jąc na prośbę Anny Kwiatkowskiej postępo- 


wanie amortyzacyjne, wzywa niniejszem po- 
siadacza rzekomo zaginionej na 1500 zł. w. a. 
opiewającej policy życiowej ś. p. Stanisława 
Kwiatkowskiego l. 18183, by w przeciągu je- 
dnego reku sześciu tygodni i trzech dni od 
dnia ostatniego zamieszczenia edyktu tego w 
urzędowej części Gazety Lwowskiej liczące, ta- 
kową Sądowi tutejszemu tem pewniej przedło- 
żył, względnie swe prawa do takowej wyka- 
zał, w przeciwnym bowiem rszie wyżej po- 
wołana polica życiowa na ponowione żądanie 
proszącej za umorzona uznaną będzie. 
Lwów, dnia 9 października 1897. 


L. 8624. (8029 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy jsko bandlowy w 
Rzeszowie zawiadamia niewiadomego Jana 
Pirkę, że przeciw niemu wniósł Jan Wojtaś 
pozew de praes 1. lipea 1897 1. 8624 o wy- 
danie nakazu zapłaty sumy wekslowej 200 zł. 
i że wydeny wskutek tego pozwu nakaz ze- 
płaty z 15 lipea 1897 doręczony zostzł usta- 
nowionemu dla tegoż kuratorowi adw. Drowi 
Malcowi z substytucyą adw. Dra Wachtla = 
Rzeszowie i poleca mu, aby temu kuratorori 
potrzebnych środków obrony dostarczył lu? 
innego pełuomoenika obrał i Sądowi o term 
doniósł, w przeciwnym bowiem razie skutki 


z tego zaniedbania wyniknąć mogące sam 


sobie przypisze. 
Rzeszów 15 lipca 1897. 


L. 937 (9075 1—38) 

Wzywa się Piotra Rybaka, Tomasza By- 
liceę i Jana Adasińskiego, aby się zgłosili do 
spadku po Annie Bylica z Jaśkowie w prze- 
ciągu jednego roku i 6 tygodni. 

Kuratorem dla nieh ustanowiony jest 
Szymon Krawczyk z Jaśsowie. 

Kalwarya 25 października 1897. 


L. 3879. (9073 1-5) 

Oznajmia się, że na dniu 18 kwietnia 
1894 zmarł w Butełce wyżnej Jankel Majer 
syn Ioka bez pozostawienia ostatniej woli roz- 
porządzenia. 

Gdy Sądowi nie jest wiadomem, czyli 
i komu przysługuje prawo do spadku, przeto 
wzywa się wszystkich, którzy do spadku z ja- 
kiej bądź przyczyny prawnej pretensye swoja 
podnieść zamierzają, aby swoje prawa do 
spadku po tymże zmarłym w przeciągu roku 
od dnia dzisiejszego do Sadu zgłosili i za wy- 
kazaniem swoich praw spadkowych oświad- 
czenie do spsdku wnieśli, w przeciwnym bo- 
wiem r«zie spadek dla kterego Leib Schrei- 
ber z Butełki wyżnej kurstorem został usta- 
nowiony, z tymi będzie prrtraktowany i tym 
będzie przyznany, którzy swoja prawa spad- 
kowe wykażą i do spadzu się oświadczą, 
część spadkowa zaś oświałczeniem nieobjęta 
lub gdyby nikt 20 spadku się nieoświadczył, 
cały spadek Skarbowi Parstwa jako bezdzie- 
dziezny przypadnie. 

Ü. k. Sąd powiatowy. 
Borynia 20 października 1896. 


L. 17490. (9071 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy mdel. w Tarnopo- 


lu zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu 


1 zamieszkania Anielę Białobrzeską, że celem 
doręczenia tus uchwały z dnia 18 sierpnia 
1897 1. 15030 dla niej przeznaczonej w spra- 
wie spadkowej po Wawrzyńcu Nagaju usta- 
mowiono dla niej kuratora w osobie adw Dra 
Łuczakowskiego z zastępstem adw. Dra Csil- 
lika w Tarnopolu. 
Tarnopol, dnia 20 września 1897. 


L. 263 (9215 1—3) 
. Dr. Szymon recte Simene Auerbach, 
wpisany został na listę adwokatów z siedzibą 
w Radymnie. 
Z Wydziału Izby Adwokatów. 
Przemyśl, dnia 18 listopada 1897. 


L 67857 (9024 1—3) 

_ C k. Sąd krajowy we Lwowie wdra- 
żając na prośbę spadkobierców ś.p. Bazylego 
Nowosielskiego jako to Tekla, Czesław, Win- 
centy, Wanda, Mieczysław, Tadeu-z i Helena 
Nowosielscey postępowanie amortyzacyjne, 
*zywa niniejszem pcsiadacza rzekomo Zagi- 
nionych dziewięciu (9) książeczek galicyjskiej 
kasy osz zędności a mianowicie : Nr. 53752 
„Jan Bogdan na 124 zł. 57, Nr. 69541 „Jan 
Bohdan“ na 123 zł. 40, Nr. 69798 „Jan Boh- 
dan na 987 zł. 59, Nr. 87865 „J Peciuch 
B“ na 2209 zł. 8 ct., Nr. 98230 „J. Anto- 
niusz B“ na 1149 zł. 48, Nr 95132 „Anto- 
niusz B. Nr.“ na 2294 zł. 8 ct., Nr. 40436, 
„B. B. Bohdan* na 111 zł 82, Nr. 73303, 
„Jeannes J. B.“ na 2204 zł. 29 i Nr. 73306 
„J. B. N. Peciuch na 14 zł. 63 ct. z 1 stycznia 
1897 opiewających, by w przeciągu ustawo- 
wego terminu sześć (6) miesięcy od dnia 
ostatniego ogloszenia edyktu tego w urzędowej 
części Gazety Liwowskiej licząc takowe sądowi 
tutejszemu tem pewniej przedłożył, względnie 
swe prawa do takowych wykazał, w przeciw- 


nym bowiem razie wyżej powołane książeczki 


wkłądkowe na ponowne żądanie proszących 
za umorzone uznane będą. 
Lwów, 30 października 1887. 


L. 12020 


zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 


Agnieszkę lo Mrowcową 29 Śliwa, że prze- | znaczóno. 
ciwko niej wnieśli Józ-f Mrowca skargę do | 


l. 12020 peto 25 zł ES et 


skargę do | 11995 peto 30 zł. w. ». 


D 


i skargę do | | 
12084 peto 27 zł 47 et, zas Jędrzej Mrvowes ` L. 8700 
Z Rai 
że karatorem dla niej dr. Ernesta (ieisslera zawiadamia ni-wjadomego z 


omiesienia 


H. ROSENTHAL 


EJ 
t 


(9182 2—83) | adwokata w Nowym Targu ustanowiono i ter- | pobytu Józefa Engländəra, że Wolf Buksbaum 
C. k. Sąd powiatowy w Nowym Targu | min do rozprawy drobiazgowej na to skargi | wniósł przeciw niemu w dniu 6 raździernika 
| 


i BEC 3 ; . 
| ciężarów realnaści objętych wyk. bip. l. 830 | by swemu kuratorowi potrzebnych info 


na nień 7 grudma 1897 gods. 6 rauo wy- 


Nowy Targ, dnia 6 października 1897. 


"M (SID RER 
C. k. Sad obwodowy w Nowym Saesy 
Życia i 


Tog 


c. i k. dostawca nadworny 


Zakład mundurowania PP. Oficerów 
i Urzędników 
przy ulicy Kopernika 1. 9 
we Lwow ie. 


Orobne ogłoszenia 
od wyrazn petitem centa, tłustym patitem 
dwa centy. 


pecenie, srebrzenie (platerowanie), bronzo- 


wanie, niklowanie wszelkich przedmiotów wy- 


konywuje najtaniej artystyczna pracownia bronzo 
wnicza Wilhelma Sknurzyla, Halicka 15 1375 


Jg >7">"* Lwów. Jedyna krajow: firma dla 
zakupna jnstrumentow muzycznych. Ceny 
bezkonkurencyjne. Cenniki bezpłatne. 1349 


asto deserowe najlepsze rozsyła codzien- 

nie świeże w pa-zkach 5 kilowych, netto 9 
funtów za zł. 4, oraz najlepszy tabulowy ser 9 fun- 
tów za zł. 2 franko za pobraniem poeztowem, Arna 
Feliksowa, w Brzesku, Galieya. 1427 


racownia 

Maryi Chowiekiej wykonywuje wszelkie zamó 
wienia według najnowszych wzorów francuskich w 
jak najkrótszym czasie po nader umiarkowanych ce- 
nach. Ul. Krakowska 20. 


m ruszka 80-letnia J. Drabnicka prosi o ła- ! 


” gkawe wsparcie za pośrednictwem Administra- 
cyi Gazety Lwowskiej. 


Magazyn sukień damskich 
ózefiny Dąbrowskiej 
znajduje się <becnie przy placu Hahckim I. 14 
drugie piętro, gdzie udziela się również nauka 
kroju w dzień od godziny 10 do "3 przed 

południem. 1426 


| ace A 


Kowanówko 
Zakład leczniczy 


„OlorÓd ATWONJCH I MYSIOWYCJ, 


oznańskie, poczta i stacya 
kolejowa Oborniki. 281 

Dr. Winklewski, Dr. Lewald, 
Drowa Karczewska. 


ŁYŻWY 


sukień damskich ij nauka kroju : 


poleca 


ARTUR KOSCICKI 
(SYRIUSZ) 842 
Lwów, ulica Zamarstynowska 1. 11 (dom 
własny), ul. Trzeciego Maja 1. 2 
poleca 
Wyboroe kawy wprost z Ameryki 
pół kl od 75 ct. | 
Najlepsze berbaty pół kl od 1 zł. 50 et. 
Koniak kurscyjny butelka od 1 zł 60 ct. 
Najlepszy ram 13 litry od 1 cał, 20 ct 
Kakao kolenderskie pół kl. 1 zł. 99 et. 
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Magazyn i pracownia futer 


Feliksa i Juliana Lubelskich 


0 -= 2 


we Lwowie, ul. Wałowa i. 8 
Polecają na sezon z'mówy wszelkie mo- 
Żliwe gatunki futer w szórach, gotowe 
futra i wszelkie inne artykuły w zakres 
kuśnierstwa wcLodząc*, podług naj- 
świeższych fasonów; oraz przyjinują 
pokrycia i przerabianie na powe fasony, 

licząc p» najniższych cenach. 1259 
Cenniki na żądanie franko. 


FOSY E AE SENT 
o pa r, 


kupować 


POŚCIEL? 


Czy to możliwe? Pod **m tyiulem msze. 
„Nowy Naród* z dnia 18 września 1897 r. 
jak następuje: Jeden z pezyjaciół naszego | 
pisma donosi nam, że przed kilku dniami: 
widział na placu Gołuchowskich posłngacza 
szpitalsiego sprzedającego żydom watę ous- : 


2 


rosnie zapłatę Mól zł w, 


mięjssa : 


P. T. Panów e. k. Urzędników 


w najwiekszym wyborze po 
cenacn uiniarkowanych. 


rycznej wyznaczono w tut. sądzie w sali R 
praw termiu na dzień 2 grudnia 1897 g? 
10 rana 


Wzywa się przeto Józefa 


1897 do l. 8700 pozew o wykreślenia prawa 
zestawu dla sumy 60 zł. msn konw. na karcie 


F 1glśader% 
rmac | 
5: > = SEA A 3 ; gutki 
1531 księgi grentow» Nowego Sawa ewen- (udzielił. w przeeiwuym bowiem raz'e gxn 
a, że wrkntek teji tego zaniedbania, zam sobie przypisze 

Nowy Sąe7, dnia 9 października 


a 
ywatne. P 
Ceniki i wzory na żądanie opłatnk. 
Wszelkie mundury wykony wu% 
się jak najstaranniej z matery) 
najlepszych. ; 
Przybory do mundurów w 287 

obfitszym wyborze zawsze na 

składzie. 
Zazhwyt i zdumienie wywołać muszą nowe tutki 

z bibułki egipskiej Niemojowskiego. 
Smak łagodny i przyjemny 141 


Zapalony papieros nie gaśnie. Na każdej tutce jest nazwisko S. W. NIEMO* 
JOWSKI. — Wszędzie do nabycia. 


ki i ; : 97. 
stsrgi ustanowione dl: niego kuratora w osobie | 1» 


zdw, dr. Barbnesiego a do rozprawy suma-! 


i i birety 


dla 


sądowych 


1417 


A 


we kwewie, plac Maryacki l. 10 
_ poleca najlepsze gatunki 


? 


Pon ; 2, 


pa o smaku czysty Broma!yvcznjm, które rezsyła Ranke opłacone do kożd) 
` słacyi vosalowej $°, kilogr. w woreczku 90 
aż PORTORICO , zł 9.— Ya kilogr. =- 96 
%9 CUBA grukoziarnista s - "0  OBW.S Ti © gr 
, NI CEYLON zielona . s 3 <w a (0. 5 r 1.04 
SĘ 4 a przednia 3 2 8 Oe a n 1.08 
l Dp ; 1 
+,P n 5 grubozi::'nista . =- T EUG Pra" " 1.08 
” 5 3 perłowa Ą ACUTE, JS m 4.08 
MOCCA arıbska bardzo aromatyczna . „ 210.75 p n c AS 
JAWA złoia 10.15 n ś 


A Z) . n e m s a 

UWAGA. Kawa Mocca arabska sama, używa się tylko na czarną kani: się 

na białą kawę potrzeba używać z Ceylonem lub Jawą. Jeżeli | alić. 

kawy gatunki mięszane, wówczas nateży każdy gatunek oddzielnie u]805 
OQpukowanie nie liczy się. 

Zamówienia z prowincyi załatwia sie odwrotną pocztą. 


Henryk Laden, Wiedeń, Rathhausstrasse 19 


Brzytwy angielskie Gwarancje 
z najlepszej dys- za każda 
sztukę- 


mentowej stali. 


Dobrza i wklęsło szlifowane, obciągnięi», do użytku gotowe. Cena za sztukę sA 

z etui zł. 1 et. 50. porto 20 et. Wysyłka za zaliczką. ę 

Za przes'auą brzytwę że stali dyamentowej wyrażam jak najzupełniejsze zadowolenie i maż 

takową każdemu sumiennie i uczciwie polecić. : 
Duliby, dnia 2% września 18-77. 


Specyalności gumowe i rybie 
francuskiej firmy J. M B. & Fils 1348 
Wyłączny skład na Galicyę 
w drogueryi Leszka Cukiera 


Lwów, plac kapitulny 1. 3. „ab 


Loon v. Szankowski, dziekan pow strcjskiego: 


Pisma codzienne 
krajowe i zagraniczne 
polskie, niemieckie, francuskie, angielskie, włoskie 
1 FE. it ch 


Halifax" zwykłe ara uł. 120 trunkouą od ra h ch cej TER 
"Hal: A . nnkong o3 rag choryen «ajeta. Na varie. 
Halifax“ ze stalowemi nożami - n 0 TEU e og 
» n * rami re m i. Ñ rag s 
„Halifax“ z szerokiemi stal nożami „o , 8— jak Eojwiok É „grobszego , OCZYSZCAOBEJ, „wdać . 
„Halifax“ niklowane wąskie noże a s: GE było jeszcze ślady krwi i] żóktej materyj, Wa- 
„Halifax* niklowace, szerokie noża „ „ 5-- ty tej, żydzi używają izekemo do wyroku 
(are ki AE WJ non T tanieb kołder. Dobrze by było obliezyć Ue 
alifax* damskie niklowane . n n 250 TA hah o» s 2 ua 
"Halifax" syst „Jackson Haines" nikl. „ „ 550 milionów rożnych zarazków taka tania kołdra 
„Nurmis“ (nowość) | w „ 6—;W Sobie zawiera, Nio jedna matka przywiózł. 
„Stefania“ (nowość) - n n» 10.— szy syna io gimnazyum do Lwowa ribige 
Sb Haines iklowane o. 3 F "mu wyrrawkę, kupila i kordełke tanią, bo 
Jaa n n w B50 y ; iekież DiOBEZNIE 6 
"Jackson Haines“ nikl. bardzo lekk e » 6.50: u żyda A: h matko 2 Na jekież DĄ bezpiecze n- 38 
„ Helvetia", „Mercur“, „Primus“ . „ >” ogy Stwo narażasz dziecko ssyoje za cenę kilku: S 
„Merkur“ damskie niklowane „w o» 5- | oszczędzonych „yósuk Tyie pisze „Nowy: EA 
Paski do łyżew 1 para . ! n —30 Nzród*. A jlez to starych kołder skupują ` BĘ 
` poleca ? : handełesy po zmarłych na suchoty lub innych ` 
'zarażliwych c bac r ja WARTO 
Piotr Chrząstowski sf a j: i robią | BĘ 
i Ę akio ie E ay © WAN 6 ku- UR 
handel żelazny TE „awek 0 a 


we Lwowie, plac Kapitulny I 1 
(eaprzeciw katedry) 


i puje, bo tenie! Teraz na zimę, kio chee mieć : S 


C. k. uprzyw. 


Fabryka szkła 


taflowego i źwierciadłowego 


KUPFER & GLASER 
Lwów, ul. Kazimierzowska 28. 


polecają swe najlepsze 
wyroby krajowe 


szkła w taflach 


we wszystkich jakcóciach i razmiurach 
zwłaszcza : 
szyby solinowe (belgijskie), 
szkło dachowe 


szkło źwierciadłowe, 
jek i lustra w ramach itp. 
Qszklenia nowych budowli wyko- 
nywuje się pod gwarancyą najsta 
ranniej. “1149 
Kit I dyament dn rznięcia qzkła 


Z śsukarai Wi. Łoxińskiego ul. Usore: Bieg 


jkrlka szustek drożej, ale dostanie kołdrę do- 


kolorowe, matow» i w desenizet, | 
l 
a 


l 

| ciepła koldrę, niech się uła do zgane; firmy | ke, 
f 
i 


Józef Schuster © 


we Lwowie ul. Kopernika 5, gdzie zapłaci 
brą zewą. Zamiejscosi odbiorey zechcą podsć 
cenę, w jakiej życzą sobie mieć kołdrę, lub 
materac a firma wyszla z pewn ścią towar 
dobry, gdyż chodzi iej jedynie o wyrugus anie 


lick-j tandety. | GR 


Własuego wyrobu kołdry wyszyta na- 


owcza; wałnie po zł 4, 5, 6.50, 8, 10 dot as 


14. Atlssowe jedwabne po zł. 12.50, 14 16, 
18 i wyżej. Materace włosienne po zł}, 12 50, 
14, 16, 18, 20 du 30 za 3 poduszki pelece 
Specyalza pracownia pościeli, kołder i ma- 
teraców 


Lwów, 


LANA 


ul. Kopernika 5. 


iż dom Webers 


Jozef Schuster | 


fłsrsąGea Wi J. 


Pisma peryodyczne 
humorystyczne, ilastrowane, naukowe, literackie, 
mody it. d. 


najlepiej abonować w 


Biurze dzienników i ogłoszeń 


LUDWIKA PLOHNA 


założone w r. 1887 


Lwów, ulica Karola Ludwika l. 9. 
Odstawiam pisma najwcześniej i najregularniej do domu. 
Pisma peryódyczne, a więc tygodniki, miesięczniki i t. d- WJ” 

syłam i na prowircyę. 


Przyjmuję ogłoszenia do wszystkich pism. 
Z poważaniem 


L. Pilohn 


, . ($) 
Lwów, ul. Karola Ludwika |. *- 


FAX. 1 


J. Fjatk eski 


Vaglei x isbrgki gop oru 


Wełezj 


